
NOWE REWELACJE

Reksrtlow® straty
N O W Y  J O R K  P A P . W e d łu g  o c e n y  

a m e ry k a ń s k ic h  k ó ł  w o js k o w y c h  w  
S a jg o n  e , u b ie g ły  ty d z ie ń  (o d  12 
d o  18 b m .)  b y ł  o k re s e m  r e k o r d o ­
w y c h  s t r a t  p o n ie s io n y c h  p rz e z  rz ą  
d o w e  s i ł y  z b r o jn e  w  W ie tn a m ie  P o 
łu d n io w y t n .  W  w a lk a c h  p o le g ło , 
o d n io s ło  r a n y  lu b  z a g in ę ło  o k o ło  
1 0»o ż o łn ie r z y  p o lu d n io w o -w ie tn a m  
s k ic h .  N o tu je  s ię  te ż  d u ż e  s t r a t y  
W  s p rz ę c ie  w o js k o w y m  i  b r o n i.

Proces SS-manów we Frankfurcie

Zastępca Bchmanna
na lawie oskarżonych

B O N N  P A P . W  k o ńcu  b m . rozpocząć się m a  w e  F ra n k fu r ­
c ie  nad M enem  proces p rz e c iw k o  d w ó m  S S -m a no m , b y ły m  
w s p ó łp ra c o w n ik o m  A d o lfa  E ic h m a n n a  z o kre su  jego  d z ia ła l­
nośc i na te re n ie  W ęg ier. N a  ła w ie  o ska rżon ych  w  ty m  p ro ­
cesie, n a z w a n y m  „procesem w ęg ie rsk im ”, zasiądz ie  zastępca 
E ic h m a n n a  w  o w y m  czasie w  Budapeszc ie  H e rm a n n  K R U - 
M E Y  oraz  je go  b l is k i w s p ó łp ra c o w n ik  O tto  H U N S C H E . Z a rz u  
ca; im  się w s p ó łu d z ia ł w  d e p o r ta c ji o ra z  z a m o rd o w a n iu  400 
ty s ię c y  Ż y d ó w  w ę g ie rs k ic h , k tó r z y  —  ja k  w ia d o m o  —  p o n ie ś li 
ś m ie rć  w  ko m o ra c h  g azow ych  obozu ośw ięc im sk iego .

P roces te n  toczyć  s ię  będzie  w  ty m  sa m ym  gm achu , w  k tó ­
ry m  o d b y w a  s ię  p rze w ód  s ą d o w y  p rz e c iw k o  o p ra w c o m  z obo 
z u  o św ię c im sk ie g o .

Zdjęcia Oswalda
z bionią w lęku -

były fotomontażem!
P A R Y Ż  P A P . Już nazaju trz  p<> zabójstw ie  prezydenta K e n ­

nedyego po lic ja  w  D allas zakom unikow ała  dziennikarzom , że 
jes t w  posiadaniu 12 „dowodó w ” w in y  O swalda. K ilk a  godzin 
potem , gdy O sw ald został zastrzelony w  siedzibie p o lic ji lo ­
k a ln e j, szef policji teksaskiej, J. C urry , tw ie rd z ił, że zdjęcia  
przedstaw iające domniemanego zabójcę z karab inem  1 rew o l­
w erem , nie pozostawiają clenia w ątpliw ości co do jego w iny.

Z D A N IE M  C U R R Y ’EGO , re -  k o w a n y  z k a ra b in e m  u ż y ty m  
w o lw e r  m ia ł pos łużyć  O sw a ld  o do za m o rdo w a n ia  Jo'hna K en n e  
w i  do za s trze len ia  p o lic ja n ta  d y ’ego. C ie ka w e , ja k  C u r ry  
T ip p ita ,  a  z k a ra b in u  m ia ł s trze  m ó g ł tw ie rd z ić , że re w o lw e r, 
la ć  d o  p re zyde n ta  U S A . C u r ry  k tó r y  m ia ł p rz y  sobie  O sw a ld , 
o d m ó w ił je d n a k  p rz e d s ta w ie n ia  a k tó re g o  na  z d ję c iu  w id a ć  je -  
ire p o rte ro m  tego ,.dow odu  rz e - d y n ie  k o lbę , je s t w ła ś n ie  ty m .
czow ego” .

W  3 m ies iące  p ó ź n ie j zd jęc ie  
to  p o ja w iło  s ię  w  k i lk u  p is ­
m a c h  a m e ry k a ń s k ic h  i  b y ło  re  
p ro d u k o w a n e  także  w e  F ra n c ji 
p rz e z  „P A R IS -M A T C H ”  z 29 
lu te g o  1964 r .  W  U S A  zd jęc ie  
to  o p u b lik o w a ł m a g azyn  „ L I ­
F E ”  o raz  „N E W S W E E K ”  z  2 
m a rc a  1964.

„ L i f e ”  p u b lik o w a n e  p rzez sie 
b ie  zd jęc ie  n a b y ł za 5 tys . d o ­
la ró w  od Jamesa M a rt in a , agen 
ta  F B I  strzegącego M a r in y  
O s w a ld . „N e w s w e e k ”  n a to m ia s t 
z a m ie ś c ił zd jęc ie , 'k tó re  zosta ło  
■kupione od pew nego p o lic ja n ­
ta  w .  D a lla s  p rzez -G. R obertsa  
z  „D e t ro it  F re e  P ress” .

P rze p row a d zon e  w e  F ra n c ji 
b a d a n ia  p rzez  ty g o d n ik  „L e s  
C a h ie rs  d u  C e n tre  d ’E tudes 
E o c ia jis te s ”  w y k a z a ły , że z d ję ­
c ia  zamieszczone p rzez  „ L i f e ”  
o ra z  „N e w s w e e k ”  są id e n ty c z ­
ne  z w yją tk ie m  w yglądu k a ra ­
binu. N a je d n y c h  w id o czny  
je s t  'k a ra b in  z k ró tk ą  ko lb ą  
w yp osa żo ny  w  c e lo w n ik  o p tycz  
n y ,  n a to m ia s t na in n y c h  w id a ć  
k a ra b in  z d łu g ą  k o lb ą  i  bez ce­
lo w n ik a  optycznego. Z d ję c ie  
O sw a lda  trzym a ją ce g o  k a ra b in  
bez. c e lo w n ik a  op tycznego  zo­
s ta ło  zam ieszczone w  ty g o d n i­
k u  „N e w s w e e k ” , podczas gdy 
n a ’ zd jęc iach , k tó re  u k a z a ły  się 
w  „ L i f e ” ' o ra z  „P a r is -M a tc h ”  
c e lo w n ik  ten  je s t dosko na le  w i 
doczny.

,jLes C a h ie rs  d u  C e n tre  d ’E tu  
ides S oc ia lis te s ”  'k o n s ta tu ją , iż  
m a m y  tu  d o  czyn ie n ia  z oczy­
w is ty m  fo to m o n ta żem , gdyż 
w e d łu g  p o lic j i  zd jęc ie  to  zosta 
ło  'z ro b io n e  na w io sn ę  1963 ro ­
k u ’, podczas g dy  z d ru g ie j s tro  
n y  ta  sama p o lic ja  tw ie rd z i,  że 
c e lo w n ik  o p ty c z n y  m ia ł b yć  u -  
m o c o w a n y  na  k a ra b in ie  d o p ie ­
r o  16 lis to p a d a  1963.

W  Z W IĄ Z K U  Z  T Y M  p a ry ­
s k i „M o n d e ”  s tw ie rd z a , iż  p ra w  
dop od o bn ie  p e w n e j g ru p ie  osób 
za leża ło  na ty m , b y  k a ra b in  tetó 
r y ‘ na w s p o m n ia n y c h  zd jęc iach  
t rz y m a  O sw a ld , b y ł z id e n ty f i-

z ja k ie g o  zastrze lono  p o lic ja n ­
ta  T ip p ita .  (p r)

Laos n ierządem  stoi

PONOWNA WIZYTA
S o u v a n n a  P h o u m y
w  Luang Prabang

(W L ).  W  ch w ili obecnej Laos w  ogóle nie posiada norm alni«  
funkcjonującego rządu —  donosi w  depeszy z V ien tiane  kore­
spondent U P I, M a llo y .

K O R E S P O N D E N T  A P  p ow o ­
łu je  się na in fo rm a c ję  o trz y m a  
ną od „p e w ne g o  w ysoko  pos ta ­
w ionego  fu n k c jo n a riu s z a  la o ta ń  
skiego, z b lis k ie g o  o toczenia  p re

Minister
M. Olewiński 

udekorowany
Z ło tą  O dznaką 

G ry fa
Pomorskiego

D Z IŚ  w  godzinach po­
rannych przewodniczący  
Prez. W R N  —  M a rian  
Ł E M P IC K I udekorow ał mi 
nistra  B udow nictw a i Prze 
m ysłu M a te ria łó w  B udow ­
lanych m gr inż. M a rian a  
O L E W IŃ S K IE G O  Zło tą  
O dznaką „G ry fa  P om or­
skiego” . P rzy  uroczystym  
akcie dekorac ji obecni by ­
li m .in . sekretarze K W  
P Z P R  —  K . P R U S IŃ S K I i 
I I .  IIU B E R , przewodniczą­
cy W K K P  —  W I. S Z A -  
F R A N IE C , I  sekretarz K M  
P Z P R  —  Si. B A R T C Z A K , 
przew. Prez. M R N  —  I I .  
Ż U K O W S K I, z-ca przew. 
Prez. W R N  —  W . S L E - 
D Z lN S K I oraz przedstaw i 
ciełe resortu budow nictw a.

Przełożona wizyta
P A R Y Ż  P A P . P a łac E liz e js k i 

o g ło s ił k o m u n ik a t,  że w iz y ta  
k ró la  Laosu  w  P a ry ż u , w y z n a ­
czona na 28— 30 k w ie tn ia ,  prze 
łożona zosta ła  na  czas p ó ź n ie j­
szy.

Beatlesi
o krad zen i

W  C Z A S IE  U B IE G Ł E G O  W E E K ­
E N D U  z ło d z ie je  o k r a d l i  lo n d y ń ­
s k ie  m ie s z k a n ie  d w ó c h  c z ło n k ó w  
ze s p o łu  B e a t le s ó w  — R in g o  S ta r ra  
i  G e o rg e ’a  H a r r is o n a .

Ł u p e m  w ła m y w a c z y  p a d ły  p a ­
m ią t k i ,  k t ó r e  R in g o  i  G e o rg e  p r z y ­
w ie ź l i  z o s ta tn ie g o  to u r n e e  po  
U S A , u b r a n ia  i  400 fu n t ó w  w  g o ­
tó w c e .

W ia d o m o ś ć  o  o k r a d z e n iu  B e a t le ­
s ó w  s z y b k o  ro z e s z ła  s ię  p o  L o n d y ­
n ie . P rz e d  m ie s z k a n ie m  o k r a d z io ­
n y c h  z e b r a ł s ię  t łu m  ic h  w ie lb i ­
c ie l i ,  - p rz e w a ż n ie  m ło d y c h  d a ie w -  
c z ą t , a b y  w y r a z ić  im  w s p ó łc z u c ie .

m ie ra  S ou va nn a  P h o u m y ” , w e ­
d łu g  k tó r e j „K o m ite t  R e w o lu ­
c y jn y  dom aga się w  d a lszym  
c ią g u  od p re m ie ra , b y  zrezygno  
w a ł ze swego s tanow iska .

P re m ie r  S ouvanna  P houm a 
po ra z  w tó ry  w  c iągu  u b ie g ­
ły c h  trze ch  d n i u d a ł się d rogą  
lo tn ic z ą  do L u a n g  P rabang , 
gdzie  s p o tk a ł s ię  z k ró le m  S a - 
v a n g ie m  V a tta b a n ą .

J a k  w y n ik a  z in fo rm a c j i  a -  
n. n c y in y h i,  " - " ' " - - ' " n i r y W  
jó w  —  s y g n a ta r iu s z y  p o ro z u -
m ień  g enew sk ich , g w a ra n tu ją ­
cych  n e u tra ln o ś ć  Laosu, w  d a l­
szym c iągu  e ne rg iczn ie  w y s tę ­
p u ją  w  V ie n tia n e  z ż ą d a n ia m i 
p rz y w ró c e n ia  k o a lic y jn e g o  rzą ­
d u  z p re m ie re m  S ouvanna  Phou  
m ą na czele;

CHRUSZCZÓW
przyjął

amerykańskich
businessmanów

M O S K W A  P A P . P re m ie r N i­
k ita  C h ruszczów  p rz y ją ł na  
K re m lu  prezesa a m e ry k a ń s k ie j 
f irm y  „F in le y  M o o dy C o rp o ra ­
t io n ”  G.eorge’a F in le y a  o raz  
w iceprezesa  te j f irm y ,  Jam esa 
B iggsa , i  o d b y ł z n im i ro zm o ­
w ę  na te m a t now oczesnych  m e  
tod  h o d o w li d ro b iu  i  tu c z n i­
kó w .

C hruszczów  O św iadczy ł, że 
c h c ia łb y , aby w s p ó łp ra c a  m ię ­
d zy  ra d z ie c k im i i  a m e ry k a ń s k i 
m i s p e c ja lis ta m i i  p ra k ty k a m i 
w  d z ied z in ie  p ro d u k c ji ro ln e j 
ro z w ija ła  się pom yś ln ie .

Tu „WIOSNA 
ORKIESTR -64“
D ziś  g ra ją :

„N O N A "
—  zespó ł k lu b u  „Kubuś”

„ K A S K A D A  I ” 
„W S C H Ó D  SŁOŃCA**

—  zespół PSS G ry f in a
„ K A S K A D A  I I "  
„ G R Y F IA ” —  
Ś W IN O U J Ś C IE

Ś p ie w a ją :

D IT T A  T R IE B E  
V A N  H O P P E  
S T E L L A  V E S E L Y -  
K O R Z E N IO W S K AUlis „Kurier Marski”

„Coś się za tym kryje*6

A stronauci am erykańscy  
V irg il J. Grissom  i  John 
W . Yung oraz „zapasow i” 
(u góry od lew e j) —  W a l­
te r  S ch lrra  i  Thom as P. 
S tra ffo rd . S tanow ią  oni za­
łogę kab iny  kosm icznej 
„G em in i”. Ic h  lo t p rze w i­
dziany jest na koniec bie­
żącego roku  lub  początek  
1965 r. Grissom i  S ch irra  
b ra li udzia ł w  lotach pro­

gram u „M e rcu ry ”. 
_____________________ C A F

Jeszcze raz. 
o  „ c i e n iu  

H i t l e r a “
B O N N  P A P . V / czasie o s ta t­

n ie j a u d y c ji T V  N R F  —  z se rii 
„P a n o ra m a ”  p ow róco n o  jeszcze 
ra z  d o  te m a tu : czy ż y je  M a r t in  
B o rm a n n , „c ie ń  H it le ra ” ?

Ze  w s z y s tk ic h  c y to w a n y c h  w  
czasie te j a u d y c ji w y p o w ie d z i 
(z a b ie ra li m .in . g łos : szo fe r H i ­
t le ra  —  K e m p k a , k tó r y  u dz ie ­
la ł  w y w ia d u  na t le  um ieszczo­
n e j w  je go  m ie s z k a n iu  fo to g ra ­
f i i  F u e h re ra , o raz  p ro k u ra to r  
g e n e ra ln y  H e s ji,  d r  F r itz
B au e r) w y n ik a ło  n iezb ic ie : 
śm ie rć  B o rm a nn a , n ie  je s t osta 
teczn ie  s tw ie rd z o n a . A u to ry ta ­
ty w n y  w  s p ra w a ch  ścigan ia  
z b ro d n ia rz y  h it le ro w s k ic h  d r  
B a u e r (sam  b y ły  w ię z ie ń  obo­
zów  k o n c e n tra c y jn y c h ), k tó re ­
go u rzą d  w  1961 ro k u  w y d a ł 
n aka z  a re s z to w a n ia  B o rm a nn a, 
o ś w ia d c z y ł: „G d z ie  je s t d ym , 
ta m  m u s i b yć  i  og ień . O B o r ­
m a n n ie  k rą ż y  w ie le  pog łosek, 
coś za ty m  s ię  k r y je ” .

„ K o s m ic z n e  i d i i z n i n k i “

R O K  Z A Ł O Ż E N IA  —  1945 

W Y D . A B
Cena 50 g r N r  %  (6126)

CZWARTEK, 23. IV. 64 r-
-

urier



K k r a y
Nie ma przedawnienia

dlu ludobójców
Nasz sprawozdawca parlamentarny donosi:

r K O D E K S Y  K A R N E  w ię kszo śc i k ra jó w  p rz e w id u ją , i c  odpo ­
w ie d z ia ln o ść  za zb ro dn ie  p o s p o lite  p rz e d a w n ia  s ię  po  20 la ta c b  
od d n ia  p o p e łn ie n ia  czyn u  przestępczego. W y ją te k  od  te j h u ­
m a n ita rn e j w  s w o je j is to c ie  zasady  p o s ta n o w iła  w p ro w a d z ić  
u c h w a lo n a  w c z o ra j u s ta w a  S e jm u  P R L . W y ją te k  —  d la  z b ro ­
d n i n ie p o sp o litych .

B O  N IE P O S P O L IT E  B Y Ł Y  
z b ro d n ie  o kre ś lon e  m ia n e m  lu ­
d o b ó js tw a , ja k ic h  te ren e m  b y ł 
nasz k ra j w  la ta c h  o k u p a c ji 
h it le ro w s k ie j.  N ie  trze ba  d z iś  
p rz y p o m in a ć  m a r ty ro lo g i i n a -

W latach 1966-70

175 sta tków
sprzedamy ZSRR

W A R S Z A W A  P A P . W czo 
r a j  podpisana  zosta ła  m ię ­
dzy  P o lską  i  Z w ią z k ie m  
R a d z ie c k im  u m o w a  o do­
s taw ach  z P o ls k i do ZS R R  
s ta tk ó w  i  w yposażen ia  o- 
k rę to w e g o  w  la ta c h  1966—  
t70 .

W  la ta c h  ty c h  Polska  
'dosta rczy do Z w ią z k u  R a ­
d z ieck ieg o  —  o bok w y p o ­
sażenia o k rę to w e g o  —  175 
s ta tk ó w  p e łn o m o rs k ic h  o 
o g ó ln ym  ton a żu  ok. 1,5 m in  
D W T . W a rto ść  p rz e w id y ­
w a n y c h  d os ta w  ok re ś lan a  
je s t  na  ok. 2 750 m in  z ł 
jle w .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

M /S  „ G O P L A N A ”  —  z  B e l f a ­
s tu  % d ro b n ic ą .

M /S  „ K R A S N A L ”  —  Z D a rn i 
p o d  b a la s te m .

S/S „ K A T O W IC E ”  —  Z  D a rn i 
p o d  b a la s te m .

STATKI NA WYJŚCIU:

,N E R ”  —  d o  L o M d y m i z 

o D a n i i

M /S  
d r o b n ic ą .

S /S „ S O Ł D E K ”  *■? d« 
z  w ę g le m .

G O Ś C IE  Z E  S Z W E C J I

w P Z M  b a w i l i  o s ta tn io  p rz e d  
s ta w lc ie le  z n a n e }  s z w e d z k ie j D r  
m y  s p e d y to r s k ie j  B a g b a r  D e n -  
n e l  A B  —  p p . o r ta g e n  i  L e n -  
n a r tz .  F i r m a  D e to n e l je s t  a g e n ­
te m  P Ż .M  w  S z w e c ji .

N A  Ł O W IS K A C H :

R Y B A C Y  d a le k o m o r s c y  „ G r y ­
f a ”  ze S z c z e c in a  w y k o n a l i  ja k o  
p ie rw s i  w  n a s z y m  r y b o łó w s tw ie  
s w o je  z a d a n ia  p o ło w o w e  n a  b m .

D o b re  w y n ik i  u z y s k u ją  n a ń  
r y b a c y  k u t r o w i  n a  B a ł t y k u  w  
p o ło w a c h  s z p ro ta . W  c ią g u  o s ta t 
n ie g o  ty g o d n ia  w y ła d o w a n o  w  
n a s z y c h  p o r ta c h  p o n a d  1 000 to n  
s z p ro ta , n ie  l ic z ą c  in n e j  r y b y .

W  P O R C IE :

W  P O R C IE  p r z e b y w a ją  54 s ta t 
k i .  N a  n a b rz . C z e c h o s ło w a c k im  
s/s  „ L id i c e ”  w y ła d o w u je  i  ła ­
d u je  d r o b n ic ę  n a  K u b ę .  S/s „ J a -  
la ja v a h a r ”  ( h in d . )  z a b ie ra  1 500 t  
d r o b n ic y  d la  s w e g o  k r a ju .  SIs 
„ A b a k a r fe s ”  ( ra d ź .)  w y ła d o w u je  
m a k u c h y  d la  C S R S . P r z y  e le w a  
to rz e  s/s „ J a k u b in a ”  ( f r a n c . )  w y  
ła d o w u je  p s z e n ic ę . P r z y  R a ­
d z ie c k im  s/s „ C z e r n ia k o w s k i”  
( ra d ź .)  ła d u je  s łó d  d la  D a n ii.  
P r z y  B y to m s k im  s/s „ K o łc h o ź ­
n i k ”  ( ra d ź .)  w y ła d o w u je  s ia rk ę  
m e k s y k a ń s k ą  d la  C S R S . N a  
C h o rz o w s k im  s/s „ N o r d p o r t ”  
(n ig . )  w y ła d o w u je  r u d ę  i n d y j ­
s k ą .

POGODA na dziś
Z A C H M U R Z E ­

N IE  u m ia rk o w a ­
ne, p rze jśc io w o  
większe . Tem p . do  
19 st. W ia try  s ła ­
be o  k ie ru n k a c h  
zm iennych,,

saego n a rod u  i  b e s tia ls tw a  jego  
k a tó w . P am ięć  o n ic h  p rze cho ­
w u ją  nasze serca i  tys ią ce  roz 
s ia nych  po z ie m i p o ls k ie j 
m ie js c  u św ię con ych  k rw ią  i  mę 
czeństwem . I  n ie  p rz y p o m in a ­
n ie  b y ło  g łó w n ą  tre ś c ią  p rze ­
m ó w ie n ia  posła  Tadeusza  G ie - 
rzyń sk ie go , 'k tó ry  w  im ie n iu  
K o m is j i  W ym ia*ru  S p ra w ie d li­
w o śc i re fe ro w a ł na pos iedzen iu  
p le n a rn y m  p ro je k t  u s ta w y  
w s trz y m u ją c e j b ieg  p rze d a w n ię  
n ia  w  s tosu n ku  do  sp ra w có w  
n a jc ięższych  z b ro d n i h it le ro w ­
sk ich . C h o d z i b o w ie m  n ie  t y l ­
ko  o  n iep o spo lito ść  zb ro d n i, a le  
ł  o n iep o spo lito ść  w a ru n k ó w  
ic h  śc igan ia  i  k a ra n ia .

K ie d y  b o w ie m  w  r o k u  1945 w ła ­
dze s o ju s z n ic z e  p o d ję ły  z g o d n ą  d e ­
c y z ję ,  że p rz e d a w n ie n ie  z b r o d n i 
h i t le r o w s k ic h  n ie  b ie g n ie  w  c ią g u  
l a t  1933— 1945 (d o  d n ia  z a k o ń c z e n ia  
w o jn y )  w y d a w a ło  s ię , że n a s tę p n e  
26 ła t  s ta n o w ić  b ę d z ie  o k re s  d o s ta ­
te c z n ie  d łu g i  b y  w s z y s c y  z b r o d n ia ­
rz e  w o je n n i  m o g li  zo s ta ć  s p r a w ie d ­
l iw ie  u k a r a n i.

R zeczyw istość z a w io d ła  te  
o czek iw an ia . Na Zachodzie , a 
zw łaszcza w  N iem czech  zachód 
n ic h  z ro b ion o  w s z y s tk o  by zbro 
d n ie  h it le ro w s k ie  o toczyć m g łą  
zapom n ien ia . Z  l is ty  12 000 
p rze s tę p ców  w o je n n y c h , odpo ­
w ie d z ia ln y c h  za zb ro dn ie  popeł 
n ione  na te re n ie  P o ls k i, w ładze  
a lia n c k ie  w y d a ły  sądom  p o l­
s k im  ty lk o  1 800 z b ro d n ia rz y , 
k tó rz y  zo s ta li w  Polsce osądze- 

i  p o n ie ś li zasłużone k a ry . 
Reszta n ie  zosta ła  u ka ran a .

N a sze g o  p o c z u c ia  s p r a w ie d l iw o ś c i 
n ie  m o ż e  o s z u k a ć  f a k t ,  że w  o s ta t 
a ie h  m ie s ią c a c h  z o rg a n iz o w a n o  w  
N B F  k i l k a  „ p o k a z o w y c h ”  p ro c e s ó w  
z b r o d n ia r z y  h i t le r o w s k ic h .  W ła d z e  
N R F  c h c ą  b o w ie m  w  te n  spo sób  
z a s u g e ro w a ć  ś w ia tu ,  że n a  t y m  k o ń  
c z y  s ię  r o z r a c h u n e k  za z b ro d n ie . 
C h c ą  n a  c a łą  re s z tę  z b r o d n i  —  i j ie  
p o s p o l i ty c h  i  n ie u k a ra n y c h  —  op us  
c ić  k u r t y n ę  m ilc z e n ia  i  n ie p a m ię c i.

A  to  są zb ro dn ie , o  k tó ry c h  
zapom nieć n ie  w o ln o .

N ie  w o ln o  o n ich  zapom nieć 
n ie  d la  szukan ia  ze m sty  i  od ­
w e tu . W ym ie rze n ie  s p ra w ie d li­
w o śc i zb ro d n ia rzo m  h it le ro w ­
s k im  je s t w a ru n k ie m  p rz y w ró ­
cen ia  za u fa n ia  do społeczeń­
stw a  N ie m iec  zach. S połeczeń­
s tw a , k tó re  p rzez ja w n ą  tenden 
c ję  d o  u k ry w a n ia  zb ro d n ia rz y  
i  z b ro d n i lu d o b ó js tw a  —  samo 
s ieb ie  w  oczach ś w ia ta  k o m ­
p ro m itu je .

N a ró d  p o ls k i n ie  m oże za le ­
g a lizow a ć  s tanu  p ra w ne g o, w  
k tó ry m  h it le ro w s k i m o rd e rca  
k o b ie t  i d z ie c i, k a t  je ń c ó w  w o ­
je n n y c h  i  ges tapow sk i o praw ca  
m ó g łb y  s tanąć przed lu d ź m i i  
pow ied z ie ć : m o je  z b ro d n ie  u le  
g ły  p rze d a w n ie n iu .

W  D A L S Z Y M  C IĄ G U  w czo­
ra jszego  pos iedzenia  S e jm  ro z ­
p a try w a ł p ro je k t  u s ta w y  o K o ­
d eks ie  C y w iln y m  i  p rzep isach  
w p ro w a d z a ją c y c h . D y s k u s ja  n ie  
zosta ła  zakończona, a ko m e n ­
ta rz  z je j  p rzeb iegu  p od am y w  
d n iu  ju trz e js z y m .

m lecz.

Gość z Konga
W A R S Z A W A  P A P . 22 bm . 

p rz y b y ł do  W arszaw y m in is te r  
h a n d lu  zagran icznego  K onga  
(L e o p o ld y ił le )  —  R u do lp h e  Y a - 
va .

P o d cza s  p o b y tu  w  n a s z y m
m ie ś c ie  m in is te r  O le w iń s k i 
z w ie d z ił  n ie k tó r e  o b ie k t y  b u ­
d o w la n e , ż y w o  in te r e s u ją c  s ię  
m e to d a m i p r a c y  i  w y k o n a w ­
s tw e m .

N a  z d ję c iu :  n a sz  gość w ra z  
z  to w a r z y s z ą c y m i m u  o s o b a m i 
n a  te re n ie  b u d o w y  m a g a z y n u  
w  p o r c ie .  ( D y l)

F o t .  S t. C IE Ś L A K

-------STRONA 2

M inister 
M. Olewiński 
w  Szczecinie

Spotkanie z kierownictwem
przesfsiąbiorsf# budowlanych

J A K  ju ż  In fo rm o w a liś m y , w  Szczecin ie  b a w i m in is te r  
B u d o w n ic tw a  i  P rze m ys łu  M a te r ia łó w  B u d o w la n y c h  —  
m g r inż . M a ria n  O L E W IŃ S K I.  W c z o ra j s p o tk a ł się z k ie ­
ro w n ic tw e m  p rz e d s ię b io rs tw  b u d o w la n y c h  m ias ta  i  w o je ­
w ó d z tw a  szczecińskiego. W  s p o tk a n iu  ty m  w z ię li też 
u d z ia ł:  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  P rez . W R N  —  W . S L E D Z IN - 
S K I,  k ie ro w n ik  W y d z ia łu  E kon o m iczn eg o  K W  P ZP R  —  
J. M IC H A Ł K IE  W IC Z , d y re k to r  SZB  —  I .  W O L S K I oraz 
p rze w od n iczący  Z O  Z w ią z k u  B u d o w la n y c h  —  St. D Ł U -  
G O B O R S K I.

@  Uroczystości 1-m ajowe w  k ra ju  i  na śmiecie
0 „Śląsk“ śpiewa i  tańczy @  M usic-bałl
f§? R ew ia estradowa z „C zerw ono -C zarnym i“
0 „W ie lo k ro p ek“ 0 W ie lk a  gra ©  E dw in  Rutten

Ś w ią te czn y  p ro g ra m  TV
B A R D Z O  A T R A K C Y J N IE  z a p o w ia d a  się te le w iz y jn y  p ro ­

g ra m  p rz y g o to w a n y  na o k re s  ś w ią teczn y : 1 —  3 m a ja  b r.  W  
p ią te k , 1 m a ja , T Y  ro zp oczn ie  e m is ję  p ro g ra m u  ju ż  o 8 go­
d z in ie  i  do 12.09 oglądać będzie  m y p rzeb ieg  u ro czys to śc i l - m a  
jo w y c h  w  k ra ju  i  za g ra n icą . B ędą  to  tra n s m is je  z W arsza ­
w y , M o s k w y , B udapesz tu , B e lg ra d u , P ra g i,  B e r lin a , G d a ń ­
ska, W ro c ła w ia , K a to w ic  i  Ł o d z i.

W  C Z A S IE  sp o tka n ia  d o k o - za p e w n ia ją ce  zw ię ksze n ie  m o - 
nano  oceny d o tych czaso w ych  cy p rz e ro b o w e j p rz e d s ię b io rs tw  
p rz y g o to w a ń  p rz e d s ię b io s tw  b u -  w y k o n a w s tw a  in w e s ty c y jn e g o , 
d o w la n y c h  do w y k o n a n ia  z w ię ­
kszonych  zadań w  p rz y s z łe j 5 - w  to k u  d y s k u s ji k ie ro w n ic y  
ła tce  o ra z  o m ó w io no  ś ro d k i, p rz e d s ię b io rs tw  b u d o w la n y c h  

__ z w ra c a li uw agę, że b a rdzo  czę­
sto m oc p rze ro b o w ą  d użych  
p rz e d s ię b io rs tw  a bso rb u je  się 
do p ra c  re m o n to w y c h , podczas 
.gdy w y s p e c ja liz o w a n y  w  za­
k re s ie  re m o n tó w  m a ły  z a k ła d  
m ó g łb y  z p ow odzen iem  w y k o ­
n y w a ć  tego  ro d z a ju  zadan ia . 
M ó w io n o  też o b ra k u  zaplecza 
techn icznego szczecińsk iego  b u ­
d o w n ic tw a . W ie le  p rze ds ię ­
b io rs tw , zw łaszcza te re n o w y c h , 
m u s i w s z y s tk ie  e le m e n ty  p re ­
fa b ry k o w a n e  sp row adzać ze 
Szczecina. B o lączką  tra p ią c ą  n a ­
sze b u d o w n ic tw o  je s t n ie re g u ­
la rn y  s p ły w  m a te r ia łó w , k tó ­
ry c h  w iększość sp ro w ad za m y z 
in n y c h  w o je w ó d z tw . N o tu je  się 
też n ie d o s ta te k  ż w iru . P o w o ła ­
ne o s ta tn io  do  życ ia  p rze ds ię ­
b io rs tw o  e k s p lo a ta c ji k ru s z y w a  
b o ry k a  się jeszcze z tru d n o ­
śc ia m i:

13 pożarów 
w woj. łódzkim
Ł O D 2  P A P . O s ta tn ie j  d o b y  — p o  

d o b n ie  j a k  w  n ie d z ie lę  —  z a r e je ­
s t r o w a n o  w  w o j .  łó d z k im  13 p o ż a ­
r ó w ,  k tó r e  s p o w o d o w a ły  s t r a t y  430 
ty s .  z ł .  N a jw ię k s z y  z n ic h  w y b u c h ł  
od  i s k r y  z k o m in a  w  S łą d k o w ic a c h  
p o w .  Ł a s k , g d z ie  m im o  in te r w e n c j i  
14 je d n o s te k  s t r a ż y  s p ło n ę ły  3 o b o ­
r y  3 s to d o ły ,  d o m  m ie s z k a ln y  i  
c h le w .  S t r a t y  w y n io s ły  130 ty s .  z ł-

FINAŁY
niecodziennej

OLIMPIADY
W A R S Z A W A  P A P . W  n a jb l iż s z ą  

s o b o tę  p rz e d  k a m e ra m i w a r s z a w ­
s k ie j  T V  o d b ę d z ie  s ię  f i n a ł  te g o ­
r o c z n e j,  V  z k o le i  o g ó ln o p o ls k ie j  
O l im p ia d y  w ie d z y  o  P o ls c e  i  ś w ię ­
c ie  w s p ó łc z e s n y m , o r g a n iz o w a n e j 
p rz e z  Z M S  i  Z M W . O  p o p u la r n o ś c i 
t e j  im p r e z y  ś w ia d c z y  u d z ia ł  o k .  850 
ty s .  u c z n ió w  z  2,5 ty s .  s z k ó l ś r e d ­
n ic h  w /szys tfe ich  t y p ó w .

P y t a n ia ,  n a  k tó r e  o d p o w ia d a l i  
u c z n io w ie  w  c z a s ie  k i lk u s to p n io ­
w y c h  e l im in a c j i  d o t y c z y ły  z a g a d ­
n ie ń  p o l i t y c z n y c h ,  e k o n o m ic z n y c h  
i  k u l t u r a ln y c h ,  o b e jm u ją c y c h  X X -  
le c ie  P o ls k i  L u d o w e j ,  a  ta k ż e  is to t  
n y c b  z a g a d n ie ń  w s p ó łc z e s n e g o  ś w ia  
ta .

P O D C Z A S  M A J O W Y C H  
Ś W IĄ T  T V  poczęstuje  nas w y ­
ją tk o w o  d użą  p o rc ją  p ro g ra ­
m ó w  ro z ry w k o w y c h . O b e jrz y ­
m y  „Ś w ią te c z n y  ‘k ie rm a s z ”  (1. 
V .) —  w id o w is k o  m u zye zno -b a - 
le to w e  w  w y k o n a n iu  zespołu 
p ie ś n i i  tańca  „Ś lą s k ”  (ty m  ra ­
zem p ie śn i i  tańce  ró żn ych  na 
ro d ów ).“ Tego samego d n ia  zo­
baczym y  specja lne  w y d a n ie  t y ­
g o d n ik a  a k tu a ln o śc i sa ty ry c z ­
n y c h  „W ie lo k ro p e k ”  o raz  „M u -  
s ie -h a l! z k ra jó w  s o c ja lis ty c z ­
n y c h ”  —  rewńę m e lo d ii i p io ­
senek w y k o n y w a n y c h  p rzez p io  
se nka rzy  m .in . w ę g ie rsk ich , n ie  
m ie c k ic h  i  czechosłowackich. 
N a to m ia s t 2 m a ja  o b e jrz y m y  
w ie lk ą  2 -godz inną  re w ię  e s tra ­
d ow ą , k tó rą  p row adz ić  będzie  
B a rb a ra  R Y L S K A  i  Z b ig n ie w  
L E N G R E N . W  re w ii w eźm ie  
u d z ia ł „ k w ia t ”  po lsk iego  a k to r 
s tw a  es tradow ego, m .in .: H a n ­
ka  B ie lic k a , Ire na  K w ia tk o w ­
ska, K a lin a  Ję d ru s ik , E lżb ie ta  
R y l-G ó rs k a , Jacek F e do ro w icz , 
B o g u m ił K o b ie la , B ogdan Ł a -  
zuka, J e rz y  O fie rs k i,  Ja rem a 
S tę p o w sk i, Jan  K ofouszew ski; 
w  d u e ta c h  tanecznych  w y s tą p i 
B a rb a ra  B it tn e ró w n a  i  W o j­
c iech  W ies io ło w sk i, z  n o w y m  
re p e rtu a re m  za prezen tu je  s ię  
ta k ż e  zespó ł „C z e rw o n o -C z a r-

n y c h ”  ze s w o ją  so lis tk ą  —  K a ­
r in  S tanek.

7. P R O G R A M Ó W  R O Z R Y W K O ­
W Y C H  in te r e s u ją c o  z a p o w ia d a ją  s ię  
ró w n ie ż  „ W s p o m n ie n ia  na  b a k ie r ”  
(3 .W ). N a  p r o g r a m  te n  z ło ż ą  s ię  
n a jc ie k a w s z e  f r a g m e n ty  a u d y c j i  
r o a ry w h o w y c h  lu b e ls k ie j  r o z g ło ś n i 
P R  i  la t  1944 1945 n a d a w a n y c h  p t .  
„5Ł a n te n ą  n a  b a k ie r ” . W y k o n a w c y :  
B a rb a r a  F ije w s fc a , S te fa n ia  G r o ­
d z ie ń s k a , J a n in a  T r a c a y k ó w n a ,  J e ­
r z y  T u r e k  i  J ó z e f N o w a k . W  ty m  
s a m y m  d n iu  p o le c a m y  te ż  t e le t u r ­
n ie j  „ W ie lk a  g r a ” . U w a g a : d w ó c h  
u c z e s tn ik ó w  —  z W a rs z a w y  i  G d a ń  
s k a  — o d p o w ia d a ć  b ę d z ie  n a  p y ta  
n ia  za  w y s o k ą  s ta w k ę  — 12 800 zV  
P o d cza s  „ W i e l k i e j  g r y ”  ś p ie w a ć  bę 
d z ie  d o s k o n a ły  p io s e n k a r z  h o le n ­
d e r s k i,  E d w in  R U T T E N , z m n y  n a m  
x  w y s tę p ó w  n a  u b ie g ło r o c z n y m  fe ­
s t iw a lu  w  S o p o c ie ,

_ P O D C Z A S  Ś W IĄ T  odbędą
się te le w iz y jn e  p ro je k c je  sze­
śc iu  f i lm ó w  fa b u la rn y c h . (le)

Zabójstwo 
fina łem  bójk i

O P O L E  P A P . W  Z ło to g ło w i-  
cach (pow . N ysa ) g ru pa  m ęż­
czyzn w szczę ła  b ó jk ę , k tó ra  za­
ko ń c z y ła  s ię  śm ie rc ią  jednego  
z  j e j  u czes tn ików . W ła d y s ła w  
C h o ło d n ia k  o trz y m a ł c ios no ­
żem  w  p ie rś  i  m im o  pom ocy 
le k a rs k ie j z m a r ł w  szp ita lu . 
U cz e s tn ic y  b ó jk i :  B ro n is ła w  i  
F ra n c is z e k  Tom aszew scy zam ie  
s zka łi w  P ru s in o w ic a c h  o ra z  
Tadeusz T om aszew sk i z  L aso ­
c ie  z o s ta li a re sz to w a n i.

Z a b ie ra ją c  g łos m in is te r  O le ­
w iń s k i s tw ie rd z ił,  że m im o  w ie ­
lu  b ra k ó w  szczecińskie  b u d o w ­
n ic tw o  re a liz u je  coraz w yższe  
zadania  i  je s t je d n y m  z ży ­
w o tn ie js z y c h  o ś ro dkó w  w  k ra ­
ju , p o s z u k u ją c y m  n ow ych  ro z ­
w ią za ń  o rg a n iz a c y jn y c h  i te ch ­
n o lo g iczn ych . Może się ono też  
poszczycić zn aczn ie jszym i o s ią ­
g n ię c ia m i. M in is te r  O le w iń s k i 
s tw ie rd z ił ró w n ie ż , że w ie le  n ie  
d o s ta tk ó w  w  b u d o w n ic tw ie  w y ­
n ik a  z n ie  na jlepszego  p la n o ­
w a n ia , o pa rtego  na m ie rn ik u  
w a rto ś c i p rze rob u . M ie rn ik  ten  
ju ż  w  sw ym  za łożen iu  je s t  
sp rzeczny z ten d en c ją  do  p o ta ­
n ie n ia  b u d o w n ic tw a . M in is te r  
z a k o m u n ik o w a ł, że t rw a ją  p ra ­
ce nad  u sp ra w n ie n ie m  p la n o ­
w a n ia  w  b u d o w n ic tw ie  i  p rz e j­
ściem na  d w u le tn i c y k l p la n o ­
w a n ia .

W c z o ra j m in is te r  O le w iń s k i 
z w ie d z ił szczec ińsk ie  b u d o w y , 
a dz iś  ra n o  zo s ta ł p rz y ję ty  
przez S e k re ta r ia t K W  P ZPR . WJ 
sp o tk a n iu  ty m  w z ię li u d z ia ł:  
sekre ta rze  K W  P Z P R  —  K i 
P R U S IŃ S K I i  H . H U B E K  oraz  
c z ło n k o w ie  E g z e k u ty w y  K W \ 
P Z P R  —  p rze w o d n iczą cy  Prez.- 
W R N  —  M . Ł E M P 1 C K I o ra z  
W Ł  S Z A F R A N  1EC. Ot)
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S zczec iń sk ie  p ersp ektyw y
R O Z P O C Z Ę Ł A  się  p rz e d - 

z ja zd o w a  d ysku s ja . W  szcze­
c iń s k ic h  p rze d s ię b io rs tw a ch  
g o s p o d a rk i m o rs k ie j o raz (Arze 
m y s lu  ro b o tn ic y  i  in ż y n ie ro ­
w ie  z a s ta n a w ia ją  się nad k ie ­
ru n k a m i in w e s ty c j i w  p rz y ­
s z łe j 5 - la tc e  o raz m o ż liw ośc ią  
m i lepszego w y k o rz y s ta n ia  
is tn ie ją c e g o  p o te n c ja łu . 7. d y ­
s k u s ji t e j  w y ło n ią  się k o n tu ry  
p la n u  na la ta  1986— 1970. w y ­
ło n ią  się szczecińskie  pers ­
p e k ty w y .

W  z w ią z k u  z tą  w ie lk ą  dy­
s k u s ją  „ K u r ie r  M o rs k i”  ro z ­
m a w ia  d z iś  z d y re k to re m  na ­
cze lnym  P o ls k ie j Ż e g lu g i M o r 
s k ie j —  R ysza rdem  K A R G E ­
R E M .

—  W ie lk i nac isk  k ła d z ie m y  
na ro z w ó j że g lug i tra m p o w e j. 
P ra g n ie m y  zb ud ow ać serię  tra m  
p ów  o  nośności 10 tys . D W T , 
k tó re  zastąp ią  w yco fan e  z e ks ­
p lo a ta c j i a n ty c z a rte ry . B udow ę  
ty c h  je d n o s te k  o p ie ra m y  na n a ­
s tęp u jących  p rze s łan ka ch : na 
ry n k u  że g lu g ow ym  is tn ie ją  te n ­
den c je  do  b u d o w y  s ta tk ó w  d u ­
żych . ja k o  b a rd z ie j o p ła c a ln y c h  
w  e k s p lo a ta c ji, n ie  b u d u je  się 
n a to m ia s t tra m p ó w  o ś re d n im  
tonażu, w ła ś n ie  w  g ra n ic a c h  
10 tys . D W T . Jednak w ie le  
p o r tó w  n ie  nadąża z dostoso­
w a n iem  g łębokośc i basenów  do 
za nu rze n ia  d u ż y c h  s ta tk ó w , bądź 
n ie  może być  p og łę b ion ych  z 
ró ż n y c h  w zg lę dó w . P o r ty  te  je d

Kierunek:
—  T E Z Y  K C  P Z P R  n a  I V  Z ja z d  

p a r t i i  p r z e w id u ją ,  że p o ls k a  ł lo ta  
ł ia u d io w a  m a  o s ią g n ą ć  w  1970 r .  
w ie lk o ś ć  i  550 — 1750 ty s .  D W T . W  
ja k im  k ie r u n k u  p ó jd ą  in w e s ty c je  
to n a ż o w e  P Ż M  w  n a s tę p n e j p ię c ia  
ła tc e ?

—  N A D  k ie ru n k a m i ro z b u d o ­
w y  f lo ty  naszego p rz e d s ię b io r­
s tw a  m y ś lim y  ju ż  od daw na . Z 
W ie lu  k o n c e p c ji p o w s ta ł w s tę p ­
n y  p la n  ro z w o ju  tonażu  P Ż M , 
z a k ła d a ją c y  jednocześn ie  kasa ­
c ję  do 1970 r. w s z y s tk ic h  s ta t­
k ó w , za k u p io n y c h  z fun d uszu  
a n tycza rte row e g o . Jest ich , ja k  
w ia d o m o , 22, o łączne j nośności 
ponad  200 tys. D W T.

n ak  będą n ad a l p racow ać, w o ­
bec czego p o p y t na tego ro d za ­
ju  tonaż  będzie  d uży , n ie  ty lk o  
ze s tro n y  p o lsk ieg o  h a n d lu  za­
g ran icznego .

—  A  W IĘ C  g łó w n y  n a c is k  w  p r z y  
s z łe j 5 - la tc e  k ła d z ie  P Ż M  n a  ro z b u ­
d o w ę  to n a ż u  tra m p o w e g o ?

—  M O Ż N A  to  ta k  o k re ś lić , 
gdyż  w  p la n ie  m a m y  też bud o ­
wę s e r ii t ra m p ó w  m n ie jszych , 
o  nośności 3 200 D W T , w  stocz 
n iach  b u łg a rs k ic h . Ł ą czn ie  d o ­
s ta n ie m y  16 tego ty p u  je dn o ­
s tek, z czego 13 w  n as tępne j 
5 -la tce . B ęd z ie m y też k o n ty n u ­
ow ać b ud ow ę  tra m p ó w  ty p u

R Y S Z A R D  K A R G E R

że w  jeszcze w ię k s z e j m ierze  
chcem y dopasow ać tonaż  do 
s t r u k tu r y  m asy to w a ro w e j na 
poszczegó lnych  lin ia c h . Chce­
m y  w ię c  bud ow ać 12 s ta tk ó w  o 
nośności 1 500 D W T , częściowo 
z  ła d o w n ia m i c h ło d z o n y m i oraz 
d w a  now e ty p y  je d n o s te k  do 
o b s łu g i śro d kow e g o  i  p o łu d ­
n iow eg o  o d c in k a  l in i i  zachod- 
r . io a fry k a ń s k ie j.  Będą to  d ro b ­
n icow ce  o nośności 6 000 i  7 500 
D W T.

—  T E Z Y  K C  P Z P R  p o d k re ś la ją  
k o n ie c z n o ś ć  le p sze g o  w y k o r z y s ta n ia  
is tn ie ją c y c h  m o c y  —  w  w y p a d k u  
f l o t y  —  p rz e w o z o w y c h . J a k ie  k r o k i  
w  ty m  k ie r u n k u  z a m ie r z a ją  p o d ją ć  

i  k ie r o w n ic t w o  P Z M ?

—  N IE  u lega  w ą tp liw o ś c i,  że 
re z e rw y  w  P Ż M  są duże, i  to 
z a ró w no  w  sensie e ksp lo a ta - 
c y jn o -e k o n o m ic z n y m  ja k  i  tech  
n icznym . D o w io d ły  tego re z u l­
ta ty  a k c j i  sa m o re m o n tó w  oraz 
w y n ik i  w s p ó łz a w o d n ic tw a  o ty

specjalistyczna flota
—  P on iew aż p la n  5 - le tn i bę ­

dz ie  osta teczn ie  o p ra co w a n y  do 
p ie ro  w  p rz y s z ły m  ro k u , t r u d ­
no dz iś  p ow ied z ie ć  ja k ą  w ie l­
kość os iągn ie  f lo ta  P Ż M  w  
1970 r. Z n a m y  ju ż  n a to m ia s t 
k ie ru n e k  ro z w o ju  f lo ty  nasze­
go p rze ds ię b io rs tw a . M ożna go 
o k re ś lić  w  sk ró c ie  —  s p e c ja li­
zac ja , o czyw iśc ie  w  obecne j, 
w ie lo z a k ła d o w e j s tru k tu rz e  o r ­
g a n iz a c y jn e j P Ż M . P la n u je m y  
w ię c  w  z w ią z k u  z tą  s p e c ja li­
z a c ją  b ud ow ę  s ta tk ó w  p  nośno­
śc i 23 500 D W T , tzw . b u lk  
c a r r ie ró w  do p rze w ozó w  ru d y , 
g łó w n ie  z A m e ry k i P o łu d n io ­
w e j, G w in e i i  In d ii,  fo s fa tó w  
z A f r y k i  P ó łno cne j o raz  apa­
ty tó w  z M u rm a ń ska . Im p o r t  
ty c h  su ro w có w  s ta le  rośn ie , 
w obec czego p ie rw s z o p la n o w y m  
za ga dn ie n iem  s ta je  się zapew ­
n ie n ie  tonażu  tan ie go  w  eksp lo  
a la c j i.

M A K IE T A  now ego  ty p u  
s ta tk u  P Ż M  na  l in ię  za - 
c h o d n io a fry k a ń s k ą .

F o to : S t. C ie ś la k

„K o le ja r z ” , z ty m  że zostaną 
poczyn ione  pew ne  adap tac je . 
Będą one p rzede  w s z y s tk im  po ­
legać na za n ie ch an iu  b u d o w y  
m ię d z y  p ok ła d u . Swego ro d z a ju  
novu m  je s t p o s tu la t b u d o w y  
s e r ii p rzeszło  20 je d n o s te k  tra m  
p o w y c h  o nośności 850 D W T , 
p rzys toso w a nych  do  p rzew ozu  
d re w n a  do E u ro p y  zachodn ie j. 
P o p y t na  tego ro d z a ju  tonaż 
c ią g le  w z ra s ta  i  m u s im y  obec­
n ie  cza rte ro w a ć  s e tk i obcych  
s ta tk ó w . P o s tu lu je m y  ró w n ie ż  
budow ę  d w ó c h  m a ły c h  t ra m ­
p ó w  c h ło d n io w c ó w  oraz  d w óch  
ta n k o w c ó w  o nośności do 1 000 
D W T  do  p rze w o zu  p a liw  i  
tłu szczów  ro ś lin n y c h .

Ł ą czn ie  z 2 b y d ło w c a m i i  
je d n o s tk a m i o w e n ty lo w a n y c h  
ła d o w n ia c h , P Ż M  —  re a liz u ją c  
ten  p ia n — d y s p o n o w a ła b y  b a r­
dzo sp ec ja lis tyczn ą  f lo tą , zd o l­
ną do  p rze w ozu  ró żn o ro d n ych  
ła d u n k ó w .

—  P R O G R A M  ro z b u d o w y  f l o t y  
t r a m p o w e j je s t  im p o n u ją c y ,  c z y  o -  
zn a cza  to  je d n a k ,  że  je g o  r e a liz a -  
c j . .  b ę d z ie  s ię  o d b y w a ć  k o s z te m  f ło  
t y  l in io w e j?

—  N IC  podobnego, p on iew aż 
żeg luga  lin io w a , obok t ra m p in ­
gu je s t ró w n ie  ważną  sp e c ja l­

nością P Ż M . P ra g n ie m y  n ad a l 
ro z w ija ć  u s łu g i l in io w e , z ty m

t u ł  „Z a ło g i P ra c y  S o c ja lis ty c z ­
n e j” . Znaczne  re z e rw y  is tn ie ją  
też na s ty k u  w s p ó łp ra c y  P ŻM  
z k o n tra h e n ta m i o raz z h an ­
d le m  za g ra n iczn ym . P rzytoczę  
tu  ty lk o  je de n  c h a ra k te ry s ty c z ­
n y  p rzyp a d e k . Baza l i n i i  in d y j­
s k ie j P L O  m ieśc i s ię  i  w  Szcze 
c in ie  i  w  G d y n i —  G dańsku. 
P odobn ie  je s t z bazą l in i i  k u ­
b a ń s k ie j, czy za cho dn io a frykań  
s k ie j.  C hcem y w ię c  zapropono­
w ać, a by  np. bazy l in i i  k u b a ń ­
s k ie j i  z a c h o d n io a fry k a ń s k ie j 
z lo k a liz o w a ć  w y łą c z n ie  w  
Szczecin ie , a in d y js k ie j —  w  
p o r ta c h  w sch od n ie go  W y b rz e ­
ża. C h cem y też Z lo ka lizo w ać  
bazę l i n i i  s k a n d y n a w s k ie j P ŻM  
ty lk o  w  je d n y m  porc ie , a n ie 
ja k  d o tychczas z a w ija ć  i  do 
G d y n i i do G dańska. L o k a liz a ­
c ja  baz lin io w y c h  na  zasadzie 
s p e c ja liz a c ji g e o g ra fic z n e j, p rzy  
czym  p o w in ie n  to  być  p o r t  ma 
c ie rz y s ty  s ta tk u , p o z w o li uzy­
skać znaczne oszczędności za­
ró w n o  w  ko sz tach  e ksp lo a ta ­
c y jn y c h  je dn o s te k , ja k  też w 
kosztach  re m o n to w y c h  i oso­
b ow ych . Są to, o czyw iśc ie , na ­
sze p ro po zyc je , k tó re  p rzedsta ­
w im y  w s p ó łp ra c u ją c y m  z nam i 
p a r tn e ro m .

R o z m a w ia ł: B . K A R S K I

N A  M O R Z U

POLSKA i ŚW IAT
P R Z Y Z W Y C Z A IL IŚ M Y  się ju ż  do powiedzenia: „Ziem ia  

żyw i, morze bogaci”. Zresztą n ie  ty lko  przyzw yczailiśm y  
się, a le  w yciągnęliśm y z niego praktyczne w nioski. Go­
spodarka m orska była  w  ciągu m inionego dwudziestolecia  
tą  gałęzią przem ysłu, na k tó rą  łożono znaczne środki in ­
w estycyjne. T y lk o  w  m in ionej pięciolatce (1956— 1960) go­
spodarka m orska łącznie ze stoczniam i produkcyjnym i po­
chłonęły praw ie  8 m id  zł, p rz y  czym  na jw ięce j środków  
przeznaczano na flotę  handlow ą i rybacką, rozbudowę por­
tów  oraz przem ysłu okrętowego.

P O W IE D Z E N IE  o z ie m i ży ­
w ic ie lce , o bogacącym  m o rzu  
n ab ie ra  je d n a k  re a ln y c h  k sz ta ł 
tó w  d o p ie ro  w ów czas, gdy 
s tw ie rd z im y , że w  w ie lu  p ań ­
s tw a ch  s k a n d y n a w s k ic h  w p ły ­
w y  z że g lu g i p o k ry w a ją  często 
ponad p o ło w ę  d e fic y tu  b ila n s u  
handlow ego. A lb o  in acze j. N p. 
f lo ta  i  p o r ty  N o rw e g ii w y tw a ­
rz a ją  ponad 7 p roc. dochodu 
n arodow ego  tego k ra ju .

P rzez w ie le  la t  w y d a tk i za 
p rzew óz p o ls k ic h  ła d u n k ó w  
przez obcych  a rm a to ró w  p rz e ­
w yższa ły  w p ły w y  P M H . O s ta t­
n io  je d n a k  p o lska  f lo ta  p o k ry ­
w a ją c  te  w y d a tk i,  d a je  je d n o ­
cześnie o ko ło  60 m in  z ł w p ły ­
w u  roczn ie . N ie  je s t to  dużo, 
a le  f a k t  ten  n ie  p rz y n o s i nam  
u jm y  choćby z d w óch  pow o­
dów . Po p ie rw sze  —  tem po  
w zro s tu  o b ro tó w  d rogą  m orską  
je s t u nas znaczn ie  szybsze n iż  
w  in n y c h  k ra ja c h  i  po  d ru g ie  
—  w  c iągu  m in io n y c h  d w u d z ie ­
s tu  la t  n a d ro b iliś m y  i  ta k  spo­
ro  do m o rs k ic h  potęg, ta k ic h  
w ła śn ie  ja k  k ra je  s k a n d y n a w ­
skie .

J e ż e li b o w ie m  n p .  o b r o ty  m o rs k ie  
D a n i i  w z ro s ły  w  o s ta tn ic h  5 la ­
ta c h  o  5 m in  to n ,  F in la n d i i  o 6 m in  
to n , N o r w e g ii  o  5 m in  to n ,  c z y  
S z w e c ji  o  4 m in  to n ,  to  w  P o lsce  
o b r o ty  te  z w ię k s z y ły  s ię  o 10 m in  
to n . N ic  w ię c  d z iw n e g o , że  m im o  
w z ro s tu  to n a ż u  f l o t y  h a n d lo w e j z 
35 s ta tk ó w  o łą c z n e j n o ś n o ś c i 114 
ty s .  D W T  w  1945 r .  d o  p r a w ie  200 
je d n o s te k  o n o ś n o ś c i 1 200 ty s .  D W T  
n ie  je s te ś m y  w  s ta n ie  z a s p o k o ić  
w s z y s tk ic h  p o tr z e b  p rz e w o z o w y c h  
p o ls k ie g o  h a n d lu

ryb a ck ie g o , 9 p ozyc ję  w  św ię ­
cie. Jednocześn ie  d z ię k i p o ło ­
w o m  rzę d u  200 tys . ton  u p la ­
so w a liśm y  s ię  na 30 m ie jscu .

N a jb a r d z ie j  w id o c z n y , a za ra zem ' 
n a jw ię k s z y  su k c e s  o d n ió s ł p o ls k i  
p r z e m y s ł o k r ę to w y .  W  c ią g u  d w u ­
d z ie s tu  la t  k r a j  na sz  z n ic z e g o  
s tw o r z y ł  p o tę ż n y  p rz e m y s ł b u d o w y  
s ta tk ó w ,  k t ó r y  z a jm u je  d z iś  p o d  
w z g lę d e m  w ie lk o ś c i  p r o d u k c j i  18 
m ie js c e  w  ś w ie c ie ,  d a ją c  p r a w ie  
3 p ro c . ś w ia to w e j p r o d u k c j i  o k r ę ­
to w e j .  Jeszcze  b a r d z ie j e ks p o n o w a  
n ą  p o z y c ję  z d o b y ł nasz k r a j  d z ię ­
k i  w ie lk o ś c i  b u d o w a n e g o  to n a ż u  r y  
b a c k ie g o  —  w  la ta c h  1958— 195S z a j­
m o w a l iś m y  l  m ie js c e  w  ś w ie c ie ,  q -  
b e c n ie  w y p rz e d z a  na s  t y l k o  J a p o ­
n ia .

J e s te ś m y  te ż  je d n y m  z n a jw ię k ­
s z y c h  e k s p o r te ró w  s ta tk ó w  —  7
m ie js c e  w  ś w ie c ie  —  a nasz o k r ę ­
to w y  e k s p o r t  s ta n o w i p o n a d  G 
p ro c . ś w ia to w e g o  e k s p o r tu  s ta tk ó w .

„M oże  n ie  w ie d z ieć  P o la k  caj 
to  m orze  —  g dy  p iln ie  orze” —* 
p is a ł u  s c h y łk u  X V I  w ie k u  Se­
b as tia n  K lo n o w ic z  w  sw ym  
d z ie le  „ F l is ” . U p ły w a ły  stu lecia ' 
a fra g m e n t tego u tw o ru  b y ł w, 
naszym  k ra ju  w c ią ż  a k tu a ln y .

D z iś  m o rze  u p ra w ia  k ilk a s e t  
tys ię c y  P o la k ó w  i  u p ra w ia  do­
brze , sko ro  na n ie k tó ry c h  od­
c in k a c h  g o sp o d a rk i m o rs k ie j 
p rze śc ign ę liśm y  s ta re , pos iada­
jące w ie lo w ie k o w e  tra d y c je  po­
tę g i m o rsk ie . P ow ied ze n ie  o bo­
gacącym  m o rz u  weszło  nam  w, 
k re w  i  następne  d w ad z ie śc ia  
la t  p o ś w ię c im y  na jeszcze szyb' 
szy ro z w ó j g o sp o d a rk i m o r­
s k ie j.

A . K IL N A K

O k re s  d w u d z ie s tu  la t  j e s t  z b y t  
k r ó t k i ,  a b y  n a d r o b ić  w ie k o w e  za ­
n ie d b a n ia  i  t a k  o g ro m n e  z n is z c z e ­
n ia  w o je n n e . N asza  f lo t a  p re z e n ­
tu je  s ię  je d n a k  z u p e łn ie  n ie ź le  na  
t le  f l o t y  ś w ia to w e j.  Z  b a rd z o  d a le  
k ie g o  m ie js c a  p rz e s u n ę liś m y  s ię  
o b e c n ie  na  23 m ie js c e  w  ś w ie c ie  
p o d  w z g lę d e m  w ie lk o ś c i to n a ż u , a 
z d e c y d o w a n ie  w y p r z e d z a m y  ś r e d n i 
ś w ia to w y  w s k a ź n ik  w ie k u  s ta tk ó w  
i  ic h  n a p ę d u , t

Coraz w iększą  ro lę  o d g ry ­
w a ją  ró w n ie ż  p o lsk ie  p o r ty  
han d low e. Ic h  p rz e ła d u n k i z 
0,5 p roc. o b ro tó w  p o r tó w  w  
św iec ie  w z ro s ły  obecnie  do po ­
nad 1 proc. S zczecin z p rz e ła ­
d u n k a m i rzę d u  10 m in  to n  rocz 
n ie  u p la s o w a ł s ię  w  g ru p ie  na j 
w ię kszych  p o r tó w  św ia ta .

O g ro m n y  k ro k  u c z y n iło  na ­
sze ry b o łó w s tw o . B ezpośredn io  
po w o jn ie  ry b o łó w s tw o  d a le k o ­
m o rs k ie  p ra k ty c z n ie  n ie  is tn ia ­
ło, O becn ie  u d z ia ł nasze j f lo ty  
ry b a c k ie j w e  f lo c ie  ś w ia to w e j 
w y n o s i 3,3 proc. Z a jm u je m y , 
je ś li chodzi o w ie lk o ś ć  tonażu

W  lipcu
80-tysiączny

statek
„Baltony“

J E D Y N E  p o ls k ie  p rze d ­
s ię b io rs tw o  z a o p a try w a n ia  
s ta tk ó w  —  „B a lto n a ”  —  w  
c ią gu  15 la t  sw e j d z ia ła l­
nośc i o b s łu ży ło  ju ż  p ra w ie  
78 ty s ię c y  s ta tk ó w  p o l­
s k ic h  i  zagran iczn ych  i  n a j 
p ra w d o p o d o b n ie j w  lip c u  
o bs łu ży  ju b ile u s z o w y  80- 
tys ię c z n y  s ta te k  w  sw e j 
s h ip c h a n d le rs k ie j ka rie rze . 
O  o g rom n ym  w zrośc ie  r o l i  
„B a lto n y ”  i  w ysokośc i 
św ia d czon ych  u s łu g  d ow o ­
dzą nas tępu jące  p o ró w n a ­
n ia : w  p ie rw s z y m  ro k u  
sw e j d z ia ła ln o ś c i (1950 r.) 
„B a lto n a ”  o b s łu ży ła  1800 
s ta tk ó w  p o ls k ic h  i  zagra ­
n iczn ych , w  ro k u  ub. zaś 
ok. 6 300 s ta tkó w .

W  o s ta tn ich  trze ch  la ­
ta ch  w p ły w y  „B a lto n y ”  u -  
zys k iw a n e  z o b s łu g iw a n ia  
za g ran iczn ych  p lacó w e k  
d y p lo m a ty c z n y c h  w  Polsce 
o raz w  M o s k w ie  i  w  P ra ­
dze p o w ię k s z y ły  się o 250 
proc., p rz y s p a rz a ją c  nam  
sporo dew iz.



U niw ersalny zespół perłow y:

SZCZECIN -  
ŚWINOUJŚCIE

P O W O J E N N E  o b r o ty  p o r tu  s z c z e c iń s k ie g o  w y k a z u ją  d y n a m iz m  
p r z e k ra c z a ją c y  n a jś m ie ls z e  p la r ty .  O s ią g n ię ty  j u ż  3 la ta  te m u  ro c z ­
n y  p r z e ła d u n e k  rz ę d u  10 m in  to n , s ta w ia ją c y  S zc z e c in  n a  p ie r ­
w s z y m  m ie js c u  w ś ró d  p o r tó w  b a ł ty c k ic h ,  z a k ła d a n o  p rz e c ie ż  d o p ie ­
r o  n a  k o n ie c  b ie ż ą c e j 5 - la t k i.  P o m y ś ln e  p o ło ż e n ie  S zcze c in a  u  ■ u jś ­
c ia  O d ry  p rz y s p a rz a  n a s z e m u  p o r to w i  r o c z n ie  o k o ło  3 m in  to n  p rz e ­
ła d u n k ó w  t r a n z y to w y c h .  J e ś l i  d o d a ć  d o  w s p o m n ia n y c h  3 m in  d a l ­
sze 3/4 m il io n a  to n  n ie  u ję t y c h  w  o b r o ta c h  p o r tu  to w a r ó w  „ t r a n z y -  
to w a n y c h ”  p rz e z  S z c z e c in , a p rz e w o ż o n y c h  p rz e z  ż e g lu g ę  ś ró d lą d o ­
w ą  N R D , d a je  to  w  n a jo g ó ln ie js z y m  z a ry s ie  d z is ie js z y  o b ra z  m w -  
s k o - rz e c z n e g o  p o r tu ,  . -z y s k u ją c e g o  c o ra z  c z ę ś c ie j m ia n o  „ u n iw e r s a l ­
n e g o ’ ’. *

W  d a ls z e j p e r s p e k ty w ie  S z c z e c in  p o w in ie n  p o d w o ić  s w o je  o b r o ty ,  
zaś d o  r o k u  1970 p r z e m a n ip u lo w a ć  ju ż  15 m łn  to n . T a k ie  z a d a n ia  
n a k re ś la  p o r to w i  n ie  t y l k o  n a sz  h a n d e l z a g ra n ic z n y ,  a le  i  c ią g le  
ro s n ą c e  ła d u n k i  c z e c h o s ło w a c k ic h , c z y  w ę g ie r s k ic h  s p e d y to ró w . N ie  
sp o só b  p o m in ą ć  t u  r o l i  S zcze c in a  ja k o  p r z e ła d u n k o w e g o  za p le c z a , 
a c z ę ś c io w o  i  s k ła d o w is k a  d la  p rz e m y s ło w e g o  Ś lą s k a  o ra z  ro s n ą c e ­
g o  z n a c z e n ia  O d ry ,  k tó r a  p o łą c z o n a  w  p rz y s z ło ś c i k a n a łe m  ż e g lo w ­
n y m  z D u n a je m  s p e łn ia ć  b ę d z ie  r o lę  n a jta ń s z e g o  i n a jw a ż n ie js z e g o  
p o łą c z e n ia  d la  t r a n z y to w a n ia  to w a r ó w  p o m ię d z y  p o łu d n ie m  i  p ó ł­
n o c ą  E u ro p y .

U s y tu o w a n y  w  g łę b i  lą d u  p o r t ,  a w ię c  w  z a c iszu , je s t  je d n a k  o g ra  
n ic z o n y  w  s w o ic h  m o ż liw o ś c ia c h  p ły tk o ś c ią  to r u  w o d n e g o , p r o w a ­
d zą c e g o  d o  Ś w in o u jś c ia  n a  p e łn e  m o rz e . O b e c n ie , p o  p o g łę b ie n iu  
fa r w a fe r u  d o  11 m , d o  S z c z e c in a  m o g ą  z a w i ja ć  s ta t k i  o  n o ś n o ś c i 
n ie  p rz e k ra c z a ją c e j 15 ty s .  to n . T y m c z a s e m  w  ś w ia to w y m  s h ip p in g u  
i  b u d o w n ic tw ie  o k r ę to w y m  n a jb a rd z ie j  o p ła c a ln a  s ta je  s ię  d la  m a ­
s o w y c h  p rz e w o z ó w  e k s p lo a ta c ja  je d n o s te k  m o g ą c y c h  ła d o w a ć  20—25 
ty s . to n , d la  d r o b n ic y  10 ty s .  to n ;  je ś l i  c h o d z i o  ta n k o w c e  — o b s e r ­
w u je  s ię  te n d e n c je  w  k ie r u n k u  b u d o w y  o lb rz y m ó w . S tą d  te ż  p o r t  
s z c z e c iń s k i ja k o  „ u n iw e r s a ln y ”  b ę d z ie  s ię  r o z w i ja ć  p o d  w a r u n k ie m  
z n a le z ie n ia  n o w y c h  ro z w ią z a ń . C z y  w ó w c z a s  b ę d z ie  m o ż n a  r o z ła d o ­
w a ć , p o d o b n ie  ja k  w  G d y n i,  s tu ty s ię c z n e g o  o lb rz y m a ?  O d p o w ie d ź  
n a  to  p y ta n ie  w y p a d n ie  n a  „ t a k ”  je ś l i  s ię  z a ło ż y  w s p ó łp ra c ę  w  ze­
sp o le  p o r to w y m  S zcze c in  — Ś w in o u jś c ie .  N a z w ę  „z e s p ó l p o r to w y ”  
u ż y w a  s ię  w  S z c z e c in ie  o s ta tn io  c o ra z  c z ę ś c ie j. C ho ć  je s t  je s z c z e  
p rz e d m io te m  n a u k o w y c h  s tu d ió w ,  j u ż  w  c h w i l i  o b e c n e j z a c z y n a  s ię 
re a liz o w a ć  tę  s k ą d in ą d  ś m ia łą  i  u z a s a d n io n ą  e k o n o m ic z n ie  „ p o r to w ą  
in te g r a c ję ” .

D O T Y C H C Z A S  m ó w i ło  s ię  o „ a w a n p o r to w e j ”  r o l i  Ś w in o u jś c ia  w  
s to s u n k u  d o  S zcze c in a . O b e c n ie  — z c h w i lą  p rz e k a z a n ia  d o  e k s p lo a ­
t a c j i  w  p o r c ie  n a d  Ś w in ą  b a z y  b u n k r o w e j  i  n a b rz e ż a  W ła d y s ła w a  
I V  — c o  ju ż  s u k c e s y w n ie  n a s tę p u je , r o d z i s ię  n o w y  e ta p  r o z w o ju  
„ d w u p o r t u ” . W y p o s a ż e n ie  Ś w in o u jś c ia  w z b o g a c i ło  s ię  m . in .  o  „ p ł y  
w a ją c y  e le w a to r ”  — s/s „ Ś lą s k ” . Z a m o n to w a n e  n a  „ Ś lą s k u ”  t r z y  
p n e u m a ty k i  u m o ż liw ia ją  z a ła d u n e k  zbo ża  d o  je g o  ła d o w n i b e z p o ś re d  
n io  z z a w i ja ją c y c h  d o  Ś w in o u jś c ia  ta n k o w c ó w  o z a n u r z e n iu  p rz e ­
k ra c z a ją c y m  g łę b o k o ś ć  f a r w a te r u  p ro w a d z ą c e g o  p rz e z  Z a le w .

N ie  n a  ty m  je d n a k  k o n ie c . D a ls z e  3 p n e u m a ty k i  d o  r o z ła d u n k u  
zbo ża  z a in s ta lo w a n e  z o s ta n ą  w k r ó tc e  n a  s ta łe  p r z y  n a b rz e ż u  w  
Ś w in o u jś c iu ,  a w  n a jb l iż s z e j  p e r s p e k ty w ie  p o  p r a w e j  s t r o n ie  Ś w in y  
s ta n ie  n o w e , g łę b o k ie  n a b rz e ż e  z za p le c z e m  d o ln y m  d o  m a g a z y n o ­
w a n ia  w ię k s z y c h  i lo ś c i m a s ó w k i.  W  p a rz e  z ty m  z a m ie rz e n ie m  p ó j­
d ą  in w e s ty c je  k o le jo w e  n a  l i n i i  S zcze c in  D ą b ie  — Ś w in o u jś c ie  o ra z  
w  p la n o w a n y m  n o w y m  r e jo n ie  p rz e ła d u n k o w y m  p o  w s c h o d n ie j s t r o  
n ie  Ś w in y .  T u  o d b y w a ć  s ię  b ę d z ie  w  p rz y s z ło ś c i j u ż  n ie  t y l k o  
o d l ic h tu n c k ,  a le  i  c a łk o w it y  r o z ła d u n e k  d u ż y c h  m a s o w c ó w  p r z y w o ­
ż ą c y c h  s u ro w c e  im p o r to w a n e  i t r a n z y to w a n e .  T a  część s k ła d o w a  
w ie lk ie g o  ze s p o łu  p o r to w e g o  S zcze c in  —  Ś w in o u jś c ie  s łu ż y ć  b ę d z ie  
p rz e d e  w s z y s tk im  d o  o b s łu g i d u ż y c h  m a s o w c ó w .

J a k a  w o b e c  le g o  r o la  p r z y p a d n ie  w  u d z ia le  s a m e m u  S z c z e c in o w i?  
P rz e d e  w s z y s tk im  s p e c ja l iz a c ja  w  o b s łu d z e  n a jb a r d z ie j  p ra c o c h ło n ­
n e j  d r o b n ic y  p rz e w o ż o n e j g łó w n ie  p rz e z  l in io w c e  d o  10 ty s . D W T . 
D o  S zcze c in a  k ie r o w a n e  b ę d ą  ta k ż e  i  in n e  ła d u n k i  j a k  n p . im p o r ­
to w a n e  o le je  ro ś l in n e  p rz e z n a c z o n e  d o  s p o ż y c ia  i d la  p rz e m y s łu . U  
u jś c ia  O d r y  s ta n ą  • m . in .  c e n t r a ln e  m a g a z y n y  p ły n n y c h  s u ro w c ó w  
d la  n a szeg o  p r z e m y s łu  fa r b  i  la k ie r ó w .  P o n a d to  d o k e r z y  S zcze c in a  
ju ż  w y s p e c ja l iz o w a n i w  o b s łu d z e  d r e w n a  i  t a r c ic y  b ę d ą  d a le j  ro z ­
w i ja ć  te  u s łu g i.  D o  Ś w in o u jś c ia  zaś, p ró c z  ta n k o w c ó w  ze z b o ż e m  i  
m a s o w y c h  ła d u n k ó w ,  k ie r o w a n e  b ę d ą  t r a n s p o r t y  k o le jo w e  n a jc e n ­
n ie js z e j d r o b n ic y  — w a r z y w  i  o w o c ó w  p rz e z !1.a e ż o n y e n  p rz e d e  w s z y -  
s k im  d la  S k a n d y n a w ii.

Z A B Ł Y S Ł O  w ię c  „ z ie lo n e  ś w ia t ło ”  d la  s p r a w n ie js z e j i  ta ń s z e j o b ­
s łu g i p o ls k ie g o  i  n ie  ty ł ls o  p o ls k ie g o  h a n d lu  z a g ra n ic z n e g o . T e n  te ż  
c e l p a t r o n u je  n a r o d z in o m  „ U n iw e r s a ln e g o  Z e s p o łu  P o r to w e g o  Szcze­
c in  .— Ś w in o u jś c ie ”  — o se ska , k tó r e m u  ju ż  w  k o le b c e  fa c h o w c y  
s ta w ia ją  fa n ta s ty c z n e  h o ro s k o p y .  (Z A P )

S T E F A N  C IO C IIO N

Ludzie z  dalekich  m ó rz

Gd y  za m u s tro w a l na  „C a - k ie w icze ”  do  tego g rona  w yższe j 
p e llę ” , n ie  m ia ł w  ogóle k la sy  c w a n ia k ó w  b y w a li p rz e -  
p o ję c ia  o in n e j grze w  w ażn ie  o g ry w a n i do centa. G dy  

k a r ty  n iż  ja k a ś  n ie s k o m p lik o - ju ż  nukt z  p o ke rzyś tó w -a m a to -  
w-ana lo te ry jk a . K iedyś, z b ra - ró w  n ie  m ia ł ocho ty  tra c ić  o- 
k u  p a rtn e ra , za p ro s iliśm y  E m i- s ta tn ic h  p o rte k , „ k ó łk o ”  poczę- 
lia ,  by zapoznać go z p odsta- ło  się ro zg lądać  za n o w y m i o fia  
w o w y m i zasadam i g ry  w  k ie r -  ra m i. W y b ó r p a d ł na E m ilia , 
k i.  Ze w zg lę du  na  tru d n o ś c i W y g lą d a ł dob roduszn ie , a  je d -  
ję zyko w e  n ie  b y ło  to  p roste , nocześnie w y lca zyw a l pew ne za 
E m ilio  p o ją ł je d n a k  w  lo t  o co in te reso w a n ie  hazardem , p rz y  
chodzi. Po dw óch  godzinach  m in im a ln e j zna jom ośc i ka rt... 
o g ra ł nas do n itk i.

E m ilio  p ro po zyc ję  p rz y ją ł i  
P óźn ie j, ro zsm a kow aw szy  w  s p o ko jn ie  w y s łu c h a ł te le g ra f icz 

te j zabaw ie , począ ł nalegać, by ny-ch w y ja ś n ie ń  o  is toc ie  p oke - 
nauczyć go brydża. Bosm an, ra . P rz y n ió s ł ró w n ie ż  p ięć  k a r-  
b ryd ż y s ta -fa n a ty k , ty lk o  rę k ą  ton ó w  pap ie rosów , na k tó re  
m a ch ną ł, w a rk n ą w s z y  ze zg ro - H o le n d rz y  w ra z  z G eorgem  spo
zą, iż  b y ło b y  ś w ię to k ra d z tw e m  
nauczyć ko g o k o lw ie k  p rzez je ­
den  d z ień  ta k  szacow ne j g ry . 
G dy  je d n a k  p e w n e j n ie d z ie li 
z a b ra k ło  czwartego, zrezygno ­
w a ł z id e a łó w  i  za b ra ł się do

g lą d a li ju ż  ja k  na  sw o je .

Po ca łon o cne j p o k e ro w e j ba­
t a l i i  w szed łem  do za d y m io n e j 
m esy. H o le n d rz y  p o c h y la li się 
nad s to łem  ro zg o rą czko w a n i,

e d u k a c ji E m ilia . Ten je d n a k  w ś c ie k ły m i m in a m i i  ro z w i-

Fragm cnt portu szczecińskiego.
Fot. St. C IE Ś L A K

KIERUNKI
SZCZECIŃSKIEGO EKSPORTU

Pierwszy kwartał 
w gospodarce 

morskiej
P R Z E D S IĘ B IO R S T W A  p od le ­

g łe  re s o rto w i Ż e g lu g i p o m y ś l­
n ie  z a ko ń czy ły  re a liz a c ję  sw ych  
p la n ó w  w  I  k w a r ta le  b r. F lo ta  
h an d low a  p rz e w io z ła  łą czn ie  
2 157 tys. ton  ła d u n k ó w , w y k o ­
n u ją c  22,4 p roc. p la n u  roczne ­
go. S ko ro  s ię  zw aży, że p ie rw -r 
sze m ies iące  ro k u  z re g u ły  n ie  
są okresem  s p rz y ja ją c y m  p rze ­
w ozom  m o rs k im , to  zaaw anso­
w a n ie  p la n u  rocznego je s t tu  
znaczne.

P o m y ś ln e  b y ły  te ż  r e z u lt a t y  p r a ­
c y  p o r tó w  h a n d lp w y ć h .  Ł ą c z n ie  
p r z e ła d o w a ły  o n e  5,8 m in  to n  t o ­
w a r ó w ,  w y k o n u ją c  z a d a n ia  ro c z n e  
N P G  w  24,6 p ro c . M im o  t r u d n o ś c i ,  
z w ła s z c z a  w  p o d s ta w ia n iu  w a g o ­
n ó w , nasze  p o r t y  p r z y s p ie s z y ły  
p r z e ła d u n k i  n ie k tó r y c h  to w a r ó w ,  
g łó w n ie  d r o b n ic y  o 12 p ro c  

W y d a tn ie  p rz e k ro c z y ło  z a d a n ia  
p la n o w e  nasze  r y b o łó w s tw o ,  d o ­
s ta rc z a ją c  łą c z n ic  p o n a d  45 ty s .  t o n  
r y b  i  w y k o n n ją c  21 p r o c .  p la n u  
ro c z n e g o . Z w ię k s z o n e  d o s ta w y  r y b  
w p ły n ę ły  n a  p o le p s z e n ie  z a o p a trz ę  
n ia  r y n k u  w  r y b y .

M O R S K IE  stoczn ie  re m o n to ­
we p ro d u k c ję  g lo b a ln ą  I  k w a r ­
ta łu  z re a liz o w a ły  w  100,6 p roc., 
a zadania  roczne  w  21 p roc. 
W ie lko ść  p ro d u k c ji g lo b a ln e j 
s toczn i re m o n to w y c h  b y ła  w  I  
k w a rta le  b r. w yższa o 25 p roc. 
w  p o ró w n a n iu  z a na lo g icznym  
o kresem  ub. r. S toczn ie  rzeczne 
p la n  k w a r ta ln y  z re a liz o w a ły  w  
103,3 proc.
* Je d yn ie  w  żegludze ś ró d ląd o ­

w e j zaaw ansow an ie  w y k o n a n ia  
p la n u  je s t n ie w ie lk ie  z u w a g i 
na późne rozpoczęcie  sezonu.

(k )

T E Z Y  K om ite tu  C entralnego na IV  Z jazd  P a rt ii s taw ia ją  
przed handlem  zagranicznym  bardzo poważne zadania. 
O broty handlowe z zagranicą odgryw ają  bowiem  
znaczniejszą rolę w  naszej gospodarce narodow ej i 
lu  dziedzinach w aru n k u ją  je j  rozw ój.

coraz 
w  w ie

c y jn y c h ,  z a k ła d  s p e c ja l iz u je  s ię  o d  
b ie ż ą c e g o  r o k u  w  w y tw a r z a n iu  w a  
łó w  n a p ę d o w y c h  i  m e c h a n ic z n y c h  
u k ła d ó w  s te ro w n ic z y c h  d la  c a łe g o  
p r z e m y s łu  m o to ry z a c y jn e g o ,  a w  
p rz y s z ło ś c i d o  c ią g n ik ó w  r o ln ic z y c h  
i  s a m o c h o d ó w  c ię ż a ro w y c h  d la  
C SR S.

D o  t e j  g r u p y  p o w a ż n y c h  e k s p o r -

o g ó ln y m  e k s p o rc ie  ™ A a ,* , . , -  * i L ie u m e .
w z ró s ł z  18,7 p ro c .,

r o k u  u b ie g ły m .

oraz s top n ia  ro z w o ju  poszcze­
g ó ln y c h  g a łę z i gospoda rk i, ma 
s p rz y ja ją c e  w a ru n k i do dalsze­
go w z ro s tu  p ro d u k c ji e kspo rto ­
w e j.  N a jw a ż n ie js z y m  ogn iw em

__  . ' . L M t im c ,  S z c z e c iń s k ą  S to c z n ię
2 ° i< T O °r J a c h to w ą , Z a k ła d y  P rz e m y s łu  M a -

u s z y n o w e g o  L e ś n ic tw a  i  w ie le  i n ­
n y c h . D y n a m ic z n y  r o z w ó j  p r o d u k -je s t tu  gospodarka 

zw łaszcza zespół
m o rska , jn-oc. 
p o r to w y ię k s z y m  p ro d u c e n ;

N a j-
ek s p o rto -

szczególne znaczenie polega  na lnóra
ty m , że zb iega ją  się w  n im  
w o d n y  t ra n s p o rt ś ró d lą d o w y  z 
m o rs k im , co o dg ryw a  w ażną 
ro lę  w  w y m ia n ie  z N ie m ie cką  
R e p u b lik ą  D e m o kra tyczn ą , Cze-

u b ie g ly m  r o k u  w y

c j i  e k s p o r to w e j  w y k a z u je  S z c z e c iń ­
s k a  S to c z n ia  J a c h to w a , k tó r a  s w ó j 
e k s p o r t  ro z p o c z ę ła  w  1982 r .  ( w a r ­
to ś c i 830 ty s .  z ł) ,  a  w  r o k u  u b ie g ­
ły m  s p rz e d a ła  za g r a n ic ę  3 ja c h -k e n a ła  p la n  e k s p o r tu  w  110,8 F ro c .

¡ r a l w u a ł ą c  a s o r ty m e n t o ta k ie  , y  - d a i e k i m t » k i ;  " ¿ a " ™ -

w S r A S K a y ' . ’  " ’m d y  k ° l  " — a ’ .*»> ■ >  M a -ż ą c y m  p r z e w id u je  s ię  e k s p o r t  
to ś c i p o n a d  i i  m in  ż ł.  J e d n o c z e ś n ie  

D ru g im , CO do w ie lk o ś c i e ks - ju ż  w  p rz y s z ły m  r o k u  b ę d z ie  m o ż -
ch os łow ac ją , W ę g ra m i, A u s tr ią  p o r te re m  je s t F a b ry k a  M aszyn
. ----- 1.. B u d o w la n y c h , k t ó r a  sp rzeda ła  w z ra s ta  s z y b k o  z a p o trz e b o w a n ie

W  ub. ro k u  za g ra n ic ę  187 szt. *>a n ie  n a  ry n k a c h  w o ln o -d e w iz o -  
ż u ra w i b u d o w la n y c h  o raz  3 5 0  J * « * .  Szczecińskie jachty w ę d ru ją  

.  , ,  . n i .  m . d o  A n g li i ,  B e lg u ,  N R F , S ta
to n  Części za m ie nn ych , O gólnej n ó w  Z je d n o c z o n y c h , K a n a d y , S z w e -

i w ie lu  in n y m i k ra ja m i.

W  o s ta tn ic h  k i l k u  la ta c h  n ą s tę p o  
r ó w n e ż  s zy b k i w zro s t p ro ­

d u k c j i  e k s p o r to w e j  s z c z e c iń s k ie g o  w a rto ś c i ponad  100 m i n  zł. Z a - Ć ji, A u s t r i i  i  H o la n d ii .
p r z e m y s łu ,  k t ó r e j  w a r to ś ć  o s ią g n ę ­
ła  w  u b .  r o k u  p o n a d  2,5 m ld  z?. W  
w ie lu  p rz e d s ię b io rs tw a c h  i  z a k ła -

k ła d  te n  w p ro w a d z a  do p ro ­
d u k c ji now e  ty p y  d ź w ig ó w  oraz  Z G O D N IE  z teza fn i K o m ite tu  

dach w 1963 r. notowaliśmy dalsze s ta le  d o s k o n a li ic h  jakość, m . C e n tra ln e go  P a r t i i,  d ru g im  pod  
zwiększenie produkcji eksportowej, j n> p rzez zm n ie jsze n ie  g a b a ry -  s ta w o w y m  zadaniem  w  d z ie d z i-  
E u fllw lin 5 e h fS w  z S S kęl,Mawtó? t6 w  (szczególn ie  is to tn e  p rz y  n ie  s t r u k tu r y  e k s p o rtu  je s t d a l-  
kien sztucznych, Szczecińskiej tra n s p o rc ie  m o rs k im  z u w a g i sze w y d a tn e  zw ię ksze n ie  u d z ia -  
s ioczni Remontowej, przedsiębior- na w y s o k ie  s ta w k i fra c h to w e ), g o to w y c h  w y ro b ó w  p rz e m y - 
S i o ?  S 3 E E 5 ?  e ta S S E K T iW k  w y d łu ż e n ie  w y s ię g u  d ź w ig u  i  s lo w y c h  o raz w s z e lk ic h  to w a -  
j ę ł y  również nowe zakłady: F a b ry  je go  p odw yższen ie  (ŻB -80) itp . r °W O w yzszym  s to p n iu  USZla-
....................... “  " ’ ’■ ch e tn ie n ia , a o gran icze n ie  i  e -

P o w s z e c h n ie  zn a n e  są n a  w ie lu  lim in o w a n ie  —  w  m ia rę  m o ż li-

■SSS&yi? rr.ynxl?3CVhZrCyka“ wkr- W° f  ‘
e k s p o r to w a ła  1 550 szt. m o to c y k l i ,  m a ce ria ło ch ło n nych  i  m n ie j o -

k a  U rz ą d z e ń  B u d o w la n y c h ,  F a b r y ­
k a  A r m a tu r  w  L ip ia n a c h ,  Z a k ła d y  
K o k s o c h e m ic z n e , Z a k ła d y  P rz e m y ­
s łu  M a s z y n o w e g o " L e ś n ic tw a ,  F a b ry  

C u k r ó w  i  C z e k o la d y  „ G r y f

S p ó łd z ie ln ią  R y b o łó w s tw a  „ B e l lo ­
n a ” , P rz e d s ię b io rs tw o  E k s p lo a ta c j i  ne 
T e r e n ó w  T o r fo w y c h  i  in n e .  k i :

d z a ją ,  że k lu c z o w y n

n ie  c h c ia ł zb y t d ługo  w y s łu c h i­
w a ć te o r ii.  —  Z a g ra jm y  —  po­
w ie d z ia ł. Jeszcze tego samego 
w ie c z o ru  p ra w ie  bezb łędn ie  l i ­
c y tow a ł, a  sam a ro z g ry w k a  
p rz y c h o d z iła  m u  z d z iec inn ą  la t  
wością . Po ty g o d n iu  w a lc z y ł z  
bosm anem  o t y tu ł  najlepszego  
b ry d ż y s ty  „C a p e lłi” , a nas p ro ­
te k c jo n a ln ie  p o k le p y w a ł po  
plecach.

In n a  rzecz, że do  k a r t  prócz  
ta le n tu  m ia ł także  fenom ena lne  
w p ro s t szczęście. P o tra f i ł je  
w yko rzys ta ć .

D w óch  H o le n d ró w  i  M u ­
rz y n  G eorge s tw o rz y li na  
s ta tk u  k ó łk o  poke rzys tó w .

G ra li  w ysoko, p rze w ażn ie  na  
p ap ie ro sy  lu b  go tów kę  i  sta le  
p o s z u k iw a li p a r tn e ró w . „ D oska  nów...

c h rz o n y m i c z u p ry n a m i, George  
s ie d z ia ł poszarza ły , z kędz ie rza  
w ą fry z u rą  nastroszoną  w y p a - Sp ry tn y  George po k i lk u  

ta k ic h  posiedzeniach w y ­
c o fa ł się z honorem . A le  

lo n y m i z a p a łk a m i, k tó re  w  zde H o le n d rz y  się u p a rli. N ie  m o-

F E N O M E N
wśród karciarzy

F a b ry k a  A p a r a tu r y  M le c z a rs k ie j, ty p U tu ry s ty c z n e g o  i sportow ego^ p la c a ln y c h . W  S zczcc ińsk iem  U -  
« « « «  ■.„* o o . t r ó jk o ło w c e  o ra z  p rz y c z e p y  bocz- d z ia ł e k s p o rtu  a r ty k u łó w  k o n -  

i e r L i ' r \u °re e k i,0Wu s A nf  iTa- s u m p c y jn y c h  pochodzenia  p rz e -  
T e z y  K o m ite tu  C e n tra lne g o  s tw ie r  n u . W  z w ią z k u  z n ie  w y k o rz y s ta -  m yślow ego  w z ró s ł Z 1 ,8  p roc. W  

za d a n ie m  p rze  n ie m  o b ec n yc h  zd o ln o śc i p ro d u k -  p. 1 9 6 0  do 4 ,8  p roc. W  ro k u  U-
m  b ieg łym .

W  te j g ru p ie  e k s p o rtu je m y  
że lazka i k u c h e n k i e le k tryczn e , 
g rz e jn ik i,  k a lk ę  m aszynow ą, o - 
dzież i b ie liz n ę  m ęską, g a la n ­
te r ię  dam ską itp . N a le ży ta  ja ­
kość, postęp  te c h n ic z n y  i  te ch ­
n o lo g iczn y , es te tyka  w y k o n a ­
n ia , w yso k ie  w a lo ry  u ży tk o w e  
e k s p o rto w a n y c h  w y ro b ó w , do ­
ró w n a n ie  n a jw y ż s z y m  s ta n d a r­
dom  ś w ia to w y m  —  to  za sad n i­
cze w a ru n k i szybk iego  w z ro s tu  
e k s p o rtu  w  ty c h  dz iedz inach .

D o  c z o ło w y c h  z a d a ń  w o je w ó d z tw a
s z c z e c iń s k ie g o  —  z g o d n ie  z T e z a ­
m i K o m ite tu  C e n tra ln e g o  —  z a l i ­
c z y ć  n a le ż y  z w ię k s z e n ie  w p ły w ó w  
d e w iz o w y c h  z t y t u ł u  m o r s k ic h  u -  
s łu g  t r a n s p o r to w y c h  i  r e m o ń to -  
w y c h  s ta tk ó w  o ra z  szyb sze g o  r o z ­
w o ju  o p ła c a ln e j d e w iz o w o  tu r y s t y ­
k i  z a g ra n ic z n e j.

M A R IA N  G O ŁD E N  
instrukto r K W  P Z P R

n e rw o w a n iu  n ie u s ta n n ie  ta m  g l i  z ro zu m ie ć  w  ja k i  sposób 
wcislaał. P rzed  n im i z n a jd o w a - E m ilio  z o lim p ijs k im  sp oko je m  Sebastian... 
l y  się ty lk o  p e łn e  n ie d o p a łk ó w  system atyczn ie  zagarn ia  ca ły  
p o p ie ln ic z k i. O bo k E m ilia  p ię -  ic h  m a ją te k . Chcie li się ode- 
t rz y la  się p ira m id a  paczek z pa g rać, u s iłu ją c  p rzy  ty m  u żyw ać  
p ic ro sam i. N a  oJco liczą c  b y ło  w s z y s tk ic h  znanych sobie sztu- 
tego ko ło  d w u d z ie s tu  k a r to -  czek. Lecz  E m ilio  dobrze  pa­

ście. W  c iągu  p a ru  ty g o d n i za­
ła d o w a ł p ap ie ro sam i całą szaf­
kę, a  także szu flad y  pod ko ją . 
W reszcie  i  H o le n d rz y  zrezygno  
w a li,  s p łu k a n i doszczętnie.

E m ilio  sp rzeda ł ko rzys tn ie  
p ap ie rosy  na lądz ie  i  p rzes ia ł 
c a łk ie m  o k rą g łą  sum kę do do­
mu.

—  L a  hostia  —  p o w ie d z ia ł 
ro z p ro m ie n io n y  po pow roc ie  z 
poczty . — G dyb y  c i g łup cy  
c h c ie li jeszcze ze m ną pograć  
k illc a  następnych  tygo d n i, k u ­
p iłb y m  sobie p ię k n y  b a r w  San

P rzed  p rz y jś c ie m  na m orze  
b y ł b o w ie m  b arm anem  w  k ra i­
n ie  B asków .

t rz a l im  na ręce i  —  m ia ł szczę W ies ła w  A N D R Z E J E W S K I 1



R O T T E R D A M

G o s p o d ark a  m o rs ka  przyjació ł

FLOTA RYBACKA
M IA S T O  i  p o r t  położone  są 

po  o b y d w u  s tro na ch  Renu, w  
o d leg łośc i o k o ło  16 M m  od u jśc ia  
rz e k i do  M o rza  P ółnocnego. Po 
n ad  730 tys . m ieszka ńcó w  ż y ­
je  g łó w n ie  z m o rza  i  d la  m o ­
rz a , z n a jd u ją c  z a tru d n ie n ie  w  
ro z w in ię ty m  p rze m yś le  stocz­
n io w y m , ry b o łó w s tw ie , f lo c ie  
h a n d lo w e j i  p rzy  p ra cach  p rze 
ła d u n k o w y c h  w  p o rc ie . A  i lo ­
śc i m a n ip u lo w a n y c h  tu  to w a ­
ró w  są n ieb a ga te lne  —  ponad 
80 m in  to n  roczn ie . P rz e ła d u n ­
k i  tego rzę d u  n o tu je  je d y n ie  
N e w  Y o rk , z k tó r y m  R o tte r­
d a m  k o n k u ru je  o  m ia n o  n a j­
w iększego  p o r tu  św ia ta .

M im o  to  d la  g o s p o d a rk i H o la n d i i  
R o t te r d a m  m a  d ru g o rz ę d n e  zn a c z e ­
n ie ,  p ie rw s z o rz ę d n ą  r o lę  b o w ie m  
o d g r y w a  A m s te rd a m . Z  u w a g i 

j e d n a k  n a  d o s k o n a łą  ś r ó d lą d o w ą  
a r te r ię  k o m u n ik a c y jn ą ,  ja k ą  je s t  
R e n , R o t te r d a m  z a jm u je  d o m in u ją ­
c ą  p o z y c ję  w ś ró d  c z te re c h  g łó w ­
n y c h  p o r tó w  k o n ty n e n tu  (A R A H
— A n tw e r p ia ,  R o t te r d a m , A m s te r ­
d a m  i  H a m b u r g )  ja k o  c e n tr u m  t r a n  
z y to w e  d la  k r a jó w  E u r o p y  z a c h o d ­
n ie j ,  g łó w n ie  N R F , S z w a jc a r ii  i  A u  
s i r i i  o ra z  ja k o  p o r t  p r z e ła d u n k o w y  
d la  l i n i i  o c e a n ic z n y c h  i  d o w o z o ­
w y c h  —  w  za s ię g u  e u r o p e js k im .

O c z y w iś c ie ,  d la  w y k o n a n ia  ta ­
k i c h  z a d a ń  R o tte rd a m  m a  o d p o ­
w ie d n ie  w a r u n k i .  P rz e b y w a ć  tu  m o  
ż e  je d n o c z e ś n ie  o k o ło  250 s ta ! k ó w  
o c e a n ic z n y c h  i  d u ż y c h  z b io r n ik o w ­
c ó w . R u c h  t y c h  o s ta tn ic h  je s t  
z re s z tą  d o ść  z n a c z n y  i  w ła ś n ie  im ­
p o r t  p a l iw  p ły n n y c h  r z u tu je  na 
w ie lk o ś ć  p r z e ła d u n k ó w  p o r tu .  13 
b a s e n ó w  p o r to w y c h  p o  le w e j  i  13 
p o  p r a w e j  s t r o n ie  R e n u  p o s ia d a  g łę  
b o k o ś ć  d o  36, a n a w e t  40 s tó p  
(12— 13 m ), łą c z n a  d łu g o ś ć  n a b rz e ­
ż y  d la  s ta tk ó w  o c e a n ic z n y c h  w y ­
n o s i p o n a d  20 k m , a d la  s ta tk ó w  
m n ie js z y c h  i  b a r e k  ś r ó d lą d o w y c h
—  o k o ło  15 k m . P o r t  d y s p o n u je  m a  
g a z y n a m i o  o g ó ln e j p o w ie r z c h n i 
s k ła d o w e j  w  g ra n ic a c h  203 ty s . m  
k w . ,  tr z e m a  c h ło d n ia m i o  p o je m ­
n o ś c i o k o ło  60 ty s . m  sześć, i  p o ­
m ie s z c z e n ia m i z r e g u lo w a n ą  te m p e  
r a tu r ą  (d o  s k ła d o w a n ia  o w o c ó w ,', 
k t ó r y c h  p o je m n o ś ć  w y n o s i p r a w ie  
150 ty s . m  sześć. T y s ią c e  z b io r n i ­
k ó w  m o ż e  p o m ie ś c ić  łą c z n ie  7,8 m in  
to n  p a l iw  p ły n n y c h  i  p ó ł m il io n a  
to n  o le jó w  ja d a ln y c h .  9 s i lo s ó w  
z b o ż o w y c h  m a  o g ó ln ą  p o je m n o ś ć  
216 ty s . to n . D o  m a n ip u lo w a n ia  s u ­
c h y m i t o w a r a m i m a s o w y m i s łu ż ą  
p la c e  o  p o w ie r z c h n i  rz ę d u  1 400 ty s .  
m  k w . ,  p o z w a la ją c  s k ła d o w a ć  je a  
n o c z e ś n ie  2,6 m in  to n .  N a  u z b r o je ­
n ie  i  w y p o s a ż e n ie  te c h n ic z n e  p o r tu  
s k ła d a  s ię  18 d ź w ig ó w  m o s to w y c h . 
112 d ź w ig ó w  p ły w a ją c y c h  w  ty m  38 
d o  p r z e ła d u n k u  s z tu k  c ię ż k ic h ,  320 
e le k t r y c z n y c h  lą d o w y c h  d ź w ig ó w  
p ó l b r a n i  o w y c h  i  b r a m o w y c h ,  92 
d ź w ig i  s a m o b ie ż n e , 35 e le w a to ró w  
z b o ż o w y c h , w  ty m  24 p ły w a ją c e .  
K i lk a s e t  w ó z k ó w  e le k t r y c z n y c h ,  
s z ta p la r e k  i t p .  o ra z  176 h o lo w n ik ó w  
u z u p e łn ia  to  im p o n u ją c e  w y p o s a ż e ­
n ie .

B an d era  p o lska  n o to w an a  
je s t  tu  dość często, u trz y m y w a  
na  je s t b ow iem  linaa re g u la rn a  
P Ż M , łącząca R o tte rd a m  ze 
Szezecineim i  G d yn ią , z często 
t l iw o ś c ią  o d ja zd ów  —  ra z  w  
ty g o d n iu . N ieza leżn ie  od  tego

Ł Ó D Ź  p odw odna „N u m e r 6”  
Została w odow ana  w  Kobe w  
1903 r .  ja k o  n a jm n ie js z a  z  dz ie ­
w ię c iu  ówczesnych ja p o ń s k ic h  
ło d z i podw odnych . Przeszła  
chrzest b o jo w y  w  czasie w o jn y  
ro s y js k o - ja p o ń s k ie j, w io sn ą  1910 
ro k u  je j  dow ódcą  b y ł T a ts u ia  
S akum a. „N u m e r 6”  m ia ł za za 
d an ie  u s ta lić  ja k  d ług o  łó dź  pod  
wódzia może p rze byw a ć  pod  po  
w ie rz c h n ią  w o dy . 14 k w ie tn ia  
1910 r .  „N u m e r  6”  p rz e p ły n ą ł 
p od  w odą  d w ie  i  p ó l godziny, 
co na ow e czasy by ło  n ie  lada  
w yczynem . Następnego d n ia  
T a ts u ia  S akum a w y d a l k o le jn y  
ro z k a z  zanu rzen ia  —  w oda w o ­
k ó ł ło d z i sp ien iła  się, p o w o li 
z n ik n ę ły  z p o w ie rz c h n i w ieża  
i  peryskop . Łódź, ja k  z w y k le , 
opuszczała  się w  dó ł, a p rzy rzą  
d y  re je s tro w a ły  głębokość. N ag­
le  n a s tą p ił p rz e c h y l i  do w e n ­
ty la to ró w  dos ta ła  się woda. 
^N u m e r  6” , k tó r y  zawsze m ie l 
tendenc ję  do  z a nu rza n ia  się dz io  
bem  opa da ł w  d ó ł ja k  k łoda.

S akum a w y d a w a ł rozkazy  w  
c iem ności, gdyż ś w ia t ła  poga­
s ły  K ażd y  z cz te rnas tu  cz łon­
k ó w  z a ło g i s ta ł na p os te runku . 
Ręczna pom pa  —  to  b y ła  ic h  
o s ta tn ia  nadz ie ja . M a ryn a rze  
p ra c o w a li ja k  sza len i, a le „N u ­
m e r 6”  o pa da ł coraz n iże j. 
W skazów ka  g łębokośc iom ierza  
n ie u b ła g a n ie  w s k a z y w a ła : 20 
Stóp —  30 —  40 —  50...

G d y  „N u m e r 6”  os iad ł w  m it 
Ze, w ska zów ka  za trz y m a ła  się 
na  liczb ie  52. S akum a sp ra w ­
d z ił p rzy rzą dy . M a ryn a rze  p ra  
c o w a li w c ią ż  p rz y  p om pie , a le  
ra m ię  g łębokośc iom ierza  n aw e t 
n ie  d rgnę ło , w ska zu jąc  g ran icę

jłą S 2 a  ,
é rjâ ^ ô jm ïfa

d o  R o tte rd a m u  z a w ija ją  s ta tk i 
l in i i  Z a c h o d n io -A fry k a ń s k ie j,
ton a ż  t ra m p o w y  P Ż M  o ra z  s ta t 
k i  P LO .

A m ste rd am
D R U G I pod- w zg lę de m  w ie l­

ko śc i p o r t H o la n d ii,  m a ją c y  
je d n a k  d la  g o sp o d a rk i k ra ju  
znaczenie  d o m in u ją c e , p o łożo ­
n y  je s t  w  o d leg łośc i 13 M m  od 
M o rza  P ółnocnego, z k tó ry m  
łą czy  go k a n a ł (N ardzee  K a n a ł) 
o  g łęb o kośc i 41 s tóp  (o ko ło  12,6 
m ). P o r t b e z p ły w o w y  d z ię k i sy 
S ternow i ś lu z  w  u jś c iu  K a n a łu  
do  M o rz a  Północnego w  Y m u i-  
den , p od z ie lo ny  je s t  na 8 czę­
ści z k tó ry c h  n a jw a ż n ie js z e  — 
to  Copenhaven i  W esthaven. 
C u m u ją  tu  b ow iem  s ta tk i ocea 
n iczne . Ja n  v a n  R iebeeckhaven  
je s t bazą p rz e ła d u n k o w ą  p a liw  
p ły n n y c h .

W  A m s te rd a m ie  p r z e ła d o w u je  s ię  
w s z e lk ie g o  r o d z a ju  to w a r y  w y s tę ­
p u ją c e  w  tr a n s p o rc ie  m o r s k im ,  
p rz e w a ż a ją  je d n a k ,  w  p r z e c iw ie ń ­
s tw ie  d o  R o t te r d a m u ,  ła d u n k i  su ­
ch e , m a s o w e  i  d r o b n ic a .  N a  u r z ą ­
d z e n ia  p o r to w e  s k ła d a ją  s ię  l ic z n e  
n a b rz e ż a  i  b a s e n y  u z b r o jo n e  i w y ­
p o s a ż o n e  w  o k o ło  275 d ź w ig ó w  lą ­
d o w y c h  i  47 d ź w ig ó w  p ły w a ją c y c h ,  
w  ty m  k i l k a  o  z d o ln o ś c i u n o s u  do  
150 to n ,  m a g a z y n y  o  łą c z n e j p o ­
w ie r z c h n i  p o n a d  100 ty s .  m  k w . ,  
c h ło d n ie  o  p o w ie rz c h n a  o k o ło  50 
ty s .  m  k w .  i p la c e  s k ła d o w e  d y s p o ­
n u ją c e  p o w ie r z c h n ią  rz ę d u  1 m in  
m  k w .

Ł ą c z n a  p o je m n o ś ć  375 z b io r n ik ó w  
d la  ła d u n k ó w  p ły n n y c h  w y n o s i o -  
k o ło  756 ty s .  m  sześć.

m g r J . K O M A N D E R

N arzędzia
p o łow ó w

B U D O W A  P Ł A W N IC

P Ł A W N IC E  lu b  in a c z e j z e ­
s ta w  p ła w n ic o w y  b ę d ą c y  b ie r  
n y m  n a rz ę d z ie m  p o ło w ó w , s k ła  
da  s ię  z n a s tę p u ją c y c h  e le m e n  
tó w  p o d s ta w o w y c h :

—  z s ie c i p la w n ic o w y c h  w  
k s z ta łc ie  p r o s to k ą tó w ,  osa dzo ­
n y c h  n a  l in a c h :  g ó r n e j  i  d o l ­
n e j  i  n a  tz w .  o s a d k a c h  b o c z ­
n y c h . S ie c i t a k ic h  z n a jd u je  s ię  
w  je d n y m  z e s ta w ie  o d  k i l k u ­
n a s tu  d o  k i lk u d z ie s ię c iu  —  
p rz e w a ż n ie  w  g r a n ic a c h  100 
s z tu k .

S ie ć  p ła w n ic o w a  m a  p rz e w a ż  
n ie  k s z ta łt  p r o s to k ą ta  d łu g o ś ­
c i  od  20 m  d o  75 m ,  n a jc z ę ś ­
c ie j  25—30 m  i  s z e ro k o ś c i m ie ­
r z o n e j a lb o  l ic z b ą  o c z e k  a lb o  
w  m e tr a c h ,  w y n o s i t o  ś re d n io  
60— 36C o c z e k  i  3— 15 m e tr ó w .

T k a n in a  s ie c io w a , z  k tó r e j  
w y k o n a n o  p la w n ic e ,  m o ż e  b y ć  
b a w e łn ia n a , ln ia n a  lu b  ze 
s z tu c z n e g o  w łó k n a .  N a z y w a n a  
je s t  ją d re m .  W ie lk o ś ć  o c z e k  w  
p ła w n ic y  z a le ż y  o d  j e j  r o d z a ju  
i  p rz e z n a c z e n ia . P la w n ic e  ś le ­
d z io w e  n p .  m a ją  o c z k a  o w y ­
m ia r a c h  24—32 m m . P o szczeg ó l 
n e  p la w n ic e  łą c z ą  s ię  ze sobą 
za  p o m o c ą  p ę t l i  z  l in e k  — 
tz w .  u s z u ;

—  z u s p ła w n ie n ia ,  k tó r e  s ta ­
n o w ią  p ła w y ,  z w a n e  W a z a m i 
— b re z e n to w e  lu b  z w łó k n a  
s z tu c z n e g o , n a p e łn io n e  p o ­
w ie t r z e m . M a ją  o n e  za  z a d a n ie  
p o d t rz y m y w a ć  z e s ta w  p ła w n ic  
i  p r z e c iw d z ia ła ć  je g o  z a to p ie ­
n iu .  N a  k a ż d ą  p ła w n ic ę  p r z y ­
p a d a ją  n a jc z ę ś c ie j p o  2 p ła w y ;

—  z l i n y  p r z e w o d n ie j ,  z w a ­
n e j  r e p e m  —  b ie g n ą c e j w z d łu ż  
c a łe g o  z e s ta w u  p ła w n ic o w e g o , 
d o  k t ó r e j  p r z y w ią z u je  s ię  l i n ­
k a m i  s ie c i p ła w n ic o w e .  Są 
w p r a w d z ie  z e s ta w y  p ła w n ic o ­
w e  b e z re p o w e , a le  w  z e s ta ­
w a c h  ta k ic h  z n a jd u je  s ię  n a j ­
w y ż e j 15—20 p ła w n ic ,  g d y ż  
w ię k s z a  ic h  l ic z b a  u le g ła b y  
z e r w a n iu  be z  r e p u .

W z a le ż n o ś c i o d  te g o , c z y  
r e p  p rz e b ie g a  n a d  ze s ta w e m  
s ie c i p la w n ic o w y c h ,  c z y  p o d  
n im ,  z e s ta w y  n a z y w a m y  H O ­
L E N D E R S K IM I lu b  S Z K O C K I 
M I .

Z e s ta w  p ła w n ic o w y  tw o r z y  
ś c ia n k ę  s ie c io w ą  d łu g o ś c i d o ­
c h o d z ą c e j d o  3 k m .

O.L,

Z w ią zku  Radzieckiego
P L A N  siedm ioletni ZS R R  (1950 —  1965) zakłada, że cal 

k o w ita  p rodukcja  gospodarki ry b n e j w  1965 r. wyniesie  
4,64 m in  ton, d la  porów nania —  w  1958 r . uzyskano 2,9 
m in  ton.

A b y  te  w ie lk o ś c i osiągnąć, 
p rz e w id z ia n o ' szybką  ro zb ud o ­
w ę  f lo ty  ło w cze j. S kon ce n tro ­
w a n o  się  przede  w s z y s tk im  na 
w yp osa że n iu  ra d z ie c k ie j f lo ty  
ry b a c k ie j w  d uże  p ły w a ją c e  
s fc a tk i-p rz e tw ó m ie . J e d n o s tk i te 
m a ją  w s z y s tk ie  na jnow ocześ­
n ie jsze  u rządzen ia  n a w ig a c y j­
ne, za m ra ża ln icze , echosondy 
o ra z  a g reg a ty  do  p rz e tw a rz a ­
n ia  ry b  na b u rc ie , p o ła w ia ją  
z a ró w n o  za pom ocą s ieci den ­
n ych , ja k  i pe lag icznych . S ta t 
k i p rz e tw ó rn ie  m ogą p rz e b y ­
w a ć w  m o rz u  do  80 d n i bez 
p o trze b y  z a w ija n ia  do p o r tu  w  
ce lu  u z u p e łn ie n ia  p a liw a  czy 
żyw ności. Do d y s p o z y c ji za ło­
g i p os ta w io ne  są 2 i  4-osobowe 
k a b in y , pom ieszczenia  ś w ie t l i­
cowe, k in o , s z p ita le  itd . Dalsze 
s ta tk i z n a jd u ją  s ię  w  b ud ow ie , 
p rz y  czym  zgodnie  z za łożen ia ­
m i p la n u  7 -le tn ie g o  ca ła  ra ­
d z iecka  f lo ta  lic z y ć  ma w  ro ku  
1965 ponad  4 000 je dn o s te k .

W  1962 r .  w e s z ły  d o  e k s p lo a ta c j i  
p ie rw s z e  t r a w le r y  t y p u  „ T r o p ie ” , 
p r z e w id z ia n e  d o  p r a c y  w  a k w e n a c h  
p o ło w o w y c h  o c e a n ó w : A t la n t y c k ie ­
go , In d y js k ie g o  i  S p o k o jn e g o . Ic h  
za s ię g  p ły w a n ia  w y n o s i d o  60 d n i.  
S ia t k i  te  w y p o s a ż o n e  są w  s ie c i 
d e n n e  d o  p o ło w ó w  s a rd y n e k , ś le d z i
1 d o rs z o w a ty c h ,  j a k  ró w n ie ż  w  u -  
rz ą d z e n ia  do  p o ło w u  tu ń c z y k ó w .  
Z n a jd u ją c e  s ię  na  p o k ła d z ie  ty c h  
t r a w le r ó w  ło d z ie  m o to ro w e  ty p u  
„ D o r y ”  u m o ż liw ia ją  p ro w a d z e n ie  
p o ło w ó w  ś le d z ia  o k r ę ż n ic a m i.  D o 
p o ło w u  s a rd y n e k  t r a w le r y  u ż y w a ją  
s p e c ja ln y c h  p o m p  r y b n y c h .

N a  s ta tk a c h  s ta rs z e g o  ty p u  p r a ­
c u je  s ię  d e n n y m  s p rz ę te m  s ta re g o  
ty p u ,  a le  ju ż  n o w s z e  je d n o s tk i  t y ­
p u  „ M a ja k o w s k i ”  są t r a w le r a m i  
p rz y s to s o w a n y m i d o  p o ło w ó w  z r u  
f y .  C a ie  p r z e tw ó r s tw o  r y b n e  na 
b u r c ie  s ta tk u  je s t  z m e c h a n iz o w a n e .

W  r a d z ie c k ie j  f lo c ie  r y b a c k ie j  s to  
su je  s ię  w  b a rd z o  s z e ro k im  z a k r e ­
s ie  m e to d y  g łę b o k ie g o  m ro ż e n ia  w  
te m p e r a tu r z e  o a  —30 s to p n i do  — 35 
s to p n i C . S z y b k ie  i  d u ż e  e h ło d n ic o w  
ce t r a n s p o r to w e  o p o je m n o ś c i od
2 500 — 3 000 to n  z n a jd u ją  s ię  w  b u  
d o w ie . F lo ta  r a d z ie c k a  p o s ia d a ć  b ę ­
d z ie  ta k ż e  sze re g  s ta tk ó w  - p rz e ­
t w ó r n i  od  15 000—17 000 to n , s p e łn ia ­
ją c y c h  ró w n o c z e ś n ie  r o lę  baz p ł y ­
w a ją c y c h  d la  s ta tk ó w  ło w c z y c h  o

m n ie js z y m  za s ię g u  d z ia ła n ia .  R ó w ­
n ie ż  w  p o ls k ic h  s to c z n ia c h  z n a jd u ­
ją  s ię a k tu a ln ie  w  b u d o w ie  d w a  ty, 
p y  je d n o s te k  r y b a c k ic h  d la  Z S R R .' 
Są to  s ta t k i  -  b a z y  ś le d z io w e  t y p u  
B — 64 o ra z  t r a w le r y  -  p r z e tw ó r n ie  
t y p u  B — 15. -

Z U P E Ł N IE  in n y  ro d z a j p ły ­
w a ją c y c h  za k ła d ó w  p rz e tW ó r- 
ezych p rz e d s ta w ia ją  s ta tk i- k o n  
s e rw ia rn ie  ty p u  „A n d re j Z a ­
c h a ró w ” . P os iad a ją  one dz ijen- 
ną zdolność w y tw ó rc z ą  od 
1 400 — 1 800 sk rz y ń  konserw , 
ry b n y c h . W szys tk ie  odpady u -  
zysk iw a n e  w  p ro d u k c ji są p rze  
ra b ia n e  na m ączkę  ry b n ą . 
P od s taw ow ym  typ e m  p rzysz ło ­
ściowego ra d z ieck ieg o  s ta tk u  
ry b a c k ie g o  m a być t ra w le r ' — 
p rz e tw ó rn ia  o m a ksym a ln ych ' 
m o ż liw o śc ia ch  p rz e b y w a n ia  na 
m o rzu  bez po trze b y  u z u p e łn ia ­
n ia  w  p o rta ch  p a liw a , ż y w n o ­
ści o raz innego  zaopatrzen ia . 
S ta tk i te  będą m o g ły  p o ła w ia ć  
ry b y  na w sz y s tk ic h  g łęb o ko ­
ściach o raz w yposażone zosta­
nę  w  c a łk o w ic ie  zm echan izów a  
ne i  z a u to m a tyzo w a ne  urządzę  
n ia  do p ro d u k c ji m rożo nych  f i  
le tó w , ko n s e rw  ry b n y c h  i  m ącz 
k i ry b n e j z odpadów .

W  L e n in g r a d z k im  In s ty tu c ie  zo­
s ta ła  p o w o ła n a  s p e c ja ln a  g ru p a  b a ­
d a w c z a , z ło ż o n a  z w y b i t n y c h  f a ­
c h o w c ó w  z r ó ż n y c h  d z ie d z in ,  p rz e d  

- k tó r ą  p o s ta w io n o  z a d a n ie  s k o n s tr u o  
w a n ia  c a łk o w ic ie  z a u to m a ty z o w a ­
n e g o  t r a w le r a  r y b a c k ie g o  o p o je m ­
n o ś c i 5 000 to n . N a  k la s y c z n y m  t r a ­
w le rz e  l e j  w ie lk o ś c i  m u s ia n o  b y  za 
t r u d n ia ć  p r z y n a jm n ie j  100 łu d z i  za­
ło g i .  T y m c z a s e m  n a  p r o je k to w a n y m  
z a u to m a ty z o w a n y m  t r a w le r z e  m a  
b y ć  z a le d w ie  17 osób za ło g i.

S T A N IS Ł A W  L E W E N S T E IN

ic h  g robu  —  52 s topy pod po­
w ie rz c h n ią  w o dy. Te raz  w sze l­
k ie  rozkazy  b y ły  zbędne. T a tsu - 
ta S akum a, św ia d o m y  obow iąz­
ku  ja k i  na  n im  sp oczyw a ł, u -  
s ia d l i  zaczął p isać ra p o r t  d la  
cesarza, J a p o n ii i  całego św ia ta .

„K a ż d y  cz łonek  za łog i d z ie l­
n ie  s p e łn ia ł swe o b o w ią z k i aż 
do śm ie rc i. C hcem y u m rze ć  za 
nasz k ra j,  a le  ż a łu ję , że nasza 
śm ie rć  może zn iechęc ić  ro d a ­
k ó w ."

M a ryn a rze  bez p rz e rw y  pom ­
p o w a li w odę, chociaż S akum a  
z d a w a ł sobie  sp raw ę, że t ru d
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je s t bezce low y. B y l i  za jęc i p ra ­
cą i  n ie  m y ś le li o m a ły c h  zaso 
bach tle nu .

„P a n o w ie  —  p is a ł d a le j S aku  
m a  —  m a m  szczerą nadzie ję , że 
ten  w yp ad e k  da w a m  m a te r ia ł 
do d ok ła d n ie js z y c h  badań pad  
p ro b le m a m i przeznaczen ia  i  ko n  
s t ru k c j i  ło d z i p o d w o d n ych  i  w  
te n  sposób z a p e w n i p rzysz ły  
ic h  ro z w ó j. Je że li ta k  się s ta ­
n ie , u m ie ra m y  bez ż a lu ."

P rz e rw a ł p isan ie . P o w ie trza

zosta ło  n iew ie le . T rzeba  się 
spieszyć, a by  opow iedz ieć  ś w ia ­
tu  ja k  zg in ę li, aby in n i m o g li 
żyć. O p isa ł k ró tk o  p rzeb ieg  za­
ton ię c ia , a p o tem  za no tow a ł 
w łasne  re fle k s je .

„W o d a  m oczy nasze u b ra n ia  
i  je s t n am  zim no... U w ażam , że 
za łoga lo d z i p od w o dn e j p o w in ­
na zawsze być spoko jna , roz­
sądna i  odw ażna. W  p rz e c iw ­
n y m  w y p a d k u  n ie  m ożna mieć 
n a d z ie i na  postęp.”

Z A P A S Y  tle n u  sk o ń c z y ły  się. 
S akum a czu ł ja k  w  skro n iach  
p u ls u je  m u  k re w . P rzed  oczam i 
m ig o ta ły  m u  b ia łe  p ła tk i.  P i­
sać coraz t ru d n ie j,  a  jeszcze 
t ru d n ie j oddychać. Z e b ra ł w  
sobie w szys tk ie  s iły  i  n ap isa ł o- 
s ta tn ie  s ło w a :

„J e s t te raz d w u n a s ta  cz te r­
d z ieśc i..."

R ęka  o d m ó w iła  m u  posłuszeń  
s tw a . Teraz m ó g ł ju ż  ty lk o  m y­
śleć. W  k a b in ie  za pa no w a ła  gro  
bow a  cisza. M a ryn a rze , ja k  ry ­
by w y rzuco ne  n a  brzeg, o tw a r­
ty m i u s ta m i c h w y ta li za tru te  
p ow ie trze .

Następnego d n ia , po u s iln ych  
p oszu k iw a n iach , zb io ro w a  tra m  
na m a ry n a rz y  ja p o ń s k ic h  zo­
s ta ła  w y d o b y ta  na  pow ierzchn ię . 
W yp o m p ow a n o  w odę i  kom an­
d o r Y o s h ik a w a  w szedł do środ­
ka. C ia ła  le ż a ły  s p o k o jn ie  na  
podłodze.

Za łodze w zn ie s ion o  p om n ik , 
a „N u m e r  6”  zo s ta ł um ieszczo­
n y  p rze d  ja p o ń ską  szko łą  m o r­
ską. Z a p is k i d ow ódcy  ło d z i pod­
w o d n e j p ozos ta ły  w  h is to r ii ma 
ry n is ty k i ja k o  n a jb a rd z ie j tra ­
g iczny  ra p o r t  z  m o rsk ie g o  dna.

O pr. A . S IT E K

Fragment portu 
w Rotterdamie

Pożywienie 
z... wodorostów

M A C Z K A  z  w o d o ro s tó w  m o r 
sk ich  (A s c o p h y llu m  nedosum ) 
w  coraz w ię k s z y m  s top n iu  znaj 
d u je  zastosow an ie  ja k o  d o d a ­
tek  do  k a rm y  zw ie rzę ce j, ja k  
ró w n ie ż  —  w  p e w n y m  o g ra n i­
czonym  zakres ie  —  do p o tra w  
lu d z i. W  c h w il i  obecne j n a j­
w ię k s z y m  p ro du cen tem  m ączk i 
z w o d o ro s tó w  je s t N o rw e g ia , 
k tó ra  pod n ios ła  je j p ro d u k c ję  
z 3 000 ton  w  1950 ro k u  do 
15 000 to n  (w  ty m  11 500 ton  
na  e x p o rt)  w  1961 ro ku .

J a k  szacu ją  sp ec ja liśc i, m oż­
liw o ś c i p ro d u k c ji m ą c z k i z wo 
d o ro s tó w  w  N o rw e g ii w ynoszą  
100 000 toin roczn ie . S.L.

O m i j a j ą  
Kanał Kiloński
O K O Ł O  4 m i l io n y  to n  to w a ­

ró w  p rz e w io z ły  p o ls k ie  s ta tk i 
w  1963 r .  p rzez  K a n a ł K i lo ń ­
sk i, o 400 tys . to n  m n ie j n iż  
w  1962 r .  O gó łem  w  ub. ro k u  
pod  ró ż n y m i b a n d e ra m i p rz e ­
szło przez ten  k a n a ł 54 400 000 
to n  ła d u n k ó w  —  o 10 p roc. 
m n ie j n iż  w  1962 t .  (y)
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STRONA 6

RUMUNKI PRZEEGZAMINUJ 
koszykarki Czarnych

O D  C Z A S U  m istrzostw  Polski Z S  „S ta rt” w  Szczecinie, 
koszykark i Czarnych nie b ra ły  udzia łu  w  żadnej poważ­
niejszej im prezie, ograniczając się do uczestnictwa w  roz­
gryw kach A -k la sy  i  m istrzostw  jun io rek . W czoraj rozm a­
w ialiśm y na tem at drużyny z trenerem  —  p. M arianem  
P IO T R O W S K IM  i sekretarzem  k lub u  —  p. H enryk iem  
W L A Z Ł O :

P O  R A Z  p ie rw s z y  p rz e ła m a ­
l iś m y  w  m is trz o s tw a c h  ju n io ­
r e k  hegem onię- K usego  —  m ó w i 
jp. P io tro w s k i.  —  M o je  podo­
p ie c z n e  ja k o  m is trz y n ie  okręgu , 
p ę d ą  s ta r to w a ły  we w rz e ś n iu  w  
R o zg ryw ka ch  p ó łf in a ło w y c h  o 
m is trz o s tw o  P o ls k i. N a szym i 
p rz e c iw n ic z k a m i będą z a w o d n i­
c z k i z M K S  Sopot, A Z S  T o ru ń

N A J P IĘ K N IE J S Z E  

T R A S Y  T U R Y S T Y C Z N E

zw ie d zą

uczes tn icy  R a jd u

SZLAKIEM 
WYZWOLENIA 
SZCZECINA

S tart 26 kw ie tn ia

O rg a n iz a to r: !
Zarząd  O ddziału  P T T K

Puchary... puchary...

Zwycięstwo Polonii
| P IE R W S Z E  p ó ł f in a ło w e  s p o tk a n ie  
p i ł k a r s k ie  o  P u c h a r  I n t e r t o to  — 
ro z e g r a n e  w  B y t o m iu  — p o m ię d z y  
p o ls k im i  z e s p o ła m i:  P o lo n i i  B y to m  
i  O d r y  Ó p o łe , z a k o ń c z y ło  s ię  z w y ­
c ię s tw e m  P o lo n i i  2:1 (0:1).
i *  * *

W  p ó ł f in a ło w y m  s p o tk a n iu  o P u ­
c h a r  I n t e r t o to  c z e c h o s ło w a c k i z e ­
s p ó ł  S lo v n a f t  B r a t y s ła w a  p o k o n a ł 
_FC R o u e n  5:0 (3:0).

•  *  *
i W  p ó ł f in a ło w y m  m e c z u  o  K lu b o ­
w y  P u c h a r  E u ro p y  m a d r y c k i  R e a l 
p o k o n a ł  F C  Z u r ic h  2:1 (2:0). B r a m ­
k i  d la  R e a lu  z d o b y l i :  D i  S T E F A -  
N O  w  16 m in .  o ra z  Z O C C O  w  27 

j n i n .
S p o tk a n ie  re w a n ż o w e  ro z e g ra n e  

fe o s ta n ie  7 m a ja  w  M a d ry c ie .

i Zn icza  K o s z a lin . O k rę g o w y  
Z w ią z e k  K o s z y k ó w k i czyn i -sta­
ra n ia , aby o rg a n iza c ję  p ó łf in a ­
łó w  M . P. p rzyzn an o  Szczeci­
n o w i. Są zresztą  w s z e lk ie  dane 
k u  tem u. W  c y k lu  tego rocznych  
ro z g ry w e k  d ru ż y n a  w y k a z a ła  
da lszy  postęp, a szczególn ie  w y 
ró ż n ia ły  się: K o w a lc z y k , s io s try  
O s tro w s k ie , Z a rę ba , O b o d z iń - 
ska, F rence l.

—  A  ja k  w ypadliście w  roz­
gryw kach A-klasy?

—  I  tu  z ro b iliś m y  k ro k  n a ­
p rzód. W  ub. ro k u  za k o ń c z y liś ­
m y  ro z g ry w k i na I I I  m ie js c u  —  
obecnie  na I I .  W y p rz e d z ił nas 
ty lk o  A Z S . W szys tk ie  d o ty c h ­
czasowe sukcesy m o ic h  podo ­
p ieczn ych  są w y n ik ie m  bardzo  
d o b re j a tm o s fe ry  p a n u ją c e j w  
zespole, su m ie nn e j p ra c y  na 
tre n in g a c h  o raz  t ro s k l iw e j o - 
p ie k i k lu b u . M a m  n ad z ie ję , że 
d z iew czę ta  z a s łu ż y ły  na obóz, 
k tó r y  s ta n o w ić  będzie  nagrodę  
za ic h  t ru d  i  p rz y w ią z a n ie  do 
k lu b u .

—  Jakie m acie p lany na n a j­
bliższą przyszłość?

—  W  n a jb liższą  n ied z ie lę  —  
m ó w i s e k re ta rz  k lu b u  W la z ło  —  
k o s z y k a rk i C z a rn y c h  ro ze g ra ją  
w  H a li S p o rto w e j m ię d z y n a ro ­
dow e  sp o tka n ie  z ru m u ń s k ą  
d ru ż y n ą  V O IN T A . B ędzie  to  
p ie rw s z y  m ię d z y n a ro d o w y  k o n ­
ta k t  naszych za w od n icze k . Ze 
w zg lę du  na to , że R u m u n k i to  
zespół I - l ig o w y ,  re p re z e n tu ją c y  
w y s o k i poz iom , b ęd z ie m y w zm o 
c n ie n i w  n ie d z ie ln y m  m eczu 
dw om a  z a w o d n ic z k a m i C raco - 
v ii.  P ra g n ie m y , a by  sp o tka n ie  
o trz y m a ło  u ro czys tą  opraw ę , 
a by  p ub liczn o ść  w y n io s ła  z h a li 
w ie le  w raże ń . Poszczególne spół 
d z ie ln ie  p ra c y  o b ję ły  ju ż  p a tro ­
n a ty  nad  za w o d n ic z k a m i, fu n ­
d u ją c  u p o m in k i i  n ag ro dy .

Z A P O W IA D A  S IĘ  w ię c  im ­
p reza  „n a  sto d w a ” . J e ś li d o ­
d am y  do tego  tu r n ie j p i łk i  ręcz 
n e j o raz sp o tka n ie  p iłk a rs k ie  
Pogoń —  S z o m b ie rk i —  s-tw ier

d z ić  w yp a d n ie , że w  n ied z ie lę  
s y m p a ty c y  s p o rtu  n ie  będą sie 
n ud z ić . (am>

P. S. J A K  się d o w ia d u je m y  w 
o s ta tn ie j c h w ili,  t rz y  z a w o d n i­
c z k i C za rn ych  — K o w a lc z y k , 
Podczaska i  O bodzińska  —  zo­
s ta ły  pow o łane  do k a d ry  o k rę ­
gu  p rzed  zb liż a ją c y m  się t u r ­
n ie je m  Z ie m  N a d b a łty c k ic h  i 
N ad o d rzań sk ich  w  koszyków ce, 
k tó r y  odbędzie  się w  S zczecin ie  
w  d n iu  17 m a ja .

Gzel strzelcem bramki

W ągry-Polska 5 :4
W  Ś R O D Ę  22 bm . na N e p - 

s ta d io n ie  w  Budapeszcie  o l im ­
p ijs k a  p iłk a rs k a  re p reze n ta c ja  
W Ę G IE R  poko na ła  o lim p ijs k ą  
re p re ze n ta c ję  P O L S K I 5:4 (2:3). 
B ra m k i d la  W ęgrów  z d o b y li: 
Bene —  3, Povaza i i  Ih sa  po 
je d n e j, a d la  P o ls k i Fabe r —  2 
o raz  G a łeczka  i  G Z E L  po je d ­
ne j. M ecz, k tó r y  og lą d a ło  zaled 
w ie  ok. 5 tys . w id z ó w  p ro w a ­
d z i ł  sędzia w ę g ie rs k i B orzas i.

Brazylijscy piłkarze w Polsce

SC PIRACICABA - 
reprezentacja Szczecina ?

P E R T R A K T A C J E  P Z P N  W  S P R A W IE  P R Z Y J A Z D U  D O  P O L S K I 
K L U B O W E G O  Z E S P O Ł U  P IŁ K A R S K IE G O  Z  B R A Z Y L I I  Z A K O Ń C Z Y ­
Ł Y  S IĘ  P O W O D Z E N IE M . N A  P O C Z Ą T K U  M A J A  B Ę D Z IE M Y  G O Ś ­
C IL I  W  N A S Z Y M  K R A J U  C Z O Ł O W A  D R U Ż Y N Ę  L I G I  S A O  P A U L O  
SC P IR A C IC A B A . D R U Ż Y N A  T A  Z A L IC Z A N A  J E S T  D O  C Z O Ł Ó W K I 
T E J  L I G I .

B R A Z Y L IJ C Z Y C Y  ro ze g ra ją  p ańs tw ow ego  m eczu z P o łu d n io  
w  Polsce t r z y  spo tkan ia . 5 m a - w ą  I r la n d ią .  7 m a ja  SC P ira -  
ja  g ra ć  będą w  C h o rzow ie  lu b  c icaba  w y s tą p i w  Bydgoszczy 
w  Sosnow cu z k a d rą  P o ls k i w  m eczu z k a d rą  m łodz ieżow ą , 
p rz y g o to w u ją c ą  się do  m ię d z y - O s ta tn i m ecz B ra z y lijc z y c y  sto

Remis we Wrocławiu
N A  S T A D IO N IE  O l im p i j ­

s k im  w e  W ro c ła w iu  p iłk a rs k a  
m łod z ie żow a  re p re ze n ta c ja  
P Z P N  zre m iso w a ła  z czo łow ą 
i- l ig o w ą  d ru żyn ą  b u łg a rs k ą  — 
M a re k  S ta ń ko  (D y m itro w ) 3:3 
(0 :2).

cza w  Szczecin ie  9 łu b  10 m a ­
ja . P Z P N  n ie  u s ta li ł jeszcze 
k to  będzie p rz e c iw n ik ie m  gości 
w  ty m  s p o tka n iu .

O B E C N IE  B ra z y li jc z y c y  prze 
b y w a ją  w  ZSRR. We w to re k  
p rz e g ra li o n i w  A łm a  A ta  z 
m ie js c o w y m  K a r ia te m  1:3 (1:3). 
K o le jn y m  p rz e c iw n ik ie m  d ru ż v  
n y  SC P ira c ica b a  będzie  re p re ­
zen tac ja  k lu b ó w  ZSRR.

P O L S C Y  ju n io rz y  —  p il  
ka rze  ś p is a li s ię  w  tego ­
rocznych  ro z g ry w k a c h  tu r  
n ie ju  U E F A  w  H o la n d ii —  
doskonale . W  m eczu z A n  
g lią  p ro w a d z ili do o s ta t­
n ie j c h w ili.  O sta teczny w y  
n ik  h y l re m is o w y  1:1.

N A  Z D J Ę C IU : d ru żyn a  
ju n io ró w  A n g lii ,  k tó ra  za­
ję ła  p ie rw sze  m ie jsce  w  
tu rn ie ju .

Fo to  C A F

ZSRR- USA 79:60
R e p re z e n ta c ja  U S A  d o z n a ła  w  

ś ro d ę  d r u , ; ie j  p o r a ż k i w  s p o  K a n iu  
z re p re z e n ta c ją  Z w ią z k u  R a d z ie c ­
k ie g o . T y m  ra z e m  A m e r y k a n ie  p rz e  
g r a l i  60:79 (33:39).

W sobotę mecz 
Pogoń — Błękitni

W  S O B O T Ę  o godz. 16.30 n a  b o i­
s k u  p r z y  u l .  T w a r d o w s k ie g o  ro z e ­
g ra n e  z o s ta n ie  s p o tk a n ie  p i łk a r s k ie  
o m is t r z o s tw o  L ig i  O k r ę g o w e j.  Re­
z e r w y  l ig o w e j  P O G O N I g r a ją  E 
B Ł Ę K IT N Y M I  S ta rg a rd .

LE W  Ó W A tO W

—  To  ja  p o w in n a m  pan u  d z ięko w a ć  —  p o w ie ­
d z ia ła  Lenka . —  Za  m a m u s in e  bezp ieczeństwo, za 
za u fa n ie .

—  Tak, za za u fa n ie  —  r z e k ł P ro n in . ~  N o  cóż.
—  Ja , o czyw iśc ie , n ik o m u  o ty m  n ie  m ó w iła m .
—  S łuszn ie  p a n i p os tą p iła . N ie  m a m y d o  p a n i 

p re te n s ji.
—  A  co będzie z  m am ą? —  s p y ta ła  L en ka . —  

Czy d łu g o  to  p o trw a ?
—  N ie , n ie z b y t d ługo . T e ra z  tru d n o  o k re ś lić  ile , 

a le  n ied łu g o . B ęd z ie m y u tr z y m y w a li z p an ią  łą cz­
ność.

—  D zię ku ję . Proszę o m n ie  n ie  zapom inać.
—  N ie ch  p a n i będzie spoko jna. I  jeszcze je d n o : 

K o ro le m  n ie  m ó w ił p an i, że w y jeżdża?
—  Nie, o d w ro tn ie , o b ie ca ł spo tykać  s ię  i  in fo r ­

m o w a ć o m am ie .
—  A ch , to  ta k !  B ardzo  p a n i d z ię k u ję  za rozm ow ę .
—  C zy mogę ju ż  iść?
—  T a k  —  p o w ie d z ia ł P ro n in . —  A le  proszę pa­

m ię ta ć : o  naszym  sp o tka n iu  a n i s łow a,
—  W iem . K o ro le w  m n ie  uprzedza ł.
—  N a w e t K o ro le w o w i. \
—  I  K o ro le w o w i?  —  z d z iw iła  się Len ka .
—  W id z i p a n i s p ra w dza m y jego  pracę  —  w y ja ś ­

n i ł  P ro n in  —  I  on  n ie  p o w in ie n  o  ty m  w iedz ieć .
—  R ozum iem  —  rz e k ła  L en ka . —  S koro  n ie  m oż  

na, n ie  pow iem .

—  A  je ś li w yzn aczy  pan i spotkan ie , proszę od  
ra zu  p o w ia d o m ić  m a jo ra  Tkaczow a. K o ro le w o w i 
proszę n ie  m ó w ić , a do Tkaczow a n iech  p a n i za­
d zw on i. T a k  trzeba.

—  D obrze  —  p o w ie d z ia ła  Lenka.
—  Proszę odw ieźć  pannę He lenę  do dom u i  na ­

ty c h m ia s t w ró c ić  —  z w ró c ił się P ro n in  do m a jo ra . 
—  1 proszę, żeby p a n i w ys ia d ła  n ieco d a le j od 
m ie jsca  zam ieszkan ia .

G e n e ra l z  n ie c ie rp liw o ś c ią  o c z e k iw a ł p o w ro tu  
Tkaczow a.

—  K a p ita n  K o ro le w !  —  w y k rz y k n ą ł,  k ie d y  z ja w ił  
się m a jo r. M ac ie  rac ję , że to  dobra  dziew czyna . 
G dybyśc ie  się z w ró c il i do n ie j z ja k ą k o lw ie k  w ą t­
p liw ą  p ro po zyc ją , a lbo  naw e t gdybyście  zada li je j  
ja k ie ś  w zbudza jące  p odejrzen ie  py tan ie , p o w ie ­
d z ia ła b y  o ty m  m atce i  p rzysz ła  do  nas... A  tu  
w ła śn ie  zw raca  się p ra cou m ik  bezp ieczeństwa. O na  
szczyci się okazanym  je j  zaufaniem ... Ja k  w a m  się 
to  podoba?

—  N a w e t bardzo  —  p rzyzna ł się Tkaczow .
—  C zy s łysze liśc ie  opis pow ie rzchow nośc i K o ro -  

lew a?
—  B ie la k ó w . W szystko  się zgadza.
—  Czysta ro b o ta  —  rze k i P ro n in . —  Może n ie ­

z b y t m ądrze, a le  śn ia lo .
—  N ie , on  ju ż  się je j  w ię ce j n ie  pokaże  —  zau­

w a ż y ł T ka czow . —  Będzie się bał.

—  M ożna  i  ta k  przypuszczać  —  zgod z ił się P ro­
n in .  —  A le  on  p rzec ież n ie w ie , żeśm y się w łą ­
c z y li do g ry .

—  A  czy te j dz iew czyn ie  n ie  n a le ża ło by  p ow ie ­
dz ieć p ra w d y?

—  Może i  ta k  —  pow iedz ia ł P ro n in . —  Jest je d ­
n a k  n a z b y t ła tw o w ie rn a . Nie ch c ia ło  m i się ta k  od 
ra z u  ją  uderzyć.

—  P rzyg o tu jem y . Jest mocna, w y trz y m a .
P ro n in  p o k le p a ł się po czole.

—  Czy zda jec ie  sobie  sprawę, m a jo rze  —  z w ró c ił 
się do Tkaczow a. —  Czy zda jec ie  sobie spraw ę z 
ja k im  bezcze lnym  p rz e c iw n ik ie m  zaczęliśm y w a lkę ?

R O Z D Z IA Ł  S IÓ D M Y  

Z IM N A  I  G O R Ą C A  W O D A

Tak, ten  bud yne k d ro go  kosztu je . B ie d n i n ie  bu­
d u ją  ta k ic h  dom ów . I  ta k ic h  d om ów  n ie  b ud u ją  
d la  b iedaków ...

J e rg e r z n a jd o io a l się w  h a llu  ho te lu . R o ze jrza ł 
się, wszedł do w in d y , w je c h a ł na d ru g ie  p ię tro , 
zszedł na d ó l po schodach i  n ie  spiesząc się, po­
szedł w z d łu ż  k o ry ta rza .

M in ą ł go ja k iś  mężczyzna.
J e rg e r z w o ln ił k ro ku ...
D rz w i b y ły  uchy lone. O b e jrz a ł się. D ooko ła  n i­

kogo. D a ł n u ra  do  o tw o ru , ja k  do w ody.
W  p o k o ju  p rzy  sto le  s ie dz ia ło  dw óch  m ężczyzn. 

Jeden, to H u rb e ry . M asyw ny, w yso k i, opniemy. 
T w a rz  z ła  i  in te lig e n tn a , z  ta k im  m ożna p raco­
wać. B łę k itn e , w o dn is te  oczy, le kko  rozp łaszczony  
nos. P raw dopodobn ie  za m ło d u  u p ra w ia ł boks.

Za leduńe p rze s tą p ił p róg, H u rb e ry  p odn iós ł się 
i  bez p rz y w ita n ia  za m kn ą ł d rz w i, p rze k ręca ją c  je d  
n.ocześnie k lu cz  w  zam ku.

D ru g i mężczyzna b y ł in n y :  n ie w yso k i, g ruby , z 
w y d a tn y m  brzuszkiem . T w a rz  m ia ł b ladą, obrzęk łą . 
Czarne ja k  sm o ła • w ło sy  podstrzyżone na jeża. N a  
p oka źnym  nosie o k u la ry  w  z ło te j o praw ie , ja sno - 
b rązow y g a rn itu r  poch la pa n y a tram en tem .

—  Cześć, R o bb y  —  p o w ie d z ia ł pó łg łosem  H u rb e ­
ry ,  k le p ią c  Jergera  po p lecach. —  Czy w  k o ry ta ­
rz u  n ie  by ło  n ikogo?

—  W szystko  w  porządku , se rw us B ill.
P rz y w ita li się, ja k . g dyb y  z n a li się od daw na.

(c.d .n .)
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„Mister Szczecina-63“
W  U B IE G Ł Ą  n ie d z ie lę  za m ie ś c iliś m y  zd jęc ia  10 b u ­

d y n k ó w  m ie s z k a ln y c h  w zn ie s io n ych  bądź w y k o ń c z o ­
n y c h  w  1963 r., a p re te n d u ją c y c h  do zaszczytnego 
m ia n a  „M is te r  Szczecina” . D z iś  u p ły w a  te rm in  w y ­
s ła n ia  ku p o n ó w  p le b is c y to w y c h . D la  w s z y s tk ic h , k tó ­
r z y  n ie  z d ą ż y li tego u czyn ić , zam ieszczam y ra z  je sz­
cze ku p o n  i czekam y na ic h  o p in ię . D e c y d u je  data  
p te m p la  pocztowego.

A  o to  adresy  k o n k u rs o w y c h  b u d y n k ó w :

1. S o łty s ia  3 (b lo k  X IV b  „C ” ), 2. W o js k a  P o lsk iego  

51, 3. M a ło p o ls k a  45, 4. W ie lk a  21, 23, 25 i  27 (b lok  

X IV b  „ A ” ), 5. Ś w ie rcze w sk ie go  35— 39, 6. O dzieżow a 

14, 7. R ooseve lta  89, 8. B ud z iszyń ska  24, 9. H e rb o w a  

9/11, 10. Ś w ie rcze w sk ie go  5, 6, 7, 8.

■STRONA 7

K u p o n  k o n k u rs o w y  „1U ls te r  S z c z e c in a - 6 3 M
N A D A W C A 'Opłatę uiści

odbiorcą

Redakcja
Uw ażam , że zaszczytny ty tu ł „Kuriera Szczecińskiego“
„M is te r Szczecina —  1963” *

należy przyznać budynkow i

N R  » i  i  t i  i

wzniesionem u przy  u licy

■ 3NR i  ■

F R Y Z J E R K A  p o s z u k u je  
p r a c y  w  z a k ła d z ie  f r y z  
je r ś k im ,  m ę s k im . C y ­
g a n , L ip o w a  19 m  2.

3324-G

m m sm
S P R Z E D A M  W il lę  je d ­
n o r o d z in n ą  w  P u s z c z y - 
k ó w fe u  k /P o z n a n ia  lu b

r o  O g ło s z e ń , p l .  H o łd u  
P r u s k ie g o  8 n a  n r  313.

3325-G

D Y W A N  c h iń s k i  k u p ię .  
O fe r t y  s k ia d & ć : B iu r o  
O g ło s z e ń , p la c  H o łd u  
P r u s k ie g o  8 n a  n r  315.

3326-G

P O S Z U K U J Ę  w s p ó ln ik a  
—  d z ie rż a w c ę  d o  g o spo -- 
d a rs tw a . T e l.  34-896, 
g o d z . 8—15. 3327-G
M O T O R O W E R  „ R y ś ”  za 
m ie n ię  n a  a k o rd e o n . 
M a łk o w s k ie g o  12 m  1 
(s z k o ła ) , te ł .  36-852.

3311-G
Z A  U B L IŻ E N IE  ob. J a d  
w id z ę  S t ra a lo w s k ie j,  
za m . S z c z e c in , Ś w ia to w i 
d a  68 m  13, p rz e p r a ­
sza m , E u g e n iu s z  D u lę ­
ba . S z c z e c in , J e d n o ś c i 
N a r o d o w e j 39 m  10.

B A G A Ż Ó W K Ę  , ,C h e v ro  
l e t ”  0,75 t . ,  ta n io  s p rz e ­
d a m . S i ln ik  p o  k a p i t a l ­
n y m  re m o n c ie . W ia d o ­
m o ś ć : te l.  732-91.

3332-G
S K U T E R  „ W ia t k a ”  o ra z  
m e b le  n a  w y s o k i  p o ­
ły s k  ( łó ż k a , to a le t k a  i 
s t o l ik i )  s p rz e d a m . B rz o  
z o w s k ie g o  9 m  6, te l.  
70-219. 3333-G
M O T O C Y K L  „ J u n a k ”  
o ra z  p rz y c z e p ę  s p rz e ­
d a m . R o o s c v e lta  9 ła  m . 
19 o d  g o d z . 16. 3334-G
P I A N IN O  k rz y ż o w e ,  
p ły ta  m e ta lo w a , w  d o b ­
r y m  s ta n ie , s p rz e d a m . 
T e l.  44-883. 3335-G
S A M O C H Ó D  o s o b o w y  
m a r k i  „ M o s k w ic z  402”  
s p rz e d a m . T e l.  717-31.

3336-G

Lokale
W Y N A J M Ę  p o k ó j  s ta r -  
rzem u p a n u . R a d o g o s k a  
7 m  18. 3338-G
T R Z Y  p o k o je ,  k u c h n ia ,  
w y g o d y ,  c e n t r u m  C zęs 
to c h o w y , z a m ie n ię  na 
d o m e k  w  S z c z e c in ie  łu b  
Ś w in o u jś c iu .  W ia d o ­
m o ś ć : S z c z e c in , te l.
422-01. 3340-G
M IE S Z K A N IE  d w u p o k o  
jo w e  z w y g o d a m i,  za ­
m ie n ię  n a  p o d o b n e  w  
n o w y m  b u d o w n ic tw ie .  
T e l.  399-21. 3337-G

M E B L E  d o  s to ło w e g o  
p o k o ju  —  s p rz e d a m . U l. 
L e le w e la  6 -a— 2 (b o czn a  
M ic k ie w ic z a ) .

3300-G
S K U T E R  „ P e u g e o t”  — 
s p rz e d a m . U l .  B o jk i  18.

3298-G
„ W A R T B U R G ”  — 312
d e  L u x e  w  d o s k o n a ły m  
s ta n ie  —  s p rz e d a m . 
P rz e b ie g  10 500 k m . T e ł. 
70-672, g o d z . 17—20.

N O W E G O  „ J u n a k a ”  z 
W ó z k ie m  — ' s p rz e d a m  
lu b  z a m ie n ię  n a  sa m o ­
ch ó d . W ia d o m o ś ć  w  so ­
b o ty :  W a w rz y n ia k a  15, 
C z e rn y . 3301-G
C E G Ł Ę  6 000 s z tu k  — 
s p rz e d a m . S te p n ic a , 
D z ie r ż y ń s k ie g o  8.

3302-G
M O T O C Y K L  „ J a w a ”  
175 —  s p rz e d a m . T e ł.  
717-81, g o d z in a  17—19.

3304-G
M O T O C Y K L  „ J a w a  250’ 
r o k  p r o d u k c j i  1962 — 
s p rz e d a m , G ro d z k a  16 
m .  8, g o d z . 15— 18.

S A M O C H Ó D  „ M ik r u s ”  
—  s p rz e d a m . T e ł.  466-98, 
Od go dz . 17. 3305-G
K O M P L E T  k u c h e n n y  i 
n o w y  ta p c z a n  i k  ro z s u ­
w a n y ,  s p rz e d a m . Ż ó ł ­
k ie w s k ie g o  16/17a m  8.

P I A N IN O  s p rz e d a m . U l.  
P o n ia to w s k ie g o  59 m  4.

3330- G
P I A N IN O  „ B e c h s te in ”  
s p rz e d a m . W ia d o m o ś ć : 
B u c z k a  28 m  19, o g lą  
d a ć  o d  g o d z . 18—20.

3331-  G

W  d n iu  d z is ie js z y m  
z o s ta ła  o t w a r ta  f i l i a  
s k le p u

„Tącza“
p r z y  u l .  J a g ie l lo ń ­

s k ie j  19

d o  n a b y c ia :

F A R B Y  O L E J N E  
i  S U C H E , E M A L IE ,  

L A K IE R Y  IT P .  
T W O R Z Y W A  
S Z T U C Z N E : 

W Y K Ł A D Z IN Y  
P O D Ł O G O W E , 

C E R A T Y , F O L IE ,  
Z A M S Z E  

S Z T U C Z N E .

Zapraszamy 
PT W im im

„ Kubuś “
p r z y  a ! .  W o js k a  P o l 
s k ie g o  32

został
o tw arty

P O  R E M O N C IE . 

D u ż y  w y b ó r  z a b a w e k .

P A N  p o s z u k u je  p o k o ju  
p r z y  k u l t u r a ln e j  r o d z i­
n ie . T e l.  394-21.

N IE U M E B L O W A N E G O
p o k o ju  s u b lo k a to r s k ie ­
g o  z u ż y w a ln o ś c ią  k u c h  
n i,  w z g l.  p o k o ju  z k u c h  
n ią ,  w ła s n o ś c io w e g o , p o  
s z u k u ję .  O f e r t y :  B iu r o  
O g ło s z e ń , p la c  H o łd u  
P r u s k ie g o  8 n a  n r  314.

3339-G
3-P  O K O  J O W E  m ie s z k a -  

z w y g o d a m i,  c .o ., 
p r z y  u l .  K a p i ta ń s k ie j  
2a m  7, z a m ie n ię  na  
d w a  m ie s z k a n ia  m n ie j -  

. T e l.  390-81.
3341-G

P O K O J U  n ie u m e b lo w a -  
n e g o  n a  s ta łe  p o s z u k u je  
s ta rs z y  s a m o tn y . L is t y :  
B a r t n ik ,  S z c z e c in , p o s - 
te - r e s ta n te .  3342-G
W Y N A J M Ę  p o k o ik  z  c. 
o. s a m o tn e m u  p a n u . 
S a n d o m ie rs k a  7.

3343- G
M IE S Z K A N IE  w i l lo w e ,  
w ła s n e , W r o c ła w :  3 1/2 
p o k o ju ,  k u c h n ia ,  ła z ie n  
k a , g a ra ż , o g ró d , te le ­
fo n ,  z a m ie n ię  n a  p o d o b  
ne  lu b  w ię k s z e  w  Szcze 
c in ie .  S z c z e c in , J a k u b a  
B o jk i  32 m  I .

3344- G
W Y N A J M Ę  p o k ó j  u m e b  
lo w a n y  p r a c u ją c e j  p a ­
n i .  B e z rz e c z e , u l .  R o z ­
m a r y n o w a  22, d o ja z d  
t r a m w a je m  7 d o  K rz e -  
k o w a  i  a u to b u s e m  59.

3345- G
T R Z Y  p o k o je ,  w y g o d y  
(o p ró c z  c .o .) , p o w . 59 
m  k w . ,  g a ra ż , z a m ie ­
n ię  n a  2 p o k o je ,  n o w e  
b u d o w n ic tw o .  T e l.  468-84 
g o d z . 17—20.

3346- G
3 P O K O J E , k u c h n ia ,  la  
z ie n k a ,  z a m ie n ię  n a  2 
m a łe  m ie s z k a n ia . W ie l­
k o p o ls k a  13 m  3.

3347- G
M IE S Z K A N IE  oraz. p la c  
b u d o w la n y  0.5 h a  na  
p r z e d m ie ś c iu  Ł o d z i ,  za­
m ie n ię  n a  m ie s z k a n ie  
łu b  d o m e k  w  S z cze c i­
n ie .  O fe r t y  s k ła d a ć : 
B iu r o  O g ło s z e ń , p l.  H o ł­
d u  P r u s k ie g o  8 n a  n r  
316. 3348-G
M A Ł Ż E Ń S T W O  p o s z u ­
k u je  p o k o ju  z u ż y w a l­
n o ś c ią  k u c h n i .  W ia d o ­
m o ś ć : S z c z e c in , B o i.
Ś m ia łe g o  4 m  6 od 
g o d z . 16. 3349-G
S T A R S Z A , s a m o tn a  pa  
n i  p o s z u k u je  p o k o ju  
( b l is k o  t r a m w a ju ) .  W ia ­
d o m o ś ć : te l.  370-23,
g o d z . 10—16. 3307-G
M IE S Z K A N IE  w  L e s z ­
n ie  W lk p .  z a m ie n ię  na  
m ie s z k a n ie  w  S z cze c i­
n ie .  S z c z e c in , u l .  N a d  
O d rą  43—1. 3308-G
K O M F O R T O W E  m ie s z ­
k a n ie ,  d w a  p o k o je , 
k u c h n ia ,  ła z ie n k a ,  c . o., 
e ta ż o w e  —  z a m ie n ię  n a  
d o m e k  z o g ro d ę m  w  
S z c z e c in ie  lu b  m ie ś c ie  
p o w ia to w y m . S z c z e c in , 
B u c z k a  24— 1. 3308-G
P C K O J  z  o s o b n y m  w e j 
ś c ie m  d o  w y n a ję c ia .  
G u m ie ń c e , R ó ż a n a  9— 1.

3310-G
P O K O J , k u c h n ię ,  p rz e d  
p o k ó j ,  d u ż y  o g ró d  w  
S z c z e c in ie , z a m ie n ię  n a  
m ie s z k a n ie , m ie js c o ­
w o ś ć  n a d m o rs k a . M ię ­
d z y z d r o je .  p o s te - re s ta n ­
te , A n t o n i  S ik o ra .

3312-G
2 P O K O J E , k u c h n ia  z 
w y g o d a m i,  w e  W ro c ła ­
w iu ,  z a m ie n ię  n a  p o ­
d o b n e  w  S z c z e c in ie . 
W ia d o m o ś ć : S z c z e c in ,
u l.  R e w . P a ź d z ie rn ik o ­
w e j  19—11. 3.113-G
M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo -  
w e , I  p ię t r o ,  z b a lk o ­
n e m , w  ś ró d m ie ś c iu ,  za ­
m ie n ię  n a  d o m e k  je d n o  
r o d z in n y  z  o g ro d e m  n a

P O L S K I — „ J a ś n ie  p a h  N i k t ”  g. 
15.30. W S P Ó Ł C Z E S N Y  — „ M a k ­
b e t”  g . 19.30; O P E R E T K A  —  „ C io t -  

. K a r o la ”  —  g. 19.15.

K O S M O S  ( te l.  355-02) —  „ D w a  z ło ­
te  k o l t y ”  g . 9, 11.15, 13.30, 16, 18.30, 
21 —  U S A  — p a n o r .  — o d  1. 16; C O ­
L O S S E U M  ( te l.  458-18) —  „ D w a  z ło ­
te  k o l t y ”  g . 15, 17.30, 20 —
U S A  —  p a n o ra m . — od  l a t  16; 
B A Ł T Y K  ( te l .  733-35) —  „ R o z ­
b ó jn i k ”  g . 11, 14, 17, 20 —
w ł.  —  od  1. 16; P O L O N IA  ( te l.
473-01) —  „ Z u c h ”  g . 11, 13.30, 16 — 
ra d ź . — o d  l a t  12; „ K r z y k  s t r a c h u ”  

— g . 18.15, 20.30, a n g ., O dl. 16; D E L F IN  
( te l.  468-78) —  „ O t e l l o ”  —  g . 10.30, 
13, 15.30, 18, 20.30 —  ra d ź . —  o d  1. 
14; P IO N IE R  ( te l.  475-02) — „ B a jk a  
o z ły m  p r ą d z ie ”  g . 10 — p o i. — od  
1. 7, „ H is to r ia  ż ó ł te j  c iż e m k i”  g . 11, 
13, 19, 21 —  p o i .  —  o d  1. 7. P ią ty  
k o n k u r s  f i lm ó w  tu r y s t y c z n y c h  g. 
15, 17 (sea nse  z a m k n ię te ) ;  P R O ­
M IE Ń  —  „ Ś m ie r ć  n a z y w a  s ię  E n -  
g e łc h e n ”  —  g o d z . 15, 17.30 —
c z e s k i —  o d  L  16, „ T e le fo n  to w a ­
r z y s k i ”  g . 20 —  U S A  —  p a n o ra m , 
o d  1. 16; F A L A  —  „ B i a ł y  k a n io n ”  
g . 16, 19 —  U S A  —  p a n o ra m . — 
od  1. 14 M A R S  — „ K o m ic z n y
ś w ia t  H a r o ld a  L lo y d a ”  go dz . 
16.30, 18.30, 20.30 — U S A  —
o d  1. 12; E C H O  ( K r z e k o w o )  —
„ C a le  z ło to  ś w ia ta ”  g o d z . 18, 20 — 
f r a n c .  — o d  1. 14: M E W A  (Z e le c h o -  
w o )  — „C z e g o  p r a g n ie  L o la ”  g. 
17, 19.20 —  U S A  —  o d  1. 14;
S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )  —  „ G w ia z  
d a  s z e r y fa ”  g . . 17.30, 19.30 —  U S A  — 
od  1. 12; M U Z A  (P o m o ­
rz a n y )  —  „ G a r b u s ”  g . 17, 19.30 — 
f r .  —  p a n o ra m . —  o d  1. 12; P R Z Y ­
J A Ź Ń  (D ą b ie )  — „ P r z y g o d y  H u c k a ”  
g . 18, 20 — U S A  — p a n o r .  — o d  1. 12;
H U T N IK  ( S to łc z y n ) —„ N ie le t n i  ś w ia  
d e k ”  g. 18, 20.15 — a n g . — od  1. 16; 
B A J K A  (P o lic e )  —  „ S t r a c h y  z a m k u  
S p e s s a rt”  g . 17, 19 —  NRF — od  1. 
16; 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  — „P o ż e g n a ­
n ie  z  b r o n ią ”  g. 16, 18 —  U S A  — 
p a n o r a m . —  od  1. 16; M A R Z E N IE  
( W ie lg o w o )  —  „ W y r o k  n a  V - c ”  g. 
17, 18 — ju g .  — o d  L. 14. 
R E P E R T U A R  K I N  —  n a  p o d s ta w ie  
in fo r m a c j i  W Z K .
F O T O P L A S T Y K O N  —  W o j.  P o l.  36 
—  „ L o n d y n  w s p ó łc z e s n y ”  g . 10—21.

„1 3  M U Z ”  —  c z y n n y  g .
T P P R  —  f i l m  N R D  —  „ R e ­
w ia  o p ó łn o c y ”  — g o d z . 18, 20; 
G A R N IZ O N O W Y  —  p r e le k c ja  m g r  
B o n ie c k ie j  p t .  „ T w ó rc z o ś ć  l i te r a c k a  
J a ro s ła w a  Iw a s z k ie w ic z a ”  g . 19; 
S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  —  w ie c z o rn ic a  p o  
ś w ię c o n a  S z e k s p ir o w i g . 19; P T T K  
— z e b ra n ie  k o ła  „ W ie r c ip ię t y ”  i  
f i l m  o ś w ia to w y  g . 18.30; N Ó T  —  
c z y n n y  od  g . 14; Ł Ą C Z N O Ś C I — 
w ie c z ó r  g ie r  k lu b o w y c h  g . 17; D O M  
K U L T U R Y  K O L E J A R Z A  —  w ie c z o ­
r e k  ta n e c z n y  g . 18.

muzeum.
U L . S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 — m a la r ­
s tw o  p o ls k ie ,  rz e ź b a  p o m o rs k a , r e ­
n e s a n s o w e  s t r o je  k s ią ż ą t s z c z e c iń ­
s k ic h  g . 10— 15; W A Ł Y  C H R O B R E ­
G O  3 — w y s ta w y  m o r s k ie ,  p r z y r o ­
da , k u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j,  a r ­
c h e o lo g ia , z  d z ie jó w  k o w a ls tw a  i  
m o n e ty  n a  P o m o r z u  Z a c h o d n im  g. 
10— 16.
Z A M E K  —  S z c z e c in  w  fo t o g r a f i i  g. 
10—18.

n ie ń ,  16.15 —  r e p o r ta ż  K .  R a d o w M  
cza , 16.40 —  „ P ie r w s i  s tu d e n c i” ^
17 — z  p io s e n k ą  p rz e z  ś w ia t ,  17.501
—  a u d y c ja  a k tu a ln a ,  18 —  re k la m a ^  
18.15 —  10 m in .  o  F i lh a r m o n i i  B a ł ­
t y c k ie j ,  18.25 —  r o z m a w ia m y  o  na-* 
s z y c h  s p ra w a c h , 18.30 —  „B u d u je -S  
m y  s z y b c ie j,  t a n ie j  i  le p ie j ” , J8.50
— u n iw e r s y te t  r a d io w y ,  19.05 —4
m u z y k a  ł  a k tu a ln o ś c i ,  19.30 —4
e k o n o m ic z n y  p r o b le m  ty g o d n ia ^  
18.45 —  r a d io r e k la m a ,  20 — s y l- ł  
w e tk i  w y b i t n y c h  s o l is tó w ,  20.30 —t 
k o n c te r t e s t ra d o w y ,  21 — z k r a j  ii; 
i  ze  ś w ia ta , 21.27 — k r o n ik a  spor-ą 
to w a , 21.40 — m u z y k a  ta ne czna ,-!
22.10 — „ M i ło ś ć  n ie  je d n o  m a t 
im ię ” , 22.50 — r e c i t a l  s k r z y p c o w y /
23.10 —  m u z y k a  ta n e c z n a .

D L f i a r i f

K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J
U n i i  L u b e ls k ie j .
I  K L I N I K A  C H IR . —  P o m o rz a n y . 
S Z P IT A L  W O J S K O W Y  _  O d d z ia ł 
P o ło ż n ic z y  —  P io t r a  S k a rg i.

A P T E K I

N R  4 —  W o j.  P o l.  14 —  te L  352-61; 
N R  5 — N a ru s z e w ic z a  11 — łe l .  
4*2-36; N R  6 —  W o j.  P o l.  134 —  te l.
451-97.

C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y : 

A p t e k i :  n r  10 ( G l in k i ) ,  n r  11 (D ą ­
b ie ) ,  n r  12 ( F o d ju c h y ) .

P R O G R A M  S Z C Z E C IŃ S K I

16.55 —  p r o g r a m  d n ia , 17 — w ia ą f 
d o m o ś c i d z ie n n ik a  T V ,  17.05 —4
p r o g r a m  d la  d z ie c i,  17.40 —  k r o n ik a i  
s z c z e c iń s k a , 17.50 —  f i l m  p o ls k i!
k r ó tk o m e t r a ż o w y  „ Ź r ó d ło ” , 18.05 —4 
„ P r a w o  r ó w n e g o  s ta r tu ,  18.40 —1 
„ S p o tk a n ia  z p r z y r o d ą ” , 19.10 - 4  
„ P r o t o n ” . 19.50 —  D o b ra n o c  dzie-Ś 
e io m , 20 — d z ie n n ik  T V ,  20.30 —4 
r e p o r ta ż  „ L u d z ie  z  f a b r y k i ” , 21 —’ 
„ P o ls k a  K r o n ik a  F i lm o w a ” , 21.10- 
— T e a t r  „ K o b r a ” : „ P o r w a n ie ” ;: 
22.10 —  w ia d o m o ś c i d z ie n n ik a  T V #  
22.20 —  p r o g r a m  n a  j u t r o  i  D C M  
B R  A  N O C . J

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I  j

1« —  M a te m a ty k a  n a  w e s o ło  < d W  
d z ie c i o d  1. 12), 18.10 — Z a p o w ie d ź  
p r o g r a m u ,  18.20 — M ie s z a n k a  s p o ra  
to w a , 18.50 —  P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie j 
e ię e e j, 19 —  W ie d z a  i  t e c h n ik ą  
19.23 —  P ro g n o z a  p o g o d y , 18.30 —• 
A k tu a ln o ś c i ,  19.50 —  W  c e n tr u m f 
u w a g i,  20 —  „ N a  r a z ie  b e z  t y t u ł u ” *
— f i l m  T V ,  21.30 —  W iz y ta  w  : ' 
d i© . 21.55 —  N a u k a  ję z y k a  r 
s k ie g o , 22.15 —  A k tu a ln o ś c i ,
—  O  m is t r z o s tw o  N ie m ie c  w  
s ie  ( p ó łf in a ły ) .

y t u łu ” *

W * S 3ro s y  3-*! 
23 ,2*

7
W IA D O M O Ś C I:  1«, 19, 23.50; S E R ­
W IS  R Y B A C K I :  18.42.

14.45 —  „ B łę k i t n a  s z ta fe ta ” , 15 — 
k o n c e r t ,  15.30 — „ U c z y m y  s ię  r e -  

c y to w a ć ” ,_^16.05 —  10 m in .  w s p o m -

PIĄTEK

9.4© —  T y s ią c  te le ty p ó w ,  9.56 - i  
P o r a d n ik  le k a rz a ,  10 —  A k tu a łn o ś a  
c i,  10.20 —  W  c e n t r u m  u w a g i,  10.30 

R e p o r ta ż  t u r y s t y c z n y ,  11 — P r ^

Zarząd Zieleni Miejskiej zawiadamia,
że ustawianie wszelkiego rodzaju reklam i ogłoszeń 

na zieleńcach miejskich

je s t n ie d o z w o lo n e
te re n ie  S z c z e c in a , p r z e ­
z n a c z o n y  d o  s p rz e d a ż y . 
W ia d o m o ś ć : te l.  442-32, 
d o  g o d z . 16. 3314-G
2 Ł U B  3 P O K O J E  w  
S z c z e c in ie , z a m ie n ię  n a  
1 p o k ó j ,  m ie js c o w o ś ć  
o b o ję tn a . Z g ło s z e n ia  l i ­
s to w n ie , S z c z e c in , P o -  
c z o tk o , M a z u rs k a  2—16.

3315-G

L E C H  K U R  z g u b i ł  p ra  
w o  ja z d y  s a m o c h o d o ­
w o  -  m o to c y k lo w e  a -  
m a to rs k ie .  3316-G
W Ł A D Y S Ł A W  M IE C Z ­
K O W S K I  z g u b i ł  le g i t y ­
m a c ję  s z k o ln ą , w y d a n ą  
p rz e z  T e c h n ik u m  C h e ­
m ic z n e . 3317-G

IR E N A  B O G U S Z  z g u b i 
ła  le g i ty m a c ję  s z k o ln ą ,  
w y d a n ą  p rz e z  T e c h n i­
k u m  H a n d lo w e .

3318- G
W A C Ł A W  D Ł U S K I  zg u
b i ł  p rz e p u s tk ę  n r  1472, 
w y d a n ą  p rz e z  Z P S .

3319- G
M E D A R D  G 0 R N O W IC Z
z g u b ił  ś w ia d e c tw o  s z k o ­
ł y  p o d s ta w o w e j,  w y d a ­
n e  w  K a r s in ie ,  p o w . 
C h o jn ic e . 3320-G
U N IE W A Ż N IA  s ię  s k ra  
d z iw ą  p ie c z ą tk ę  o tre ś  
c i :  P K P  O k rę g o w a
P r z y c h o d n ia  L e k a r s k a  
w  S z c z e c in ie , p l.  Z a ­
w is z y  C z a rn e g o  5, te l.  
53-71. 3321-G
K R Y S T Y N IE  W IŚ N IE W  
S K 1E J s k r a d z io n o  le g i t y  
m a c ję  s z k o ln ą , w y d a n ą  
p rze z  S R B . 3322-G

B O L E S Ł A W  G U D O W -
SK 1 z g u b i ł  k s ią ż e c z k ę , 
w o js k o w ą  w y d a n ą  p rz e z  
W K R  S zcze c in . 3323-G 
M A R E K  K O P Y L A  z g u ­
b i ł  le g i ty m a c ję  n r  736 
s z k o ły  p o d s ta w o w e j n r  
70. 3350-G
W IE S Ł A W A  T O M A -  
S I A K  z g u b i ła  le g i ty m a ­
c ję  s z k o ln ą  w y d a n ą  
p rz e z  L ic e u m  O g ó ln o ­
k s z ta łc ą c e  n r  1.

3351-G
O L G A  S T Ę S IK  z g u b iła  
p r a w o  J a zd y  m o to c y k lo  
w e  n r  k a t .  31/59 w y d a ­
n e  p rz e z  P re z . P R N  w  
D ę b n ie  L u b .

M IR O S Ł A W A  D R A B E R
z g u b i ła  le g i ty m a c ję  
s z k o ln ą  w y d a n ą  p rz e z  
T e c h n ik u m  E k o n o m ic z ­
n e . 3353-G

18 B M . z g u b io n o  złoty*? 
z e g a re k  d a m s k i,  tra s a  S 
J a g ie l lo ń s k a ,  M ic k ie w i - i  
cza . W a ry ń s k ie g o ,  w z g l.  
t r a m w a j  n r  7. Z w r o t  
w y n a g ro d z ę . W a r y ń s k ie  
g o  22 m  4. 3354-G
D N IA  Z.IV .1964 r .  vf- 
ta k s ó w c e  z o s ta w io n d f 
c z a rn ą  a k tó w k ę .  U czc i-*  
w e g o  k ie r o w c ę  lu b  znali 
la z c ę  b a rd z o  p ro szę  
z w r o t  za w y n a g ro d z e n i 
n ie m . U l .  M ic k ie w ic z a /  
54 m  4. 3355-0:
S T A N IS Ł A W  K A B A Ę  
z g u b i ł  r o d z in n ą  le g ity n j 
m a c ję  u b e z p ie c z e n io w ą .!

'  3 3 5 6 -0
S T A N IS Ł A W  B A R T O ­
S I K  z g u b i ł  k s ią ż e c z k ę  
ż e g la rs k ą  n r  0717 w y d a  
n ą  p rz e z  S z c z e c iń s k i-  
U rz ą d  M o r s k i .

3 3 5 7 -0

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A "  w  S z c z e c in ie .  R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8 ; re d a g u je  k o le g iu m . T E L E ­
F O N Y : c e n t r a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; zas tę p ca  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21; s e k re ta rz  r e d a k c j i  428:33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n .  51); d z ia ł 
m ie js k i  462-35; d z ia ł m o r s k i  427-77; d z ia ł  łą c z n o ś c i 2 c z y te ln ik a m i  450-21; d z ia ł  s p o r to w y  427-77; B iW o  O g ło s z e ń  344-44; r e d a k c ja  p o r a n n a  (p o  g o d z . 6) 378-91; d a le k o p is y  
425-14. W s z e lk ic h  in f o r m a c j i  w  s p r a w ie  p r e n u m e r a ty  u d z ie la ją  p la c ó w  k i  „ R u c h u ”  1 P o c z ty .  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n e  P - l
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„ S Z C Z E C IŃ S K I  T R Y P T Y K ”
W  T V

*  Z e  s tu d ia  w  P o z n a n iu  na  
d a ła  s z c z e c iń s k a  T V  w  p r o g r a  
m ie  o g ó ln o p o ls k im  a u d y c ję  p t. 
„ N A R O D Z I N Y  M IA S T A ” . B y t  
to  t r y p t y k  t r a k t u ją c y  o  d n iu  
w c z o r a js z y m , d z is ie js z y m  i  j u ­
t r z e js z y m  S z c z e c in a . W  te le r e -  
p o r ta ż u ,  p r z y g o to w a n y m  w  
z w ią z k u  z  19 r o c z n ic ą  w y z w o ­
le n ia  n a sze g o  m ia s ta , w z ię l i  u -  
d z ia ł :  p ie rw s z y  p r e z y d e n t
S z c z e c in a , r e k to r  P o l i t e c h n ik i  
S z c z e c iń s k ie j P io t r  Z A R E M ­
B A , p r z e w o d n ic z ą c y  P re z . 
M R N  H e n r y k  Ż U K O W S K I  i  
s tu d e n tk a  P A M  B a rb a r a  S O IN  
S K A , u ro d z o n a  w  S z c z e c in ie  
j u ż  p o  w y z w o le n iu .  A u d y c ję ,  
z m o n to w a n ą  p rz e z  re d . M a r ia ­
n a  S Y G A Ń C A , z i lu s t r o w a n o  a r  
c h iw a ln y m i  m a te r ia ła m i f i lm o  
w y m i.

*  W c z o ra j p o  p o łu d n iu  w  
s a l i  k o n fe r e n c y jn e j  K W .. 
P Z P R  o d b y ło  s ię  p rz e d z ja z d o -  
w e  z e b ra n ie  31 P O P  s p ó łd z ie l­
c z o ś c i p r a c y  i  W Z S P . O b ra ­
d o m  p r z e w o d n ic z y ł  I  s e k re ta rz  
P O P  p r z y  W Z S P  J a n  S T A ­
S I A K ,  a r e fe r a t  d y s k u s y jn y  
w y g ło s i ł  I I  s e k r e ta r z  J a n  S T A -  
L E W S K I .  D y s k u s ję  p o d s u m o ­
w a l i :  c z ło n e k  E g z e k u ty w y
K W  M a r ia n  Ł E M P 1 C K I i  se­
k r e ta r z  K M  —  E u g e n iu s z  P A -  
T A L A N .

Z A Ł O Ż E N IE  
T O  W . P R Z Y J A Ź N I  
P O L S K O - E IN S K IE  J

, *  W  s a l i  B a r n im a  w  Z a m ­
k u  K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h  p o w o ­
ła n o  w c z o r a j d o  ż y c ia  T o w .  
P r z y ja ź n i  P o ls k o - F iń s k ie j .  P o  
z e b r a n iu  u k o n s t y tu o w a ł  s ię  
z a rz ą d  n o w e g o  to w a r z y s tw a .

*  W  k a w ia r n i  „ Z a m k o w e j ”  
o t w a r to  w c z o r a j w y s ta w ę  m a ­
la r s tw a  s z c z e c iń s k ie g o  p la s ty ­
k a  Z b ig n ie w a  B I K A .  W y s ta w ę  
z o r g a n iz o w a ł W D K  w  z w ią z k u  
z  im p r e z a m i „ M u z y k a  " i  p la ­
s ty k a ” . P o d c z a s  w e rn is a ż u  k o n  
c e r to w a ła  o r k ie s t r a  ja z z o w a  
J e rz e g o  W IL K A .

- - Z e b r a ł :  (a )

NADCHODZI CZAS KOLONII
O D  L U T E G O  BR. trw a ją  już  przygotow ania do organizacji koloni! letn ich, na których  

podczas tegorocznych w ak a c ji odpoczywać będzie ponad 5 tys. dzieci i  m łodzieży z na­
szego m iasta. Oprócz kolon ii f  półkolonii organizowane też będą tzw . m ałe fo rm y  wcza­
sów dła tych dzieci, które nie będą m ogły w yjechać z m iasta. W yd zia ł O św iaty P M R N  
postanow ił wzbogacić za ję c ia ’w akacy jne  na otw artych  boiskach, k tóre  przygotow uje  
wspólnie z Z I IP .  Ic h  liczba uzależniona będzie od potrzeby środowiska.

Sprawna praca brygad MPRD

Al. W@|ska Polskiego
będzie gotowa przed 1 maja

G D Y  przed m iesiącem  in form ow aliśm y, że rem ont torów  
tram w ajo w ych  w  al. W ojska  Polskiego będzie zakończony 
na 1 n ią  ja  —- p rzy ję to  w  mieście te zapew nienia z pew ­
nym  niedow ierzaniem . —  Przecież ty le  tam  pracy, chyba 
nie skończą w  tą k  k ró tk im  czasie...

W  U B . S O B O T Ę  o d w ie d z i l iś m y  te  
re n  r p b ó t  i  r o z m a w ia l iś m y  z k ie ­
r o w n ic tw e m  M i e j s k i e g o  p r z e d ­
s i ę b i o r s t w a  R O B O T  D R O G O ­
W Y C H . D o w ie d z ie l iś m y  s ię , p rz e d e  I 
w s z y s tk im ,  że o b a w y  p e s y m is tó w ,  
są n ie u z a s a d n io n e , p ra c e  p rz e b ie g a ­
ją  b o w ie m  z g o d n ie  z h a r m o n o g r a ­
m e m , w y k o n a n e  'z o s ta n ą  Jeszczev 
p rz e d  k o ń c e m  m ie s ią c a .

C O  Z R O B IO N O  D O T Y C H C Z A S ?
12 k w ie tn ia  z a k o ń c z ę n o  b u d o w ę  

p ie rw s z e g o  to r u  i  n a  d z ie ń  p rz e d  
te rm in e m  "p u s z c z o n o  n a  n im  r u c h  
t r a m w a jo w y .  N a s tę p n ie  p r z y s tą p io ­
n o  d o  d e m o n ta ż u  s ta re g o  to ro w is k a  
i  o b e c n ie  d o b ie g a  k o ń c a  m o n ta ż  
d r u g ie g o  to r u .  J e d n o c z e ś n ie  p rz e z  
c a ły  czas p ro w a d z o n e  są p ra c e  b r u  
k a r s k ie .  R o b o ty  m o n ta ż o w e  t r w a ć  
b ę d ą  d o  23 k w ie tn ia .  O s ta tn i t y ­
d z ie ń  p o z o s ta n ie  na  z a b r u k o w a n ie  
i u p o r z ą d k o w a n ie  a le i.

O B E C N Y  s ta n  z a a w a n s o w a n ia  r o ­
b ó t i  s z y b k ie  te m p o  d a ls z y c h  p ra c  
są d u ż y m  s u k c e s e m  b r y g a d  to r o ­
w y c h  i  d r o g o w y c h  M P R D , w ś ró d  
k tó r y c h  w y r ó ż n ia ją  s ię  m . in .  zespo 
ł y  to ro w e  B . P A C H C lN S K IE G O  i 
J . R O M A N O W S K IE G O  i  b r y g a d y  
b r u k a r s k ie  C . K L IM C Z Y K A ,  J . K U  
B I K A  i  K .  K A M IŃ S K IE G O .  S p a ­
w a c z  — E . L IS C H N IE W S K I ,  n ie ­
m a l „ n o c u je ”  n a  b u d o w ie .  W a r to  

d o d a ć , że n ie d z ie lę  —  12 k w ie tn ia  
—  d r o g o w c y  p r z e p r a c o w a l i  s p o łe c z  
n ie ,  p rz e z n a c z a ją c  część z a r o b io ­
n y c h  p ie n ię d z y  n a  D o m  D z ie c k a .

( k g ł

x a n o T o w a

S zc zec iń sk ie  X X -Ie c ie

NASZ WSPÓLNY DOM
"W O J N A  n ie  o s z c z ę d z iła  S zcze c in a . P io n ie r z y ,  k t ó r z y  p r z y je c h a l i  tu  

W la ta c h  1945-46, z a s ta l i  r u i n y  i  d o p a la ją c e  s ię  z g lis z c z a . Z o s ta w a li ,  
u r z ą d z a li  s ię , s p r o w a d z a li  r o d z in y  — a le  w ie lu  z ty c h  p ie rw s z y c h  
o b y w a te l i  S z c z e c in a  n ie  w ie r z y ło ,  "że m ia s to  d ź w ig n ie  s ię  z r u in ,  bę ­
d z ie  tę tn ią c y m  ż y c ie m  o ś ro d k .e m .

'Z w y c ię ż y l i  o p ty r h iś c i!  S z c z e c in  d z is ie js z y  n ie .  p r z y p o m in a  ta m te g o  
S z c z e c in a  z r o k u  1945. M o ż e  t y l k o  p u s te  p r z e s t rz e n ie  c z e k a ją c e  na  za 
b u d o w ę  ś w ia d c z ą , że tę d y -  p rz e s z ła  w o jn a . .

‘ W  w y n ik u  n a lo tó w  i  d z ia ła ń  lą d o w y c h  z b u rz o n a  z a s ta ła  c a łk o w ic ie  
d z ie ln ic a  s ta ro m ie js k a ,  k tó r a  s ta n o w i ła  t r a d y c y jn e  c e n tr u m  h a n d lo ­
w e , z n is z c z e n iu  u le g ły  w s z y s tk ie  z a k ła d y  p rz e m y s ło w e ,*  54 m o s ty ,  Z a -  
p ie k  K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h ,  s z k o ły ,  p la c ó w k i  k u l t u r a ln e .

D z ia ła n ia  w o je n n e  p o c z y n i ły  s z c z e g ó ln ie  o g ro m n e  s p u s to s z e n ia  w  
b u d o w n ic tw ie  m ie s z k a n io w y m . 15 p ro c . b u d y n k ó w  z o s ta ło  w  p o ło ­
w ie  u s z k o d z o n y c h , .a 55 p ro c : d o m ó w  u le g ło  c a łk o w it e m u  z n is z c z e n iu . 
W g . e w id e n c ji ,  - k tó r ą  p r z e p r o w a d z i ły  w  l is to p a d z ie  1917 r .  w ła d z e  
m ia s ta ,  na  te re n ie  S z c z e c in a  z n a jd o w a ło  s ię  t y l k o  27 150 m ie s z k a ń . 
O g ó ln ie  z n is z c z e n ia  o c e n ia - s ię  n a  60-65 p ro c .

Z  t a k im  b a g a że m  p rz e s z ło ś c i z a c z y n a liś m y .  D z iś , z p e r s p e k ty w y  20 
ł a t  w id a ć ,*  że d o k o n a l iś m y  tu  w  S z c z e c in ie  i n a  c a łe j Z ie m i S zcze­
c iń s k ie j  g ig a n ty c z n e g o  d z ie ła ,  k t ó r e . s łu s z n ie  n a p a w a  nas d u m ą . D z ię ­
k i  o f ia r n o ś c i  s z c z e c iń s k ic h  r o b o tn ik ó w ,  t e c h n ik ó w  i  '  in ż y n ie r ó w  o d ­
b u d o w a n o  p o r t  i  w s z y s tk ie  z a k ła d y  p rz e m y s ło w e , a w z ro s t  za s o b ó w  
m ie s z k a n io w y c h  w  c ią g u  o s ta tn ic h  k i l k u  la t  p r z e d s ta w ia ł s ię  n a s tę ­
p u ją c o :  w  r o k u  1950 m ie l iś m y  45 350 m ie s z k a ń  o  155 399 iz b a c h .

W  R O K U  1960 l ic z b a  m ie s z k a ń  w  
S z c z e c in ie  w z ro s ła  d o  59 566. Iz b  
W ie l iś m y  197 576.

- W g  o s ta tn ic h  d a n y c h  w  r o k u  u -  
b ie g ły m  m ia s to  d y s p o n o w a ło  ju ż  
64 232 m ie s z k a n ia m i o  łą c z n e j l i c z ­
b ie  211 526 iz b .

i O g ó łe m  w  la ta c h  1950—1963 z b u d o  
¡ w a n o  w  S z c z e c in ie  36 733 iz b y .  P o ­
n ie s io n e  n a k ła d y  n a  b u d o w n ic tw o  
m ie s z k a n io w e  w  c ią g u  o s ta tn ic h  t y l  
k o  7 la t  w y n io s ły  1 400 566 ty s . z ł. W  

i la t a c h  1950—1955 n a  ty s ią c  m ie s z k a ń  
c ó w  n a sze g o  m ia s ta  p r z y p a d a ło  48 
iz b  z n o w e g o  b u d o w n ic tw a ,  w  la ­
ta c h  1956-63 — 88,2 iz b y .  W y b u d o ­
w a l iś m y  w  S z c z e c in ie  29 s z k ó ł o 
353 iz b a c h  le k c y jn y c h .  W  c ią g u  o -  
s ta tn ic h  2 la t  o d d a n o  d o  u ż y t k u  d a l 
s z y c h  8 n o w y c h  s z k ó ł z  in w e s ty c j i .
Z o r g a n iz o w a n o  w  o b ie k ta c h  a d a p to  
w a n y c h  i  n o w o  w y b u d o w a n y c h  52 
p r z e d s z k o la  i  20 ż ło b k ó w  o 1285 
m ie js c a c h .

fn e  i  g ó rn e  N ie b u s z e w o , Z e łe c h o w o , 
D rz e to w o  i  P o m o rz a n y . Z m ie n i  s ię  
r ó w n ie ż  o b l ic z e  d z ie ln ic y  D ą b ie .

T a k i  je s t  s z c z e c iń s k i b i la n s  b u ­
d o w la n y  X X - le c ia .  B i la n s  n a sze j 
s p o łe c z n e j d o jr z a ło ś c i  i  g o s p o d a r ­
n o ś c i n a  p o ls k ie j  Z ie m i S z c z e c iń ­
skiej. (Dyl)

W C Z O R A J  o  g o d z . 16.00, 3 -w ag o- 
n o w y  s k ła d  t r a m w a jo w y  l i n i i  8 
p r o w a d z o n y  p rz e z , m o to rn ic z e g o  A n  
d r z e ja  K .  z b l iż a ł  s ię  d o  p r z y s ta n k u  
p r z y  M o ś c ie  D łu g im ,  na  k tó r y m  
w ła ś n ie  z a t r z y m a ła  s ię  „ d w ó jk a ”  
M o to rn ic z y  „ ó s e m k i”  n ie  z d o ła ł za 
h a m o w a ć  ro z p ę d z o n e g o  w a g o n u  
(p r a w d o p o d o b n ie  „ w y s ia d ły ”  h a m u l 
ce) i  n a s tą p i ło  z d e rz e n ie . P rz y c z e p a  
„ d w ó j k i ”  z o s ta ła  p o w a ż n ie  u s z k o ­
d z o n a . P o g o to w ie  o p a t r y w a ło  6 o- 
s ó b  p o r a n io n y c h  o d ła m k a m i s z k ła . 
P o o p a t r u n k u  w s z y s c y  u d a l i  s ię  d o  
d o m u . S t r a t y  o c e n ia  s ię  na  15 ty s . 
z ł .  P r z e r w a  w  r u c h u  t r w a ła  g o ­
d z in ę .

*  *  *
W  D Z IE S IĘ Ć  m in u t  p o  ty m  w y ­

p a d k u  o m a l n ie  do sz ło  d o  n a s tę p ­
n e g o , na p r z y s ta n k u  „ t r ó j k i *  n a  u l .  
R o o s e v e lta  r ó g  P io t ra  S k a rg i ,  w  
g ro m a d ę  lu d z i ,  w s ia d a ją c y c h  do  
t r a m w a ju ,  c a ły m  p ę d e m  w je c h a ł  
m o to r o w e r z y s ta - ( n r  re j. -  331) i  j e ­
d y n ie  s z c z ę ś l iw y m  z b ie g ie m  o k o l is z  
n o ś c i n i k t  n ie  z o s ta ł p o t r ą c o n y .

*  *  *
T R Z E C H  k r e w k ic h  p a n ó w  z a t rz y ­

m a ły  w c z o r a j  p a t r o le  M O : T a d e u ­
sza P . z  D ą b ia  za u b l iż a n ie  p o  p i ­
ja n e m u  p a t r o lo w i  M O , M a k s y m a  K . 
zam . p r z y  u l .  S tu d z ie n n e j,  k tó r y ,  
r ó w n ie ż  p o  p i ja n e m u  p o b i ł  n a  u l. 
D w o r c o w e j  k o b ie tę  o ra z  J a n u s z a  J . 
m ie s z k a ń c a  u l .  J a g ie l lo ń s k ie j ,  k t ó ­
re g o  z a b ra n o  n a d  ra n e m  z  „ K a ­
s k a d y ”  g d z ie  u r z ą d z i ł  a w a n tu r ę  
p o b i ł  je d n e g o  z  go śc i.

„ T R Z E J  M U S Z K IE T E R O W IE ”  s ta ­
n ą  p rz e d  s ą d e m  w  t r y b ie  p r z y s p ie ­
s z o n y m .

*  *  *
W S K U T E K  w y m ia n y  to r ó w  na 

s k r z y ż o w a n iu  A l .  W o js k a  P o ls k ie g o , 
o d  g o d z . 21.30 d o  4 ra n o  r u c h  t r a m  
w a jo w y  1, 5 i  7 w  ś ró d m ie ś c iu  z o ­
s ta je  w s t r z y m a n y .  N a  t r a s y  w y jd ą  
a u to b u s y . T r a m w a je  k u rs o w a ć  b ę ­
d ą  je d y n ie  na  o d c in k a c h :  G łę b o k ie
— u l .  W a w rz y n ia k a  (1), K r z e k o w o
— u l .  W a w rz y n ia k a  o ra z  S to c z n ia
—  p l .  2 o łn ie rz a  (5 i  7). (a p )

Wieczór literacki 
w Klubie MPiK

W  K L U B IE  M P iK  „ R U C H ”  o d ­
b ę d z ie  s ię  d z iś  o  godz. 18.30 w ie ­
c z ó r  l i t e r a c k i  z o k a z j i  400-ej ro c z ­
n ic y *  u r o d z in  w ie lk ie g o  p o e ty  p t. 
„ M o n o lo g i  S z e k s p ira ”  w  w y k o ­
n a n iu  K r y s t y n y  B ig e lm a je r ,  W ó jc ie  
c h a  S z o s ta k a  i  J a n a  T e s a rz a .

J E Ż E L I je d n a k  ch od z i o p od ­
s taw ow ą  fo rm ę  le tn ie g o  w y p o ­
cz y n k u  m łodz ieży , ja k ą  są k o ­
lo n ie , to  d ośw iadczen ia  u b ie g ­
ły c h  la t  uczą, że z ic h  o rg a n i­
zacją  n ie  zawsze b y ło  n a jle p ie j.

M ó w ią  o  ty m  p r o to k o ły  k o n t r o l i ,  
p r z e p ro w a d z a n y c h  p rz e z  in s p e k to ­
r ó w  M ie js k ie j  S t a c j i  S a n . -E p id .  K o ­
lo n ie  o rg a n iz o w a n e  są p rz e w a ż n ie  
w  b u d y n k a c h  s z k o ln y c h ,  k tó r e  p o ­
z o s ta w ia ły  w ie le  d o  ż y c z e n ia  po d  
w z g lę d e m  s a n i ta r n y m .  N a d m ie rn e  
za g ę s z c z e n ie  w  sa la c h  s y p ia ln y c h  
u t r u d n ia ło  u t r z y m y w a n ie  ic h  w  
c z y s to ś c i,  a  ta k ż e  s tw a r z a ło  m o ż l i ­
w o ś c i s z e rz e n ia  s ię  c h o ró b .

W ie le  m a n k a m e n tó w  s tw ie r d z a n o  
w  g o s p o d a rc z y m  p r z y g o to w a n iu  o -  
b ie k tó w .  N a jc z ę ś c ie j s p o ty k a n e  n ie  
d o c ią g n ię c ia  to :  n ie c z y n n e  n a t r y ­
s k i,  b r a k  c ie p łe j  w o d y , u m y w a le k ,  
n ie c z y n n e  u b ik a c je  o ra z  n ie  d o s to s o  
w a n e  d o  p o tr z e b  p o m ie s z c z e n ia  k u  
c h e n n e . M im o  je d n a k  pow ażanych 
n ie ra z  u s te r e k  n ie  m o ż n a  b y ło  d z ie  
c i o d s y ła ć  d o  d o m ó w . In s p e k to r z y  
s a n .-e p id . m u s ie l i  o g ra n ic z a ć  s ię  d o  
w y d a w a n ia  n a k a z ó w  u s u n ię c ia  b r a ­
k ó w .  c o  n ie  z a w sze  b y ło  m o ż liw e  
w  cz a s ie  t r w a n ia  k o lo n i i .

M o c n ą  s tro n ą  n ie m a l w s z y s tk ic h  
k o lo n i i  b y ło  w y ż y w ie n ie .  J a d ło s p i­
s y  s p o rz ą d z a n o  z  u w z g lę d n ie n ie m  
k o n ie c z n e j k a lo ry c z n o ś c i p o s i łk ó w , 
u ro z m a ic o n e g o  z e s ta w u  p o t r a w  za ­
w ie r a ją c y c h  d o s ta te c z n ą  i lo ś ć  w i t a ­
m in ,  b ia łk a ,  s o l i  m in e r a ln y c h  i  
t łu s z c z u .

A K C J A  p r z y g o to w y w a n ia  p la c ó ­
w e k  k o lo n i jn y c h  p o d z ie lo n a  je s t  na 
d w a  e ta p y .  W  p ie rw s z y m , k t ó r y  
ty m  r o k u  t r w a ć  b ę d z ie  d o  1» re 
ja ,  s p e c ja ln ie  p o w o ła n a  k o m is ja  po  
p rz e p r o w a d z o n y c h  lu s t r a c ja c h  w y d a  
o p in ię ,  c z y  o b ie k t  n a d a je  
te  k o lo n i jn e .  D r u g i  e ta p , 
w in ie n  b y ć  z a k o ń c z o n y  n a jL  
d o  p o ło w y  C z e rw ca , w y k a ż e  j a k  p la  
c ó w k i  k o lo n i jn e  p r z y g o to w a ły  s ię  
n a  p r z y ję c ie  d z ie c i,  (hs)

m m m
W C Z O R A J, pod ob n ie  ja k  pod  

czas 2 p ie rw s z y c h  d n i im p re z y 1, 
n ie  za b ra k ło  na  fe s t iw a lo w e j 
es trad z ie  m u zyczn ych  sensacji.* 
T y m  razem  p o s ta ra ł się o n ie  
zespół z k lu b u  „K o n t ra s ty ” . O d 
B ize ta  d o  M o n iu s z k i —  ta k i 
b y ł re p e r tu a r  te j... d ix ie la n d o -. 
w e j g ru p y , p rz y jm o w a n e j n ie ­
z w y k le  serdeczn ie . S ta ra n n ie  i  
p o m ys ło w o  op raco w a ne  te m a ty , 
k tó r y c h  a u to r w y k a z a ł je d n o ­
cześnie duży  zm ys ł h u m o ru , w y  
ko n y w a n o  z w ła ś c iw ą  te m u  
s ty lo w i b ra w u rą  i  tem pe ra m e n  
tem .

W  in n y m , . choć ró w n ie ż  ja z ­
zo w ym  re p e rtu a rz e , w y s tą p il i 
w c z o ra j „Modestersi”  —  o rk ie ­
s tra  u c z n ió w  sz k o ły  m u zyczn e j. 
S ięganie  po tru d n e , nowoczesna 
te m a ty  i  p rz y je m n e  b rz m ie n ie  
tego k w in te tu  s p o tk a ło  s ię  z na  
le ży tą  oceną p ub liczn o śc i. D u ­
że b ra w a  z b ie ra ł także  w c z o ra j 
g ra ją c y  z k w a rte te m  p e rk u s i­
s ty  Ż . Donarskiego, s a k s o fo n i-  
sta Czesław  Dudek. Ż a ło w ać  ja  
d y n ie  n a leży , iż  n ie  je s t to  m u  
z y k  szczecińsk i. W ys tę p y  trz e ­
ciego d n ia  „W io s n y ”  u z u p e łn i­
ły :  zespół Z Z K  z  Choszczna i  
o rk ie s tra  „P a lo m y ” .

D z iś  o s ta tn i d z ień  k o n k u rs i i  
—  ju t r o  poznam y ju ż  zw yc ię z ­
có w  „W io s n y  64” . (m s)

Szczecin przed IV  Zjazdem Partii

DOKSZTAŁCANIE
pedagogiczne kadr
W E  W T O R E K , 21 bm . w  sali szkoły ogólnokształcącej im . M . 

C uric -S kłodow skie j, odbyto się przedżjazdow e zebranie w ybo r­
cze podstawowych organizacji party jnych  szczecińskich szkół! 
zawodowych. W  zebraniu, które prow ad ził F R A N C IS Z E K . 
K O Z A K  —  sekretarz P O P  w  Technikum  B udow lanym , ucze­
stniczyło ponad 100 nauczycieli szkół zawodowych —  członków  
i kandydatów  p a rtii.

W  D Y S K U S J I  p o ru s z o n o  w ie le  m y ś lo w o  —  P e d a g o g ic z n e g o , 
n a jb a r d z ie j  a k tu a ln y c h ,  n u r t u ją -  D u ż o  u w a g i z w r ó c i l i  te ż  d y s k u -  
c y c h  s z c z e c iń s k ie  s z k o ły  z a w o d o w e  ta n c i  n a  s p ra w ę  w y c h o w a n ia  p o -  
p r o b le m ó w . M . in .  z a g a d n ie n ie  d o -  z a le k c y jn e g o  m ło d z ie ż y  i  w s p ó ł-  
k s z ta łc a n ia  k a d r  n a u c z y c ie ls k ic h ,  p r a c y  n a u c z y c ie l i  z o r g a n iz a c ja m i i 
T o  je s t  d la  t e j  d z ie d z in y  s z k o l-  m ło d z ie ż o w y m i.  P o s tu lo w a n o  w p r o -  , 
n ic tw a  n ie z m ie rn ie  w a ż n e , b o w ie m  w a d z e n ie  le k c j i  w y c h o w a w c z y c h  w  
w  s z k o ła c h  z a w o d o w y c h  w y k ła d a  z a s a d n ic z y c h  s z k o ła c h  p r ż y z a k ła d o -  
do ść  s p o ro  n a u c z y c ie l i,  n p . p rz e d -  w y c h .
m io tó w  z a w o d o w y c h  ( in ż y n ie ro w ie .  N a  z e b r a n iu  w y b r a n o  t r z e c h  d e -  
m a g is t ro w ie  e k o n o m ii  i t p . )  i  z a w o d u  le g a tó w  n a  M ie js k ą  K o n fe r e n c ję  
( m a js t ro w ie ,  i n s t r u k to r z y )  bez p r z y  P a r t y jn a .  Z o s ta l i  n im i :  B O L E S Ł A W  
g o to w a n ia  p e d a g o g ic z n e g o . D la  ty c h  G O E Z E Ń S K I z T e c h n ik u m  B u d o w -  
o s ta tn ic h  z o rg a n iz o w a n o  ju ż  r o c z -  la n e g o , T A D E U S Z  P Y R Z Y N S K I z  
n y  k u r s  p e d a g o g ic z n y  p r z y  S tu -  T e c h n ik u m  G o s p o d a rc z e g o  i  Z B IG ł 
d iu m  N a u c z y c ie ls k im ,  zaś n a u c z y -  N IE W  S Z Y R O K I —  K u r a t o r  O k r ę -  
c ie le  p r z e d m io tó w  z a w o d o w y c h  g u  S z k o ln e g o . ( k a r p )
s z k o lą  s ię  w  O ś ro d k u  M e to d y c z -  — ;------- ;--------------------------------------------------------- -

„K o n tro w e rs je “  
w „13 Muzach“
W  P I Ą T E K ,  24 b m ., o  g o d z . 19-teJ 

w  K lu b ie  „13  M u z ”  o d b ę d z ie  s ię  
k o le jn y  w ie c z ó r  d y s k u s y jn y  z c y k ­
lu  „ K O N T R O W E R S J E ” . T e m a te m  
d y s k u s j i  b ę d z ie  s p ra w a  b a rd z o  a k t u  
a ln a  —  p ra c a  k u l t u r a ln a  w e  f lo c ie .  
D y s k u s ję  p o p r o w a d z i re d .  A D A M  
K I L N A R .

Z e  w z g lę d u  n a  a k tu a ln o ś ć  p r ó b ie - 1 
m u  o ra z  s z e ro k i k r ą g  z a in te r e s o -  j 
w a n y c h , ' k ie r o w n ic t w o  K lu b u  s p o ­
d z ie w a  s ię  l ic z n e j  f r e k w e n c j i .

Studenci PAI4
- „A rkonce“
B U D O W A  d z ie c ię c e g o  k ą p ie l is k a  

„ A R K O N K A ”  —  p ie rw s z e g o  f r a g ­
m e n tu  P a rk u  im .  X X - le c ia  —  d o ­
b ie g a  ju ż  k o ń c a . W  p ra c a c h  p o ­
rz ą d k o w y c h  b io rą  u d z ia ł  c o d z ie n ­
n ie  l ic z n e  g r u p y  s z c z e c in ia n .

W c z o r a j n a  „ A r lc o n k ę ”  p r z y p u ś ­
c i ło  „ s z tu r m ”  S T U D IU M  W O J S K O  
W E  P O M O R S K IE J  A K A D E M I I  M E ­
D Y C Z N E J . 170 u m u n d u r o w a n y c h  
s tu d e n tó w  (a w ła ś c iw ie  s tu d e n te k , 
k tó r e  s ta n o w i ły  z d e c y d o w a n ą  w ię k  
sześć) d z ie ln ie  p o m a g a ło  n a  b u ­
d o w ie ,  d o s k o n a le  ra d z ą c  s o b ie  z 
g r a b ia m i i  ło p a ta m i.

N A  Z D J Ę C IU :  g r u p a  s tu d e n te k  
p r z y  p r a c y .

P u n k c ie  K o n s u l ta c y jn y m  
P e d a g o g ik i U n iw e r s y te tu  P o z n a ń ­
s k ie g o . W ła d z e  s z k o ln e  w o je w ó d z ­
tw a  p la n u ją  u tw o r z e n ie  w  Szcze­
c in ie  3 - le tn ie g o  T e c h n ik u m  P rz e -


